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Nakład 200.0·00 

Cena 50 gr 
Woisko wyraia aprobatę 

zapanował dla wytycznych VIII Plenum KC PZPR 
ł.ddł, nłeddeta I ponłeddałek I 

14 I 15 lutego 1971 roku 
Jlok :XXVU - Nr 38 (7010) 

Oflc,la•lny rftcznłk jordańskie
go Ministerstwa Spra~v Wewnę
trznych ~najmił w sobotę, że 
podczas zbr·ojnych sta.rć W cią
gu osta•tnieh kilku d·nl w Am
manie, ;r,g\•nęlo trzech pol\cja.n
tów, a sześc i u od nioo.10 r·a ny. 
Ponad·to poc!&k znls.zczył śmi
głowiec zna-jdujący się na lot
nisku w Ammanie. 

13 bm. odbyły s!e narady nostkach. szkotach 
aktywu partyjno-politycznego i cjach MON. 
dowódczego Sląskiego Okręgu 1-....:.-------------~ 

Agen·cJa Fra<11ce Presse dono
siła wczoraj ra.no z Am:nainu, 
te po gwałtownych sta.rclach 
przez cały wieczór piątkowy 
między wojskami jordańskimi 
I party-zantami palestyńskimi, 
w sobotę ra·no życie w Amma
nie powróciło do normalnego 
stanu. 

DZIENNIK 
1:·0 DZKI 

Wniosek o zatwierdzenie NPG na 1971 r. 
Zmiany w Radzie Państwa 
1 w składzie rz~du 

Wojskowego, wo.isk Obrony Po
wiet rznej Kraju i Wojsk Obro
ny Wewnętrzne]. Tematem r.:a
rad toczonych w atmosferze po
czucia odoowiedzialnośc! i za
angażowania w sprawy kra1u 
I part ii, byty główne kierunk i 
działan i a ins\a,r:ej i partyjnych 
sił zbrojnych w zakresie pracy 
ideowo-wychowawczej i szkole
niowej , wyn i kające z uchwal 
VIII Plenum KC PZPR. Ucze
stnicy narad, aprobując w pel
i-_; program nowego kierownic
twa PZPR, dali wyraz zadowo
len:.a z odnowy życia partyjr:e
go i społecznego . Z troską m?
wiono o konieczności orzywro
cenia leninowskich no.rm w 
pracy organizac.1i partyjnych i 
umacniar:·i u k ierowniczej roli 
partli. Podkreślano potrzebę 
pogłęb'.ania pracy wychowaw
czej w wolsku a także dalsze
l?o doskonalen'a systemu doWC?
dzenia, 0rganiz.acji i dyscypll
nY wojskowej. 

W najbliższych dn·iach, oodob
ne na.rady odbędą się w ied-

Przygotowanie 

do spotkania 
w sprawie Berlina zach. 

Ja.k zakomuniil<ował w sobotę 
rzecznik amerykański, w pią
tek spotkali się w Bonn ra<lcy 
ambasad trzech moca<rs!IW u
chodnich z prze<lstawicielaml 
amba·sady ra<izieckiej w , Berh
nie, w celu przygotowama ko
lejnego posiedzenia czter<'>mo
carstwoweg0 w sprawie Berli•na 
zachodniego. Piątkowe pns iedze
nie odbyło się w gmachu by
Jej sojusz nic.zej ra.dy k<>nbro-11 
w Berii.nie zachodnim. Na O• 
statnim, 14 sootkaniu. ambasa
dorowie 4 m'oca.rstw uzgodnili 
konsultacje na stJCzeblu eks
pertów. 

Nowe Prezydium Sejmu PRL 

c Rząd ZRA odpowie pozytywnie 
na nolę G. Jarringa? 

W późnych godzinach wieczornych zakończyło się w sobotę 11 plenarne posiedzenie 
Sejmu. Izba dokonała zmian w składzie prezydium Sejmu podejmując jednocześnie 
uchwalę o zwiększeniu liczby wicemarszałków z dwóch na trzech. 

Nowym marszałkiem Sejmu został wybrany pos. DYZMA GAŁAJ (ZSL). Nowymi 
wicemarszałkami zostali posłowie: ANDRZEJ WERBLAN (PZPR) i HALINA SKIB-
NIEWSKA (bezp.). 

Izba dokonała zmian w składzie Rady Państwa. Na trzy zwolnione miejsca weszli 
jako zastępcy przewodniczącego Rady Państwa posłowie: STANISŁAW GUCWA (ZSL) 
i BOLESŁAW RUMIŃSKI (PZPR) oraz jako członek Rady Państwa pos. HENRYK 
SZAFRAŃSKI (PZPR)„ 

Na wniosek prezesa Rady Ministrów Izba zatwierdziła zmiany w składzie rządu. 
Nowym wiceprezesem Rady .Ministrów został WINCENTY KRASKO. Na stanowiska 
ministrów: spraw wewnętrznych powołany został FRANCISZEK SZLACHCIC, handlu 
zagranicznego - KAZIMIERZ OLSZEWSKI, przemysłu spożywczego i skupu - EMIL 
KOŁODZIEJ. 

Odbyło się też pierwsze czy
tanie projektu uchwały w spra
wie zn1iany Narodowe-go Planu 
Gospodarczego i projektu usta
wy o zmianach w budżecie 
państwa na 1971 r. Zmierzają 
one do zapewnienia bardziej 
harmonijnego rozwoju społecz
no-gospodarczeKo kraju i po
ura wy sytuacji materialnej lud
ności. 

cząceg<> Ra'tly Państwa oraz do 
prośby pos, Kazimierza Bana
.cha o zwolnienie go ze stano
wiska członka Rady Państwa. 
Sejm powołał na stanow:<ka 
zastąpców przewodn iczącego Ra
dy Państwa posłów. Stanisława 
Gucwę (ZSL) i Bolesława Ru
mińskiego (PZPR), a na •tano-
wisko członka Rady Państwa 
pos. Henryka Szafrańskiego 
(.PZPR). 

Z kolet t zastępca przew . 

Za·bierając z kolei gtos DO"NO 
wyorana wi.cema·rsza·łK 1em .::>eJ
mu po&la·nka Halina Skibniew
ska (bezp.) - ZJnany arcll. Lek.t, 
poswJ<;<:>La swe .vystą,.Hen 1e 

sprawom budownictwa miesz-
kan:oweg0 w kraju. Podkre.;loi
Jąc, że to mezwy«le wazne za
~.ianienie społec1.ne zaai{c_ęn·to

wa,ne zostało mocno w nowym 
programie polltyczno-gospoa.ior
czym, pos. Skit>niewska poo
kreslila, ze sprawa rozwoJU o..i-

Na zakończenie dyskusji głos 
zabrał prezes Rady Ministrów 
Piotr Jaroszewicz. 

Prezes Rady Ministrów zwró
ci! się do Sejmu o dokonanie 
zmian w składzie rządu, które 
umotywował koniecznością u
sprawnienia jego pracy. Sejm 
wyraził aprobatę na odwołanie 
Stanisława Majewskiego ze sta
nowiska wicepremiera l prze
wodniczącego Komisji Planowa
nia przy Radzie Ministrów. Jó
zefa Kuleszy ze stanowiska wi-
cepremiera oraz ministrów: 
spraw wewnętrznych Kazi-
mierza Swltałę, handlu zagra
nicznego - Janusza Burakiewl
cza. przemysłu spożywczego I 
skupu - Stanisława Gucwę. 

Sejm powołał na wniosek pre
miera: Wincentego Kraśkę na 
stanowisko wicepremiera oraz 
na stanowisko ministrów: spraw 
wewnętrznych Franciszka 
Szlachcica, handlu zagraniczne
go - Kazimierza Olszewskiego, 
przemyRłu spożywczego I sku
pu - Emtla Kołodzieja. 

Na zakończenie posiedzenia 
Sejm postęnowil przekazać rzą
dowe projekty uchwały I ustaw 
do odpow ieónlch koml•il. celem 
szczegółowego rozpatrzenia. 

Prezydent ZRA Anwar Sadat 
konferował w sobotę ze swy-
mi głównymi doradcami na 
temat sytuacji na Bilskim 
Wschodzie w świetle wysiłków 
podejmowanych przez dra Gun
nara Jarringa w celu uzyska
nia postępu w kierunku poli
tycznego rozwiązania kryzysu 
bliskowschodniego. Spotkał się 
on z premierem Mahmudem 
Fauzlm, wicepremierem I mini
strem spraw zagranlroznych 
Mahmudem Riadem oraz wice
premierami Go maa. Azizem 
Sidkl I Saiedem Marei oraz se
kretarzem stanu przy urzędzie 
prezydenta, Szarafem. 

W sobotę przed południem 
minister Rlad przeprowadził 
rozmowę z ambasadorem Związ
ku Ra dzieckiego w Kairze, 
Władimirem Winogradowem. 

Oczekuje się. że na początku 
przyszłego ty godnia rząd ZRA 
ustosunkuje się do prośby dra 
Jarrlnga. skierowanej port ad
resem obu stron, aby przed
stawi1y w konkretnej formie 
swe postulaty dotyczące poko
jowego uregulowania kryzysu 
oraz ystą;>llY z „deklA racją 
Intencji". Prasa kairska wyra-

ża opl nie, że Izrael usiłuje roz• 
winąć kampanię przeciwko wy
słannikowi ONZ na Bliski 
Wschód. oskarżając go o wy
kroczenie poza ramy określa• 
ne jego mandatem. 

ze skrytym zadowoleniem 
przyjęto w Kairze ostatni roz
wój wydarzeń politycznych w 
Nowym Jorku. obejmujący m. 
in. decyz.1ę Stanów Zjednoczo
nych podjęcia wraz ze Związ
kiem Radzieckim. Wielką Bry
tanią i Francją kwestii gwa
rancji dla pokojowego rozwią
zania kryzysu bliskowschodnie
go. Jak wiadomo. strona Izra
elska kategorycznie sprzeciwia 
się uczestnictwu czterech wiel
klch mocarstw w działalności 
zm i erzają cej do polity cznego u
regulowania kry zysu. Ostatnie 
decyzje prezydenta Sadata do
tyczące przedłużenia do 7 mar
ca br. okresu przerwania ognia 
oraz możliwości otwarcia Ka
nału sueskiego dla żł!glugl 
międzynarodowej komentowany 
jest przez obserwatorów poli
tycznych jako sposób przyczy
nienia się do nowych inicja
tyw pokojowych. 

Komisji Planowani.a przy RM dowmctwa m1esi,kani<>we&o, to 1--------------------------------------------------
Odbylo się również pierwsze 

czytanie trzech rządewycll pro
jektów ustawi w sprawie do
datku do podatków obrotowego, 
dochodowego i wyrównawcze
go od jednostek gospo.darki 
nie uspołecznionej i osób fizycz
nych; w sp1·awie zmiany usta
wY o podatku wyrównawczym; 
w sprawie zmiany dekretu o 
podatku od nabycia praw · ma
jatkowych. Projekty te mają 
na celu znalezienie dodatko
wych pieniędzy, potrzebnych 
zwłaszcza dla dalszej popra,wy 
warunków socjalnych Judnosci. 

Witold Trąmpczyński przed · 
stawi! Izbie projekt uchwaly 
w sprawie zmianv Narodowego 
Pianu Gospodarczego na 1!1'11 r. 
(Skrót przemówienia po<lajemy 
na str. 5). 

nie tylko kwestia nakladów; 
to m. itn. także usprl!.iYnie
nia urga.niza<:yjne, rozszerzenie 
kompetencji u,rbanistow 1 a·r
ch1te1<tow. Należy także wyko
rzysta<: dorobek Sejmowej Ko
m 1sJ1 Budownietwa 1 Gos.podar
ki Komu,nalneJ, gd'.Zie w munio
nych latach o<l•byJo llfl .v1e1e 
dYsl<usji, gd:tie zgłoszono w1e1e 
dezyderatów zmierzających do 
bardziej dynamicznego, oparte
go na !a·.ktycznych I>Otrzebach 
spolecz.nyeh rOtJwoju budowm

Wzrosl produkcji i inwestycji należy wiqzać z 
malerialnych warunków bytu ludności 

poprawq 

Sejm przekazał powyższe do
kumenty do szczegółowego ro~
patrzenia t>dp-0wiednim komi-
sjom sejmowym, . 

A oto przebieg sobot01ego 
plenarnego po~iedzenia Sejmu. 

Po przyjędu porzą<iku vbrad 
seim przystąpił do pra<:y. 

U.ba przychyliła s ię do proś
by pos. Zenona Klisz.ko, od
wolując go ze sta.nowiska wi
cemarszałka Sejmu. Cz. Wy
cech podziękował mu za wie
loletnią praeę na tym stano
wisk u. 
Nastąpnie Sejm powziął u

chwalę i;większającą liczbę wi
cemarszatków dwóch do 
trzech. 

w gtoso-wa1niu Sejm wybrał 
jednomyslnie .poslów Andrzeja 
Werblana i Halinę Skibniewską 
na stanowiska w1cemarsz.aHtów 
Sejmu. 

CzeS<law Wycech <>Swiadczyi 
nastąpnie, ze po wszechstToi:
nym roz.ważani•u I !>O namys
Je postanowH zwrócić. się d<> 
Wysokiej I~by o zwolnienie g_o 
ze sta.nowiska marszałka SeJ
mu, którą to funkcję peln:l 
przez 14 lat. Cz. Wycech stw:er
dzil, te postanowił w_ycofać s 1ę 
z czynnego życia poht yczne•go. 
zam ierzając poświęcić się ba
daniom historii wsi I ruchu 
ludowego. Podrviękował. za 7.a
u!anie ze strony posłow, ja
k im go obdarzono, za pomoc i 
współpra·cę. 
Wieemarszałek Andrzej Wer· 

blan, w Lm ieniu całego Sejmu 
podz iękował pos. Wycechowi 
za jego wieloletnią dzialaln.osć 
na stanowisku marszałka Sej
mu PRL. 
Posłowie, wstawszy z mie.Jsc, 

po-dzi ękowali oKlaska.mi byłe
m u marszałkow.i za jego dłu
goletn•ią d·ziałalność. W tym 
momene ie do Cz. Wycecha 
podszed·ł pos. E. Gierek 1 ser
dec1.nie uścisną! mu dłoń. 

cz. WycechO'Wi podziękował 
na-stępnie pos. Stanisław Guc
wa, proponując w imieniu klu
bów poselski.eh PZPR, ZSL I 
SD, posła Dyzmę Gałaja (ZSL) 
na stanow~S'ko mars7.ałka Sej
mu. 

w gloso·wanl·u Sejm wybral 
pos. Dyzmę Gałaja na stano
w isko ma•rszaJ'k a Se\fmu PRL. 

w dru gi•m ,punkcie porząd1ku 
obrad Sej m pr zystąpił do 
zmian w Slkładz.ie Ra,dy Pań
stwa. Sejm przychyl i ł się d<> 
proilbv posłów : t g nace.go Logi
Sow iń sk i ego I Bo leslawa Pode
d>worneg0 o zwr>lnien le !eh z 
:fu•nkcji zastEl!>CÓW przewodni-

Następni e minister fi'na nsów 
- Józef Trendota przedstawił 
SeJ.mowj projekt ustawy o 
zmia.nach w budżecie państwa 
na r. 1971 oraz projekty usta w: 
w sprawie dodatku do ooda.t
ków obrotowego, dochndoweg<> 
I wyrównawczego od jednostek 
gospodarki n ie us·połecznionej I 
osób fizycznych; zmieniającej 
ustawę o podatku wyrównaw
cz'ym; o zmia11ie dekretu o po
da1tku od nabvcia praw mająt
kowych. (Sk.rót przemówienia 
podajemy r"a str. 2). 

W dyskusj\ pierwszy głos 
za.brał w Imieniu Klubu Posel
skiego PZPR pos. Józef Tejcb
ma. (Skrót przemów:enia po
dajemy na str. 5). 

w im ieniu Klubu Poselskiego 
ZSL głos za·brał pos, Edward 
Duda 

w Imieniu Klubu Poseiskiego 
SD przemówien.ie wygtos;I pos. 
Andrzej Benesz. Omawiając 
wnio·ski płynące z doświa<iczeń 
minionych lat, wskazał na real
ny zakres prac, które stronni
ctwo zdecydowa•ne 1est realizo
wać: 

nadanie autellltyczności 
partyjnemu wspóldzi.ała.niu I 
zmiana stylu działania naszych 
reprezentacji w organ.ach przed
s-tawieielskich; 

- przejście od sipraw .wycin
kowych do podstawowych za
dań wszystkich środowisk ;nte-
1\gencji objętych działa.niem 
sitronnictwa; 

- zastąpie.nie dnraź.nych ko
rektur wyraź.n ie wytkn4ętą po
lllyką w drobnej wytwórczości 
l rzemiośle; 

- ja-sne - zgodne z rea<lia
mi l obustronnie w idzia.nym 
rachur>k iem ekonomicznym -
postawienie zadań w dzied·ziin le 
ustu.g; 

powrót do kompleiksu 
spraw związanych z aktywiza
cją maly•ch miasita. 
Uznając kierown i czą rolę 

PZPR w budownictwie socjałl
stycznym w Polsce - powie
dział A. Benesz - chcemy w 
ramach łączącego nas z PZP.I'! 
I ZSL soj u·s:r..u, współuczestn i -
czyć w petni w politycznym 
kierownictwie sprawami pań-
stwa, a także I w ponoszemu 
wspólodipo wiedz ta lności. Następ
n le poseł poruszył n1ektóre 
spraiwy dotyczące m . In. do
skonalenia systemu szkolnictwa 
w Polsce, poprawy systemu 
powszechnej ochrr>ny zdrowia. 
Wiele m4e jsca poświęci! a.kty
wizacji 5fer usług, których 
znaC7lny odsete<k przypada na 
rzemiosło. Podkreślil potrzebę 
uregulowa•nia szeregu spraw 
waru·nkującyich pełne wyke>rzy
sta·nie - w in te res ie społeczeń
stwa I gosooda.rkl ootencja
lu rzemiosła. 

rz e a 
Piotra Jaroszewicza 

ctwa mieszkaniowego. 
Kolejnym mówcą był pot. 

Bolesław Piasecki (bezp, PAX). 
Pow1edz1ał on, że decyzje VU 
Plenum oraz związane .z nvml 
publiczne wystąpienia I sekre
ta.rza Edwarda Gierka, a ta•kze 
decydujące w t>beenym okresie 
za·ufanie społeczne d<> osobowo
ści czlow1eka, któremu partJa 
przywracając zasadę koleg,al
ności pow1erzyla odpowiedzial
ność za ojczyznę spowodowały, 
że kraj nasz mógł wkroe.zyć 

Przemawiając przed 7 tygodniami z tej trybuny - moglem 
przedstawić Wysokiej Izbie tylko w ogólnym zarysie pro
gram prac rządu I główne, bieżące problemy polityczne I go
spodarcze kraju. Byliśmy pod wrażeniem tragedii Wybrzeża, 
głębokiego kryzysu politycznego, w jakim znalazł się nasz 
kraj. Zacieśnianie naruszonej więzi z klasą robotniczą wz!ę
!a na siebie przede wszystkim PZPR I jej utworzone po 
VII Plenum kierownictwo. Rząd uczestniczył w tej pracy. 
Przedstawione w owych pamiętnych dniach główne kierun
ki polityki I pracy rządu, zachowały swą ważność I w sze
regu punktów zostały ju:t częściowo lub całkowicie zreall
zowane. 

na drogę odnowy. S 
zuka!lśmy konkretnych 
dróg i sposobów wygo
spodarowania środków na 
sfinansowanie podejmowa-

nych decyzji. W niektórych 

CZ 

sprawach. wykraczających poza 
kompetencje rządu - zwraca
my się o zgodę Sejmu. Wnosi
my o to w przedłożonych dziś 
projektach ustaw 1 uchwały w 

Mówca stwierdził, że trzeba 
;r,wadczać postawy asekuranctwa, 
wypowiedzial się na.stępnie za 
koniecznością popra•wy jakosci 
0rganłzacji pracy. Wszyscy wie
rzący l niewierzący - powie
dz:ial - przywiązują aasad1niczą 
nadzieję do programu dynam1-
czneg0 I harmonijnego rozwo1.u 
ojczyzny, którego zasadQicte 
wytyezne uchwa>li Vl Zjazd 
pa,rtii. 

w. podatku wyrównawczym 
Pos. Pia«;eckl ośwl,adczył, te Spośró<i przedłożonych Sejmo-

decyzje premiera przygotowu- wi projektów ustaw, najw lę-
jące właściwe uregulowanie sy- ksze zain.teresowa.nie opinii spo-
tuacji wła.snośeiowej kościoła łecznej wzbudził projekt zmie-
na ziemiach zachodni>Cll i Pól- n ialacy ustawę o podatku wy-

równawczym, szczególnie w ~ej 
nocnych sta<nowią konkretny części. która dotyczy pracown·i-
wyraz dążen ia wladz państwo- ków. w związku z tym należy 
wych do pełnej rea<li-zaeJi sto- podkreślić, że podatek wyrów-
sunków kościelno-państwowych, r,awczy od zarobków oracow-
Następnle wystąpi! poseł Sta- ników _ tak jak dotychczas -

nisl;<w Stomma (bezp. „Znak"). będzie pobierany tylko wtedy, 
Podkreślił on, że w grudniu gdy zarobki - po potrąc.eni~ 
1970 r. rozpoczął się nowy etap podatku Od . wynagrodzen i 

w historii naszego kraju, za- składki na cele emerytalne -
początkowany przemówien:em przekraczają 96.000 zł roczn,ie, 
Edwarda Gierka 20 grudnia. tj. a.ooo zl m i esięczr:ie. Podatek 
Naczelnym zadaniem chwlll wyrównawczy pob iera sie .tYl)<o 
obecnej jest sprawa aktywlza- od nadwyżki ponad wym•e010-
cjl sił narodu i zmobllizowanle ne kwoty. 
wszystkich do twórczego wysu- Jak lr:formuje M i·nisterstwo 
ku. Finansów, projektowane zm\.a-
Następnym mówcą był pos. nY w systemie podatku wyrów-

Janusz Makowski (bezp. ChSS). nawczegt> w stosunku do tej 
który skoncentrował się na grupy osób t<l.ą w następują-
sprawach udziału działaczy cYch kierunkach: 
chrześcijańskich w dialogu roz- p 0 pierwsze - o)>ecni_e orzy 
wlniętym przez nowe klerow- obliczaniu podatku wyrownaw-
nictwo partyj no-państwowe ze czego nie bierze się pod' uwa-
społeczeństwem. Podkreślił on, gę niektórych stałych dodatków 
że więź narodowa I państwowa do u.Posażer.t.a z.as·adn:ozego. 
stanowi Istotny element wiążą- zwolnionych od podabku od 
cy partyjn ych I bezpartyjnych. wynagrodzeń, jak np. dodM-
a także ludzi o światopoglądzie ków funkcyjnych. dodatków za 
chrześcijańskim. Pos. Makow- wysługę la.t , n iektórych dod.a t-
skl m. In. stwlerdzl!, że Chrzes- 1 ków otrzymywanych przez. pra
cljańskle Stowarzyszenie Spo- I c<>wników nauki Itp. Wym1en!o-
łeczne czyni wysiłki, aby słusz- ne dodatki będą nadal zwolmo-
ny i odpowiadający obecnemu ne od opodatkowa'nia D'?da!kie!" 
etapowi rozwojowemu Polski 1 od wynagrodzeń. przew1duJe się 
Ludowej program był na co j natomiast właczanie ich do pod-
dzi eń przez społeczeństwo rea- 5 t.awy obliczania podatku wy-
Uzowany, · tówna.wczei::o. Jest to uzasad-

nione charakterem tego podat
ku, którego z.adall<iem iest obję
c:e całego zarobku otrzymywa
nego p rzez pracowr,ika. na<ial 
jednak nie będzie s ię brać pod 
uwagę przy obLiczaniu podatku 
w y równawc zeg0 nagród, nie 
maja one bowiem cha,rakteru 
stałego składnika płacy; po 
d r ugie - p r zewiduje s i ę 1>0d• 
wyższenie stawek pndatku wy
równawczego. Zm '.any w tym 
zakres :e przedstawia następu
jące porówr.'3n ie stawek podat
ku dotychczasowych I projek
towan y ch: 

P '. erwsze 12.000 nadwyżki po
nad 96 .000 zł - s tawka obeona 
10 proc. - stawka projektowa
na 15 proc. 
Następne 12.000 nadwyżki po

nad 96.000 zł - s tawka <>hecna 
20 proc. - stawka projektowa
na 25 oroc. 

Trzecie 12.000 nadwyżki po
nad 96.000 zł - stawk.a obeona 
4o proc. - stawka projektowa
r_a 40 proc. 

Reszta nadwyżki ponad 96.0C>O 
zł - stawka obecna 40 proc. -
stawka projektowan.a 50 proc. 

Jak z tego wynika zmiany w 
zasadach opodatkowania p<racu
jących obejmują tyllko grupę 
Pracown ików o " tos unkowo wy
•okich zarnbkach, przy czym 
1ak już za znaczono, zmia11y te 
n:e do tyc zą o od a·tku od wy.r:a
grorl zeń. W opodatkowan,:u sze
rokich rzes7 p racu ia cy ch tvm 
p od atk '. em n ie zajdą żadne 
zmiany. 

p 
w 

I r 
Sejmie 

sprawie zmian w NPG na roll: 
1971. 
Przystąpiliśmy przede wszyst

kim do naprawy szkód wyrzą
dzonych przez politykę nie re
spektującą konieczności ścisłego 
i stałego wiązania polityki z 
ekonomiką, planowania ekono
micznego z planowaniem spo• 
łecznym oraz wzrostu produk
cji I inwestycji z poprawą ma
terialnych warunkćw bytu lud
ności. 

- Przyśpieszony rytm pracy rzą
du nad nowymi rozwiązaniami 
mógł mieć miejsce w warun
kach pozytywnej ewolucji sy• 
tuacjl politycznej, społecznej I 
gospodarczej kraju. Bezsporny 
jest fakt poważnego ożywienia 
życia politycznego, aktywnoscl 
produkcyjnej I społecznej. Prze
jawem wzmożonej aktywnosct, 
przede wszystkim klasy robot
niczej , ale także ogółu praco• 
jących są zobowiązania pro
dukcyjne, podejmowane na sze
roką skalę. 

Poprzedni okres gospodarowa
nia był okresem dalszego roz
woju i poważnych przeobrażeń 
społeczno-ekonomicznych kra
ju, umocnienia pozycji gospo
darczej Polski w świecie . Rów
nocześnie jednak, w toku tego 
pozytywnego rozwoju, ujawniły 
się zwłaszcza w okresie 
ostatnich lat - nieprawidłowoś
ci i dysproporcje. 
Najważniejszą nieprawidłowoś

cią byia narastająca dyspro
porcja między pomyślnymi, 
ilościowymi wynikami rozwoju 
gospodarczego, a niedostateczną 
poprawą warunków material
nych ludności. 

W poprzednim 5-leciu dochód 
narodowy wzrastał w tempie 
około 6 proc. rocznie. produk• 
cja przemysłowa o około 8 pro• 
cent, natomiast płaca realna, 
zwiększała się przeciętnie o 
niespełna 2 proc. rocznie. Dla 
większości pracujących był to 
wzrost mało odczuwalny. 

W nowy plan 5-letnl wkracza· 
my z licznymi nabrzmiałym! 
problemami, które wymagają 
nowych rozwiązań. W aktual
nych niełatwych warunkach sy
tuacji ekonomicznej kraju, w 
pierwszym roku 5-latkl 1971-
1975, opracowany został 1 prze
dłożony Wysokiej Izbie do roz
patrzenia zespół przedsięwzięć 
7. zakresu bi eżą cej poJJtyk! go
spoda rczej . które składają s\ę 
na doraźny . mobilizuj ący pro
gram działania. · 

(Dalsizy ciąg na s.tr. 2} 



Skrót przemówienia P. Jaroszewicza 
(Dokończenie z.e str. 1) 

L 
inią przewodnią tego pro
gram u jest zapewnienie 
bardziej harmonijnego, a 
zarazem dynamicznego roz-

woju naszej gospodarki w br. 
przy jednoczesnych zmianach w 
planie gospodarczym. które 
sprowadzają się głównie do 
zwiększenia dochodów, a więc 
siły nabywczej ludności, a tak
że spożycia zbiorowego I bu
downictwa mieszkaniowego. 

W NPG na 1971 r. widzimy 
możliwość zwiększenia tempa 
wzrostu dochodu narodowego 
do 5,8 proc., w porównaniu z 
5,4 proc. w planie dotychczaso
wym. Fundusz spożycia indy
widualnego powinien powięk
szyć się o 5,5 proc., zamiast o 
4,3 proc. Zwiększafl\Y też tem
po wzrostu spożycia zbiorowe
go do 4,8 proc., zamiast 4 proc. 

Co przynoszą zmiany wskaź
ników dochodu narodowego? w 
br. powiększamy dochody lud
ności z tytułu plac I świad
czeń socjalnych o ponad 13 mld 
złotych, w stosuriku do pier
wotnych założeń. W ramach tej 
kwoty powiększamy fundusz 
plac łącznie o ok. 8,6 mld zl. 

Na wzrost świadczeń społecz
nych. przeznaczamy okoto 4,5 
mld z!. Wymienione sumy do
datkowego funduszu plac po
zwalają przewidywać, że prze
ciętna płaca nominalna brutto 
powinna być o 4,2 proc. wyższa 
niż w ub. roku, podczas SdY 
plan przed jego korektą prze
widywał wzrost tylko o 1,5 pro
cent. Zarazem rząd powzlą.I de
cyzję o zamrożeniu w br. cen 
podstawowych produktów żyw
nościowych I przemysłowych. 
Zamierzamy decyzję tę w pelnl 
wyegzekw<i>wać, ażeby nominal
ny wzrost płacy był wzrostem 
realnym. 

Przedstawione Wysokiej Izbie 
propozycje o zwiękinen i u fun
dlllS·ZU spożycia indywidualne<:o 
i zbiorowego są w obecnej sy
tuacji ma,ksyma,l ne i wyczer:pu
ją nasze możliJwości.. Dalej 1sć 
nie można. 

Trzeba., ażeby wszyscy zdall 
sobie sprawę, że dalsze po
większa.nie wydatków na place 
i spożycie zbiorowe oznaczało
by wejście na drogę awantuT
nictwa gospodarczego 1 pogar
szania z trudem stwon„nej 
równowagi ry·nkowej, bazy sta
bi01iz.acJi ekonomicmeg0 · życia 
kraju i bu"Metów rodzi·n pra~ 
cown:ozych, a więc wyw~łało
by Jaik naj·ba,J"d·z>ej ujemne 
skutki społec:one i poliJtyczne. 
Dla,tego Z!Wracamy się do klasy 
robotniczej i wszystkich ludzi 
pra.cy o zachowa·nie rozwagi i 
pełnego poczucia oct:powiedzia,1-
ności. 

w d·zied·:oiJnie icnwestycjl - o 

660 mil!n zł ziwiększamy tegą. 
roczne wy>dat'ki na budow•ni
cbWo mieszka,niowe i o 350 mln 
:o! na uz.broje.n ie terenów dla 
budownktwa mieszka,nio>wego w 
la.tach następnych. 

W dziedzi,nie gospodarki .bud
żeitowej i fi1nansDwej zam ierza
my stosować poliotykę racjonal
nych os-zczęd•ności. 

Uważamy za niez.będne w 
bież. roku podwyżśzenie podat
ków i niektórych opiat, zwla
szcza od o.pera·cji · majątkowych. 

W dzie<l·zirriie podatkowej zmie
rza.my do pewne-g0 ograni czenia 
na1.iwyższyc h za·robków oraz do 
ziwi·ększe.ni.a wpływów poda,tko
wych z 1ytułu obrotów i do
chodów w gospodarce nie llspo
łeczni•om ej po-za rolniotwem. 

Porusza•Jąc ten komp•leks 
spraw pra,gnę podk:·eślić. że 
wysokie za.robki i przychody, 
osią&ane z tytuhl p·racy, wy. 
b itnych osiągnięć technicznych, 
nau•kowych czy też z twócczo
ści, u·ważamv poza pewnymi 
nielic:1mymi wy~iątkam.! za uza
sad·nione i nie tu wid1.iimy 
główne pole naszej akcji oszczę

d t1/.lściowej. Oczywiście trzeba 
ostroi.niej i oszczęd·niej go:;poda
rować fundu'Zami premi0>wY'm1, 
na1groda1ni i.itd. - n ie pozwalac 
na 05;ąganie z tego tytułu nad
miernych I nie za•wsze w pel·ni 
U'Zasa•dnionych przychodów. 

]nny problem o znacz.nie szer
szym za.kresie, to zwiększenie 
podatk'U od dochodów części 
rzemiosła oraz prywatne.go prze
mysłu, handl-u i usług zarob
kowych. Propon,ujemy ich do
datkowe ,.,bciąienie podatkowe. 

Te dodatkowe obciążenia fi
nansowe nje dotyczą drobnego 
rzemiosła usługowego I wiej
skiego. 

R 
ząd bęcl1.i e równocześnie 
przeciwdziała! zjawiskom 
spekulacji. tworzenia się 
podziemia gospodarczego, 

przechwytującego częsć docho
du narodowego. 

Przedłożony projekt zmian w 
NPG zawiera szczegółowe po
zycje. Dotyczą one zwłaszcza 
zwiększenia produkcji towarow 
rynkowych I na eksport, zwięk
szenia importu, poważnego po-
większenia dostaw towarow 
żywnościowych i przemysło-
wych, w tym m. in. mięsa I 
drobiu. tłuszczów, wyrobOw 
odzieżowych I dziewiarskich 
oraz dóbr trwałego użytku. 
Wartość zwiększonych dostaw 
rynkowych szacuje słi: na 13 
mld złotych. 
Według aktualnej oceny. to 

co obecnie proponujemy, sta-
nowi górną granicę możliwości, 
i to już po uwzględnieniu do
datkowej produkcji, uzyskanej 

dzięki zobowiązaniom I ofiar
ności załóg pracowniczych. Nie 
można również dokonać w br. 
głębszych, niż to obecnie pro
ponujemy, przesunięć w na· 
kładach Inwestycyjnych. 

Podobnie sprawą trudną jest 
szybkie przestawienie struktu
ry produkcji. Ingere ncje traK
tujemy jako przejściowe zlo 
koniec;me, a nie jako stalą me
todę działania rządu. Trwale 
rozwiązanie polega na umacma
nlu roi! 1 udoskonaleniu plano
wania centralnego, branżowego 

i terenowego, na wprowadzamu 
I umocnieniu działania instru
mentow ekonomicznych, spo
łecznych i moralnych. 

Dokonane I zachodzące zmia
ny w gospodarce narodowej są 
wyra:.oem słusznej polityki go
spodarczej, wytyczonej przez 
uchwały VII i VIII Plenum KC 
PZPR. 

Z 
calą ostrością &toi obecnie 
przed nami zadanie zwięk
szenia naszego eksportu, 
skorygowanie mechamcz

nych i cz~sto niesiusznych za
łożeń ograniczających eksport 
wielu wyrobów, nie gubiąc przy 
tym z pola w1dzenia słusznej 
zasady stałej poprawy efektyw
ności handlu zagramcznego. 

Reali zacia podstawowych za
mierzeń zależeć będzie od 
aktywności i wysiłku zat<.lg ro
botniczych i pracowniczych, 
rolników, ludzi nauki i techni
ki, od umiejętności lepszego 
zorganizowania pracy na wszy
stkich szczeblach i we wszyst
kich ogniwach gospodarki, od 
upowszechniania nowego stylu 
pracy. 

Okres, jak·i upłynął od 23 
g.rud'nia, chara,kte ryzował s i ę 

ożywieniem konta·któw iagra
niC•1lnych rządu. Złożyliśmy 

przyja.cielskle wi•zyty w 5ą
siednich stolicach - Moskwie. 
Pra•dze i BerliJni e. Przywódców 
krajów, z którymi łączą nas 
najściślejsze więzi ideowe, po
bityczne i gospoda,rcze, inior
mo-waliśmy szczerze i otwarcie 
o sytuacji i tru·dnościach, o 
pO'liJtyce ja1ką zamierzamy pro
wadzić 

Na forum międzyna.tode>wym 

generalną linią naszej polityki 
są i będą zasady pokojowego 
wspól·istn ienia i wspóŁpracy ze 
wszystk;imi pańs·twami, nieza
lei:nie od dzielących nas róż
nic ustrojowych. Poclsta,wowym 
fundamentem tej poltityki jest 
przyjaźń, sojusz i współpraca 
ze Zrw. Radzieckim i innymi 
państwami socja.Jistyc~nymi. 

KontyitJJUujemy pracę naci 
stworzeniem konstruktywnej 
plao;.7.czy-:my normalizacji sto-
sunków z NRF na podstawie 
układu podmisanego 7 grud1nia 
ub. roku. W tym cellu z.godzi-

* Zwiększenie wydatk6w na cele bytowo-soc) a lne 
o miliard złotych * Prolekt podniesienia dochod6w budżetowych 
pallstwa 

Przemówienie ministra finansów 
J. Trendotv w Sejmie 

Mam zaszczyt przedstawić 
projekt ustawy, w której nie
zależnie od podjętych już de
cyzji przewiduje się dalsze 
zwiększenie świadczeń budżetu 
na cele socjalne. Projektowane 
obecnie zwiększenie wydatków 
budżetowych przekracza 1 mld 
zlotych. 

Prawie polowa proponowa-
nych dodatkowych środków 
budżetu państwa dotyczy o
chrony zdrowia i opieki spo
łecznej. 

Na ochronę zdrowia przewi
duje się dodatkowo około 330 
mln zł, z czego około 200 mln zl 
przeznacza się dla zakładów 
lecznictwa. Pozwoli to na po
prawę zaopatrzenia szpitali. Po
nadto w ramach tych środków 
zwiększy się wydatki na lecze
nie chorych. Zakłada się także 
poprawę opieki nad chorymi 
poprzez przeznaczenie dalszych 
środków funduszu plac na do
datkowe zatrudnienie 2 tys. 
pielęgniarek I absolwentów in
nych średnich szkól medycz
nych. Będzie mogla ulec posze-
rzeniu opieka sprawowana 
przez Polski Czerwony Krzyż 

nad chorymi w domu. 
W dziedzinie opieki społecz

nej pragniemy podwyższyć wy
datfil o około 120 mln zł. Prze
de wszystkim chcemy zwięk
szyć środki na zapomogi dla 
osób znajdujących się w szcze
gólnie trudnej sytuacji mate
rialnej. · Zakłada się na ten cel 
dodatkową kwotę 100 mln zł. 
Ponadto proponuje się przezna
czenie około 2'0 mln zl na 
zwiększenie wydatków rzeczo
wych w zakładach opieki spo
łecznej. 

Istotne znaczenie dla polep-
szenia poziomu opieki nad 
dziećmi przebywającymi w za
kładach opiekuńczo-wychowaw
czych będą miały dodatkowe 
środki przewidziane na ten cel 
w wysokości około 80 mln zł. 
Przedkładany projekt ustawy 

urealnia plan wydatków budże

towych na wypłaty zasiłków 
chorobowych o 250 mln zł. 

Ponadto w celu dalszej po
prawy warunków socjalnych 
załóg przedsiębiorstw projektu
je się zwiększenie dotacji bu
dżetu państwa na fundusze so
cjalne przedsiębiorstw państwo-

wych o około 80 mm zł. Do
datkowe środki na ten cel za
pewniają wzrost dotacji na fun
dusz socjalny z planowanycn 
2 proc. do ponad 6 proc. po
wyżej poziomu z ub. roku Bu
dżet państwa kosztem około 50 
mln zl sfinansuje wzrost kosz
tów wczasów pracowniczych. 
Przedkładając propozycJe 

podwyższenia wydatków na po
prawę warunków socja!nycli 
dla studentów na kwotę około 

70 mln zł mamy na celu usu
nięcie zaniedbań w zakresie po
zi01nu wyżywienia w stołów
kach studenckich oraz zapew
nienie poprawy opieki lekar
skiej. 

Poza dodatkowymi wydatkami 
budżetu przedłożona ustawa o 
zmianach w budżecie panstwa 
na rok 1971 zwiększa o 360 min 
zl wydatki funduszu emerytal
nego na podwyższenie emery
tur pracownikom. którzy prze
pracowali w Polsce Ludowej 
ponad 10 lat, a me nabyli pra
wa do pełnego zwiększenia e
merytury z tytułu okresu za
trudnienia w Polsce Ludowej. 
Rząd zdaje sobie sprawę. ze 

potrzeby społeczeństwa w za
kresie świadczeń socjalnych są 
znaczne i że poprawa tych 
świadczeń uwzględniona w 
przedkładanej do rozpatrzenia 
ustawie tylko częściowo je za
spokaja. Rząd będzie czynu 
dalsze starania, aby w przy
szłości zwięltszać nakłady na 
cele socjalne. Podjęte przez 
rząd w końcu ub. roku decyzie 
poważnie zwiększają obciążenie 
budżetu I przekraczają założone 
w planie rezerwy budżetowe. 

W związku z poWfższym rząa 
przedkłada propozycje zwięk
szenia dochodów budżetu pan
stwa o kwotę 3,1 mld zl, z cze
go 2,0 mld zl ma być osiągnię

te od Jednostek gospodarki u
społecznionej. · 
Pozostałe wpływy budżetowe 

zamierza się uzyskać od tych 
grup społecznych, które osiąga

ją wysokie dochody. Chodzi tu 
przede wszystkim o zwiększe· 
nie wpływów z podatków obro
towego i dochodowego od nie
których jedno•tek gospodarki 
nie uspołecznionej poza rolnic-
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twem oraz o podniesienie efek-
tywności podatku wyrównaw-
czego, a także podwyższenie 
stawek podatku od nabycia 
praw majątkowych oraz nie
których Innych opłat ponoszo
nych przez lepiej sytuowane o
soby. 

W tym celu rząd przedkłada 
Wysokiemu Sejmowi do rozpa
trzenia 3 projekty usta w. 

W projekcie ustawy w spra
wie dodatku do podatków obro
towego, dochodowego i wyrow
na wczego przewiduje się wpro
wadzenie dodatku do wymie
nionych podatków w wysokoscl 
10 proc., a w odniesieniu do 
większych zakładów prywat
nych - 15 proc. Nie zostaliby 
objęci tym dodatkiem rzemiesl
nicy wiejscy opłacający podat
ki w formie karty podatkowej 
oraz pozostali drobni rzemiesl
nicy świadczący usługi. 
Mówiąc o tej sprawie pragnę 

podkreślić, że będziemy nadal 
popierali rozwój zakładów 

świadczących usługi dla ludno
ści i dla rolnictwa. 

Projekt ustawy zmieniającej 
ustawę o podatku wyrównaw
czym ma na celu ograniczenie 
dochodów osób o wysokich za
robkach, przekraczających 
po potrąceniu podatku od wy
nagrodzeń i składki na cele e
merytalne - 96 tys. złotych 
rocznie, tj. miesięcznie średnio 
8 tys. z! netto, ponieważ w sto
sunku do tej grupy osób cele, 
jakie powinien realizować po
datek wyrównawczy, nie są 
dotychczas w pełni osiągane. 

Projekt ustawy, o zmianie de~ 
kretu o podatku od nabycia 
praw majątkowych wychodzi z 
założenia, że dotychczasowe 
stawki tego podatku od trans
akcji majątkowych są za ni
skie w stosunku do wartoscl 
dokonywanych transakcji. Nie 
będzie on dotyczył obrotu go- . 
spodarstwami rolnymi. 
Przedłożony projekt ustawy o 

zmianach w budżecie państwa 
na rol< 1971 zawiera również 
zobowiązanie do uzyskania do
datkowych dochodów z gospo
darki uspołecznionej. 

.Jest to nieodzowne dla pełne· 
go zrównoważenia skutków fi
nansowych decyzji zw\ększają
cycb wydatki budżetowe. 

l.iśmy się na nawią.za·nie dal
szych kontaktów z przedsta•wi
cielami róż·nych ugrupowań po
littycznych w NRF. Sądz>my, że 

te kon.takly, WY'Jaśn tanie sta
nowisk - sprzyjać będzie ra
ty!>kacJi ws.pomoianego ukła
du. 

Niezmienne też jest nasze 
sta.nowi-sko w sprawie sytuacJi 
na Blisk 4m Wschodzie. Z za
dowoleniem przyjęliśmy decy
zję o pl'Zed!użeniu okresu 
prze.rwania 0 gnia. Za szczegol
nie pi,hne uważamy st·worzeme 
wa1·unków dla pc>wod•zenia m1-
sJi pokojowej amb. Jarr1JJ1ga. 
Podsla.we>wą sprawą Jest lu. 
oczywiście, li•kw"dacJa skutków 
na1paSCi Izraela na k r aje arab
s>kie i pe,Lna rea,liza ej a rezolu
Clj i Rady Be:opieczeństwa z li
stopada 1967 r. 

Wspótpra.cujemy z unnymi 
państwami w dziedziJnie poszu
kiwa•nia wszelkich środków, 
zmierzających do wstrzyma1ni.a 
wyściigu zbrojeń. 

Wra•cam do problematy'ki we
w1nętrzneJ. Pragnę oclipow:edz1ec 
obywatelom posłom: Piaseck,e
mu, Stommie i Ma·kowskiemu. 
W swych wys.tą.p ie niach podjęli 

oni sprawę normaliza•cji stosun
ków między koocio!em rzyms•rn
ka.tohck:im a państwem. W 
ziwiązku z tym pragnę oświad 
czyć, że rząd nada'l potw1e:· 
dza swoje stanowisko zajęte 
23 grudn ia ub. ro-ku. Jednocze
śnie - Jak wiadomo - rząd 
podjął konlkretne i znane spo
!ecze1iS>bwu kroki w k ierunku 
no~ma[iJzacji tych stosun,k ów. 

Pl'Zykladem nowych metoj 
pracy jest szersze wykC>rzysty
wanie przez r1.ąd opuni·i i opra
ce>wań ekspertów, a taikże kon
su•ltowa n.ie projektów podsta
wowych decyzji z mo:iJllwie sze
roką reprezenta,Clją opunii spo
łecznej , 11wlaszcza zaś klasy ro-
botniczej. · 

Praklyc:onym wyra-zem takie
go dziala·nia jest powołanie 
przez rząd zespołów wybltn;·ch 
specjal1'->tów. teoiretyków i prak
tY'ków, których zada,niem Jest 
przygo·towa·nie za•lożeń i wnio
S·ków w spra,W<ie genera,lnych 
pro1'1emów planu na lata 
1972-75. 

Doskonalimy styl i metody 
pracy admiJnisłlracji państwowei 
- centra1lne') i terenowej. sze
rzej włączamy prezyd ia rad 
na.rodowych do rozwiązywania 
stojąCY'Ch przed rządem pro
blemów polLtY'ki gospoda.rczej i 
społecznej. Ale jedinocześnie 
będziemy żąda'li od nich wtęk
szej iJnicja1tywy i a•k•tywr.ości 
w sorawach terenu. 

-!ednY'm z istotnych proble-
mow fu'll/kcjonowa•nia gospoda1r
ki Jest sprawność admonistra
cji. Da,jemy jej - na s:oczeblu 
przedsiębi'o rsl<Wa i zjednocze·nia 
- wt ększe upra.wnie nia, więk- · 
szą swobodę w dysponowaniu 
c;todatkowo wyigospoda•rowanymi 
srocLkaml., a•le zarazem żądać 
będ-,,iemy większej odpowie
cLziaJności za efektywne \,eh 
wykorzys,tanie. 
c.~cemy ziwiększyć Skute„z

n~c dotyChcza&owych środków, 
zm:erzających dO objęcia nau
ką wszystkich młodych ludzi 
do 18 roku życ:a. 

Poświęcimy także więcej u
wagi środow'.skom kulturalnym, 
ludziom sztuki i innym środo
wiskom twórczym. 
Rzącf pragn.i e także poprawić 

stan informacji w kraju, o czym 
mówiono w dyskusji. Z jednej 
strony chodzi o rozwój ba.zy 
technicznej prasy, radia i TV, 
o zw'.ększen:e zasięgu odd:oiały
war:·ia propagandy, prasy. co 
wymaga m. in. odpowiednich 
warunków materialnych. Z dru
giej strony istotną sprawą Jest 
lepsze informowa,nie środowis<k 
dziennikarskich i społeczeństwa 
o pracach i zamierzen'.ach rzą
du i admi.nistracji gospodarczej, 
o stanie gospodarki kraju Dla 
rea!izacjj tego :oadar:ia utwe>rzy
tem przy Prezydium Rządu sta
nowisko oodsekretarza stanu efo 
spraw prasy i i·nformacji 
świadomy jestem - pow:e

dzial w zakOńozen:u premier 
Jaroszewicz - że _7,.najdujemy się 
dop'.ero na początku .drog i, a 
wszystko co byliśmy w .tanie 
dotychczas zrobić to 1>oczątek 
trudnego procesu. który orowa
dzi nasz naród i nao;z kraj na 
drogę dynamiczr.ego socjalisty
cznego ro„woju 
Uchwały VII i VIII Plenum 

KC PZPR stworzyły polityozne 
warunk'. dla pełnego skupienia 
społeczeństwa, obywa,teJii pa.r
tyjnych i bezpartyjnych, wie
rzących i niewierzących wokół 
rozwiązywania podstawowych 
narodowych problemów 

Krajow i naszemu potrzetma 
jest 'rosnąca aktywność społe
czna, rzetelna praca, dobra. ro
bota, wysoka odpowiedzialność 
obywatelska, dyscyplina, ład i 
porządek. świadomość tego sta
je s'.<: coraz bardziej powszech
na w szereg.ach klasy roootni
czej, chi'.'pów, :·ntel'.ge!'C:ji,. w 
przyttaozaiącej w1ększosc: sro
dowisk społecznych. Zadaniem 
rządu będ21'e tworzer,;e wa
runków, d:o'.ękr. k.tórym rozu
mienie tel potrzeby : dz.'.atan:e 
w tym kierunku bedzie mogla 
się umacniać, krzewić w każ
dym ogniwie życia społecznego. 

POGODA 
Dziś w Lodzi . zachmurzenie 

zmienne, przelotne opady. Tem
peratura od 2 do 6 st. C. Wia
try umiarkowane, wzrastające 
do dość silnych. 

Jutro nadal ciepło. Slońce 
dziś zaJ dzle o godz. 16.53, a ju
tro wzejdzie o godz. 7.00 . 

Imieniny ohchod>a ze„non I 
Walenty, a jutro .Jowita i ·Fau-
styna, · 

• 
Zyciorysy 
D. Gałaj 

Urodził się 1'5 stycznia 1915 r. 
w Mysukowicach, pow. Lowict 
w rod.zinie chłopskiej. Od 19Jil 
r. praco·wal ja·ko nauczyc1eL 
Działał w ZMW „Wici". W o
kresie okupacji był członkiem 
BCh. Więzie 1i Pawiaka. 

Po woJnle kończył studia hu
manistyczne na Un vwersytecie 
Lódz;k1m. Od 1947 r . praoow
n i!k nau·kowy wyższych ucze1ni 
rolniczy·ch w L<>dzi, Olsztynie 
i w Warszaiwie. Obe·cnie prof. 
nad1lw. SGGW i kierowni·k za
kładu badań rejonów uprze
mysławia.nych PAN. Autor prac 
o tematyce społecznej, 

Od zjednoczen ia stronnictw 
ludowych jes.t członkiem N;< 
ZSL. Od 1969 r. czlonek Pre
zydium N-K ZSL, a od lute,g·o 
1911 r. - wiceprezes NK. 

W 19:12 ;r. był członkiem Ko
misji Konstytucyj,nej. Od 1963 
r. Jes t postem na Sejm PRL. 
Od 1969 r. pelni fun,kcj ę prze
wodniczącego Klubu Poselsk"ie
go ZSL. Pracuje w kom es.Jac h: 
rD'lnicLwa i przemysłu spo?yw
czego, oSwiaty i naulki oraz 
pracy i spra'w socjalnych. 

S. Gucwa 
Urodzi ł si~ 18 kwieLnia llll19 r. 

w Przybysławicach, woj. kra 
kowskie, w rodzinie chłopskiej. 
W la,tach 1008-39 był sekreta
rzem pow,i atowym ZMW „Wi
ci 11 na terenie p()w. Brzesi<-o: 
W czas ie okupacji d1llaial w 
BCh. Po woj•nie ukończył w 
UH9 r. w Warszawie wyższe 

studia ekonomiczne. Pracę za
wodo-wą ro21począl w :!»5 r. 
ja·ko prezes Po·wiatowej Spół 

dzielni R-Olniozo-H3n·d1lowej w 
Radomuu. Od 11948 r. pracuje 
na kierowniczych sta•nowiskach 
w Centralnyim Za·rządz:e Pol
sloich Za·kladów Zbożowych, a 
nast<;ipnie w Centralnym Za
rządzie p ,rzemyslu Młynnskie· 

go. Od 1954 r. pracuje w M1· 
nisterslwie Skupu i I<ontrakta
cji, gdzie w 1956 r. zostaje ge
nera~nym dyre'ktorem. Od 1957 
r. był wicemini&trem rolnictwa, 
a w 1968 r. powola,ny został na 
stamowi'Slko m~nistra przemysl·U 
spożywczego i skupu, 

Jest czlo·nkiem SL od 1945 r. 
Na III Kon,gresie ZSL w 1959 
r. wybrany z.ostał na członka 

Prezyd·ium NK ZSL. W 11utym 
1!171 r. na VI Plenum NK ZSL 
wybra·ny prezesem NK ZSL. 
Jest posłem na Sejm PRL. Od
znaczony m. i•n. Orderem 3ztan· 
daru Pracy I klasy, Krzyżem 

Koma·ndorsikum i Kayżem Ka
walerskilm Oridel'u Odrodzema 
Polski. 

B. Rumiński 
Urodził się l6 kwietnia 1ll(l7 

r. w Brzefinie, woj. bydgos-kie 
w rodzi<noe nauczyciela ludo
wego. W :927 r. roz.począl ittu
d,ia na PoliJtechn.ice Warszaw
skiej. Dzfaiał równoczesnte w 
organizaoji młodzieży socjali
styc2ln1!·j „życie" I w KZMP. 
W czasie stu-<liów byl klJka
k'l"otnie areszitowany. a w 1935 
r. po strajku a•kademickim Po
li•techniki Wa·risza.wsk iej - z~ 
sła,ny do obo'Lu w Berezie. 

w 1M2 r. wstąip!l w szeregi 
PPR. We Wlrześniu 1944 r. zo
stał pełnomocnikiem PKWN w 
Warszawie na Prad,ze. Od· ma
ja 1945 r. zostaje podsekreta
r-zem sotall!U w Ministerstwie 
Przemy>słu i Ha<n.dlu. W rok.u 
1949 organ,[·ruae i peln' funkcję 
ministra przemysłu rolnego i 
soożywczego, a następ.nie od 
19511 r. do 1957 r. or<ganizu1e i 
pelini f,ll'r>kc.1ę m>nistra prze
mysłu chemic2lnego. Od r. 1964 
do 1969 peł111ił funkcję wicemi
ni'S>bra przemysłu spn·żywczc~o. 

By1 posłem do KRN i pelnil 
ftmkc.ie poselsk'e kolejno orT.ez 
w9Zystkie kadencje z wy.i~t
kiem lat 19'57--<il. Od początk·u 
powsta,nia PZPR jest zastępcą 
czronlka KC. a <>d 1956 r. 
czl<>rl''tie<m KC. Był współzało
życielem NOT i oe·lnił kilk•
kro·tnie fun"<oję przewo:lnicza
cego ZG NOT, osta~nio nie
przerwanie oa J.960 r. W czerw
cu 11969 ~. zostaje pow<>lany na 
sta.nowiS'ko członka Rad y Pań
sb"wa. Pn·siada ~zereg odznac7e1i, 
m. i'n. Order BuoelO'W'n iczych Pol
S"ki Ludo<wej. 

R. Skibniewska 
Urodz<>na w 19211 r. w War

szawie. W czasie okupacji stu
d·toiwala na taj,nym wydzia.Je 
a.rchiteMury Polhtechni•ki War
sza·wskiej oraz w podziemnym 
studium społecznym Uniwer
sytetu Poznańskiego w War
sza,wie. Działała w organizacji 
postępowej aikademickiej mto
dzie<iy socja,listycznej „Płomie

nie". Uczestniczyła w powsta
niu warsza,wskim. 

Po wyz.wo,leniu podjęła pra
cę w Biurze Odibucl,owy Sto'i!
cy. W7lnowila st<udia i w 1948 r. 
U'Zyskała dyp•lom mgr inż. ar . 
chitekta. 
Była asystenllką, a pote•m 

ac! iunktem PW. Od !957 r. kon
centrowala się na pracach te
oretycznych i praktycznych 
zwią·z.anych z problemem budo
wy zespołów mieszkan.ioNych. 
Wśród wielu wykonanych w 
O'sta•tnich 15 lata·ch osiedli z.naJ
duJą &ię „Sady żo\ii"oorskie"', 
Sadyba, Osiedle Sz.woleżerów. 
Wielokrotnie była nagradzana 
i wyróżnia.na za pra·ce zawo
dowe i spe>łecme. Jest człon
kiem rad nauk<>wych CZSM i 
Dnsty<tutu Wzol"nictwa. W r. 
1965 po ru pierwuy, a w 1969 
r. po raz cLrugi - wybrana do 
Se 1m'll PRL z terenu Warsza
wy. .lL&t wi.ce.przew<>d niczącą 

Sejmowej Kom is-ji BudownlcllWa 
i Gospodarki Komunalnej, człon• 
kiem KomiJsjj Kul.tury i Sztu
ki, przewod,niczącą Kola Po· 
słów Be-21partyj nych. 

Od•znacq,o na m. in. KTzyżem 
Komamd·ornkim i Krzyżem Ka
walersklm Orderu Odrodzenia 
PolskJ. 

A. Werblan 
Urodzi! się w 1924 r. w Tar

nopolu w rodzinie nauczyciel
skiej. W czasie II wojny świa
towej przeby wał w Zwląz.itu 
Ra·d2l•e<: kim. W lipcu 19~ r. 
wstą.p'1 do formującej si t: Ar
m ii Polskiej w ZSRR l prze
szedł jej szlak bojowy w sze
regach I brygady pa.ncerneJ 
urn. Bohaterów Westerplatte. 
Po demobililzaoeji w 11>47 r. po
d ej mu(je studia na UW, rozwi
ja,ją c równocześnie działalność 
po}Jtyczną w OM TUR l PPS. 
W 1948 r. zostaje członkiem 
Rady Naczelne-) PPS i sekre
tarzem WK PPS w Białymsolo 
kU. Po korugresie zijednoczeni<:-
wym pełni funkcję sekretarza 
KW PZPR w Kielcach. Od 
19;;2 r. korutynuuje s<tudla w 
rnsty~uc ie Na·Ulk Spnłecz.nych 
przy KC "PZPR i na UW uzy
skując w 1954 r. d;inp·lom ma
g is·tr a hhstor ii . 

Od 19;;5 r. pracuje w KC 
PZPR. l:)czez szereg o»tatnich 
lat ja•ko kierownik Wydziału 
Nauki i Oświaty. Od 1948 r. 
,jest za·~tępcą czle>nka KC, a 
od LLpca 1956 r. człon•kiem KC 
PZPR: poseł na Sejm; członek 
prezyd·i'1.Im ZG ZBoWiD; zna· 
ny pu•hllicy•ta połityc:ony. 

Odznacz.ony m. 111. Sztanda
re-m Pracy I ~lasy i Krzyżem 
Komandnf'•khm Orderu Odro
dzenia Polski. 

H. · Szafrańskt 
Urodzi! się 1 listopada 1905 r. 

w Warszawie w rodzinie robot
niczej. W1921 r. uko1'lczyl szko
łę rzemieślniczą. Od wrzesnia 
1923 r. przez rok pracował ja
ko modelarz w zakładach Lil
popa, a następnie do 1935 r. -
w fabryce obrabiarek w Prusz
kowie. w tym samym roku 
podjął pracę w zakładach „Ur
sus". W 1938 r. rozpoczął na
ukę w wieczorowej szkole te
chnicznej Towarzystwa Kursów 
Technicznych, którą ukończył 
w 1942 r. Bral udział w kam
panii wrześniowej, po czym po
nownie podjął pracę w „Ursu
sie". Tu rozpoczął intensywną 
dzialalność polityczną. W 1942 r. 
wstąpił do PPR. 

W marcu 1945 r. rozpoczął 
pracę w KC PPR. Był posłem 

do KRN. Po Kongresie Zjedno
czeniowym PPR 1 PPS zostaje 
sekretarzem KW PZPR w Byd
goszczy. a w 1949 r. - sekre
tarzem WKW PZPR. W latach 
1950-1956 pracuje w Warszaw
skie.i Fabryce Maszyn Tytonio• 
wych. a nastepnie w zakładach 

„Ursus". W 1955 r. 1 uzyskuje 
dyplom inżyniera na Politech- ( 
nice Warszawskiej. W 1956 r. 
zostaje ponownie sekretarzem 
WKW PZPR, a od kwietnia 
1967 r. - jest I sekretanem 
WKW PZPR. Posel na Sejm 
PRL. 

Od 1964 r. jest członkiem KC 
PZPR. Odznaczony m. in. Or
derem Sztandaru Pracy I kla
sy i Krzyżem Komandorskim 
z Gwiazdą Orderu Odrodzenia 
Polski. 

W. Kraśko 
Urodził się w r. 1,16 w Ko

towiczach na Wile1isz.c7.yimie w 
rc>dzinie robotniczej. W 1938 r. 
ukończył Wyd·zial Pra,wa i Nauk 
Społec:onych Uniwersytetu Wi
leńs·kie.go, uzyskując stopień 
mag1~tra praw. Brał udział w 
kampanii wrześni•owej, m. iJl. 
przy obron.ie Warsza,wy (na 
Mokotowie). 

W o.kr~s ie okupacji przebywał 
na Wblenszczyźnie, pracując na 
wsi. 

Po WYIZJWołeniu, od kwietni.i 
1945 r. pracował w „Dzienniku 
BaltY'C•k>m" w Gdyni a na-
tępn~e, jako redaktor 'naczelny 

k·o teJno w następujących pi
smach: „Kurier Szcze-ciliski" 
„Głos Wielkopolski". kielecki~ 
„,Sl~wo Ludu" i „Gazeta Po-
1manska''. 

W roku 1954 został sekreta
rzem, a od 195'7 - I sekreta
rzem KW PZPR w Poznaniu. 
W roku 1960 został s~ierowa.ny 
110 pracy w Komitecie Ce·ntra.J
nym PZPR na stanow:sko kie
rownika Wyd,zialu Kultury KC 
PZPR, gdzie pracował do ·chwi
li obec-nei. 
Począwszy od III ZJaz.du par

tii jest członkiem KC PZPR. 
Posłem na Se•Jm Jest od II ka
dencji. Od.zmacza-ny m. in. Or
derem SZJ!a,111da1ru Pracy I I LI 
klasy. 

E. Kołodziej 
Urodz'.ł się 2 styczn'.a 1917 r. 

w Fut~mie woj. rzeszowskie w 
rocfz,;.me chłopskiej. Studiował 
We . Lwow:e i w Wars21aw'.e, 
l(dz1e uzyskał dyplom magistra 
P.raw. Dzialalr:·ość społeczno-p0-
!Jtyczną rozpoczął w 1936 r. w 
ZMW „Wici". Dz'.ałał w postę
P?WYCh organizacjach studenc
k:ch. B;l'I . członkiem Polskiego 
Akadem1ck1ego Związku Mlo
dz,:ezy Ludowej we Lwowie, a 
od 1936 r. d:1Jiałaczem SL w o
kres:e okupa.cji był żotńierzem 
BCh. 

W latach. 1945-57 był działa
cze-m spółdzielczości wiejskiej. 
Pełmł m. in. kierown'.cze funk
cje w CentraLi Rolniozych Spół
dzielni w Warszaw.'.e. W latach 
1957-9 był wicemmistrem w 
MirJsterstwje mmdlu Wewnętrz
nego. 

Od wyzwolenia 
(Dalszy ciąg 

jest czynnym 

na str. 5ł 



P
rofesor Stanisław Zagrodz'kl - Oyrelrtor 
Instytutu Chemicznej '1echnologil ży
wienia Politechniki Lódzkłej wychował 
kilkuset Inżynierów-cukrowników I kil• 
ku nastu doktorów tej branży; napisał 
około 300 prac naukowych, z czego 70 

przełotono na jo:zykl once. nierzadko tak egzo
tyczne Jak arabski czy turecki, nie mówiąc 

o podstawowycb~ rosyjskim, francu1klm I an• 
gielskim. A Jako, te nikt nie jest prorokiem 
między swymi, jest bardziej znany za granicą 
aniżeli w kraju. z profesorem rozmawiamy 
o temacie zawsze aktualnym, bez względu na 
to, że człowiek nie tylko chlebem żyje -
a mianowicie o jedzeniu. 

- Gdyby ludzie na świecie przez sześć tygodni jedli mięso i nic 
więcej, zjedlibyśmy wszystko, co skacze, lata i czołga się. Nie do
tyczy to ryb. My, Polacy, zjadamy dwa i pół raza więcej mięsa ani
żeli przed wojną. A wyżywić powinno nas nie tylko białko zwierzę
ce, ale także i produkcja białka roślinnego. Wprawdzie brak go 
w świecie, ale nie u nas. 

W produkcji mleka (na głowę ludności) zajmujemy jedną z wyż
szych pozycji w świecie. Nie tłuszcz jest w nim jednak najcenniej
szy, ale ... białko. 

Mimo rozwoju miast. do dzisiaj jed
na trzecia zatrudnionych Polaków pra
cuje w rolnictwie. podczas gdy w USA 
- tylko 7 proc. W przemyśle spożyw

czym w krajach bardziej roz.wlnlęlych, 
pracuje JO proc. zatrudnionych -u nas 
tylko 3 proc. Jest to przyklad nledo· 
statecznej wagi. jaką przywiązywaliśmy 

do przemy.słu spożywczego I jego roz
woju. Caly na52 przemysł spożywczy 
jest nie doinwesto}Vany, sz.czególnie cu-

krownictiwo. Mamy nadziel~. ż.e obec
nie nastąpią tu pozytywne zruiany. 

- Wracając do białka, jesł pan pro
fesor autorem pracy dotyczącej kieorun
ków roq;woju przemysłu spożywczego 

w świecie ••• 

... w której to pracy pisze o moż.li· 
wośoi wykorzystania białka roślinnego 

(Dalszy ciąg na str. 4) 

lllllllllllllUllllllllllllllUllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll 

Trzecia rewolucja 
Po walce o równouprawnienie ludno§cl murzyńskie.! : rewolcie 

mlodzle:l:y przeciw dominacji „milczącej większości", Jednym z 
rlównych problemów społecznych w Stanach Zjednoczonych stał 
się bunt kobiet amerykańskich, zjednoczonych w tzw. Ruchu na 
rzecz Wyzwolenia Kobiet. W swym programie ruch ten wysuwa 
Jako naczelne hasło „całkowitą zmianę historycznych wzorców ży· 
ela rodzinnego w świecie zachodnim". 

150LAT10DZI 
PRZEMYSbOWĘJ 

Czterysta bez mała 
lat upłynęło od mo

erygowania 
miasta Łodzi, gdy na
stąpił fakt, który za· 
decydował o jej przy
szłości oraz społecz· 

nym i ekonomicznym 
kształcie. 30 stycznia 
1821 roku władze 

Polskiego 
przyznały miastu pra
wa osady fabrycznej. 
Narodziła się „Łódź 

przemysłowa". 

NiedzieJny 
Magazyn 

„Dziennika 
Łódzkiego" 

L ______ __ 
Początki ka • r1ery 

Kiedy okazało sit:, :l:e mimo 
regulacji Nowego Miasta, zbu· 
dowanla tam domów rządo
wych oraz nadania licznych 
przywilejów zagraniczni osad· 
nicy nadal omijają Łódź, Ro
muald Rembielbiski postano
wił osobiście J&iąć się spra
wami zorgan owanej przez 
siebie osady fabrycznej. W 
czerwcu 1823 t. zawiera umo
wę ze zgierskim farbiarzem 
Karolem Saen;erem, na mocy 
której ten osjatni zobowiązał 
się założyć na ychmiast w Ło
dzi farbiarnię towarów weł· 
nianych oraz drukarnię mate
riałów włókienniczych. Ponie· 
waż równocze nie zadeklaro
wał on gotowość budowy do
mu przyznano mu dwa place 
przy rogu !i'ółnocnej i dzi
siejszej No omiejskiej, a 
także 6 tys. zł pożyczki. 

Farbiarnia Saengera ruszyła 
bardzo szybko, bo już w 
styczniu 1824 r. posiadając w 
majątku 2 koUy miedziane, 
1 cynowy i 2 kipy. Mogła ona 
oferować 1500 postaw sukna 
rocznie licząc po 3 zł od jed· 
nej sztuki. 

Ale wted wl le po raz 
pierwszy pojawił!' się pyta
nie: dla kog będzie się w 
Łodzi produ ować tkaniny 
I skąd miejscowi tkacze (a 
bylo Ich już 10), będą brali 
surowiec, gdy wyczerpią się 
szczupłe zapasy przywie7.iOnP. 
z zagranicy? 

Pod koniec lutego 1824 r • 
lódzcy tkacze złożyli oferti; 
na wykonanie 50 sztuk sukna 

dla wojska. Dzięki usilnym 
zabiegom władz propozycja ta 
została przyjęta. Trzeba bo· 
wiem wiedzieć, :l:e większość 
kontraktów dawno została za. 
warta z przedstawicielami 
znanych i silnych ośrodków 
włókienniczych. Wydawało się 
wówczas, :l:e miasteczko na• 
reszcie uchwyciło we właści
wym miejscu kolo fortuny, 
l że zostanie wyniesione do 
rzędu Ozorkowa czy Zgierza. 
Niestety, tkacze nie wywląza• 
U się z dostaw. Jak było do 
przewidzenia zabrakło su
rowca i środków na jego za• 
kup. Również i następna umo
wa, na dostawę 120 sztuk 
sukna dla zgierskiego fabry
kanta Zacherta, została z te· 
go samego powodu zerwana. 
Pragnąc ratować tkaczy od 

nieuchronnej klęski władze 
miejskie, nieświadome jesz
cze skutków swego pociągnit:· 
cła zgodziły się patronować 
systemowi nakładczemu. W 
lutym 1825 r. w obecności bur
mistrza przedstawiciele cechu 
sukienników zawarli odpo
wiednią umowę z kupcem z 
Rawy - Hirschem Relchert-
zem. Handlarz miał dostar-
czyć przędzę w rnmlan otrzy. 
mując 120 sztuk sukna „po 
foluszu. ale przed barwie· 
niem". Nakładca zobowiązał 
się placić za każdą sztukę po 
51 złotych polskich. Chociaż 
korzyści finansowe były nikle, 
to jednak nie skromny zaro-
bek najdotkliwiej uderzał 
w tkaczy. Przekleństwem 
okazał się siódmy punkt umo
wy, głoszący, iż „na fabry
kantów (tkaczy) nakłada się 
szczególny obowiązek, że do
pokąd odstawa skonfrontnwa• 
nego (zakontraktnwaneJ!n) suk
na ukończona nie będzie, ta· 
den fabrykant nie może suk
na nikomu zgoła sprzedawać". 

Natura - mówią panie spod znaku „LIB" (tak się nazywa w 
skrócie Ruch na rzecz Wyzwolenia Kobiet) kazała nam rodzit 
dzieci, ale to nie znaczy wcale, że tylko my mamy Je następnie 
wychowywać. A więc obowiązki związane z gospodarstwem do· 
mowym, zakupami I plefęgnowanlem dzieci powinny być równo 
podzielone między męta I żonę. Emancypantki amerykańskie twier
dzą nawet, te w niektórych małżeństwach role powinny być od· 
wrócone: kobieta powinna zarabiać na tycie, a mężczyzna pozo· 
1tawać w domu. 

M~żczyzna 
do garnków 

Magistrat I kościół ewangelicki na Nowym Rynku 
(dzlS Plac Wolności) w rolcu 1827. 

Znaczyło to zupełną zależ
ność tkaczy od nakładcy. Już 
po paru miesiącach trwania 
umowy do burmistrza wpły
wają pierwsze skargi: „Ku
piec z Rawy - piszą w iecl
nej z nich fabrykanci - nie 
kupuje gotowymi pieniędzmi 
sukna fabrykowanego, dając 
tylko swoJą wełnę do wy
tkania, (tkacze\ kontentować 
;lę muszą (zapłatą) tylko od 
kupca za wytkanie z lego 
własnej welny ... tym bowiem 
sposobem sprowadził sukienni
ków w zwyczaj l obowią
zek". 

Tymczasem Rembieliński 
kontynuował swoje pia.ny 

Te&o rodzaju pogląd nie bardzo się Jednak godzi 1 teorią Jed• 
nej :11 przywódczyń ruchu, pani Helde, która uważa, że „pozosta· 
wanie kobiety w domu I pobieranie od męża plenlt:dzy w za· 
mian za konkretne ustu~I Jest równoznaczne z prostytucją". Czy 
nie podobną funkcje będzie spełniać mt:żczyzna, jeśli się go za· 
pędzi do garnków I w zamian za dostarczanie zawartości tychże 
garnków żądać sio: odeń będzie „konkretnych usług"? 

Niezależnie od tych raczej abstrakcyjnych rozważań ruch ma 
jednak na swym koncie znaczne osiągnięcia w dziedzinie popra· 
wy 1polecznego I zawodowego statusu kobiet amerykańskich. Jak
kolwiek Istnieje mit o szczególnie uprzywilejowanej sytuacji Ame• 
rykanek, z przywilejów korzystają głównie kobiety zamo:l:ne. One 
to mogą w razie rozwodu pozbawić męta całego majątku, a na· 
wet ubezwłasnowolnić go I umleścM w zakładzie psychiatrycznym, 
Jak to uczyniła małżonka bohatera niezwykle popularnej ostatnlo 
powideł Eiie Kazana „Układ". 

Cala natomiast rzesza zwykłych pracujących kobiet amerykań• 

1klch musi tlę zadowolić zarobkiem, wynoszącym za tę samą 

prace. ~ prol', wynagrodzenia mętczyzny. Kobiety pracujące w 
fabrykach podlegają często tzw. ustawom ochronnym, które w rze• 
czywlstoścl dyskryminują je. Niewielki te:I: procent kobiet osiąga 

wyższe szczeble kariery zawodowej. 

W tej dziedzinie ruch domaga się konkretnych reform I w wie• 
lu przypadkach osiąga rezultaty. W Nowym Jorku dwie pracow• 
nice jednej z wielkich korporacji wywalczyły zrównanie wieku 
emerytalnego mężczyzn I kobiet. Na Florydzie Jedna z pracownic 
fabryki lotniczej, której nie chciano dopuścić do bardziej precy· 
zyjnej I odpowiedzialnej pracy pod pretekstem, te ma małe dziec
ko I „będzie si„ zwalniać", wytoczyła pracodawcy proces I wy· 
grała go, przy czym przykład jej podziałał mobilizująco na pra· 
cowulce Innych przedsiębiorstw, które również domagają stę tych 
samych praw I coraz częściej uzyskują satysfację ltd., Itp. 

Jednak:l:e, jak zwykle w takich wypadkach, na niekorzyść ru
chu przemawia to, :l:e szeregi jego zasilają przeważnie kobiety 
nieszczęśliwe, zawiedzione w małżeństwie I w miłości, upokarzane 
przez mężczyzn, zarówno w :l:yciu rodzinnym, jak I pracy zawo· 
dowej. Dla mężczyzn, przysięgłych przeciwników ruchu, zwalcza· 
Jących go wszelkimi sposobami, jest to jeszcze jeden argumenł 
przeciw „babskiej histerii". Nie pociąga on te:I: tych kobiet, które 
zadowolone są ze swego życia osobistego I którym nie trafiają do 
przekonania teorie o „niewolnlctwle płci" I „przekleństwie urody", 
Dlatego te:I: ruch, mimo swych niewątpliwych oslą11nleć. !!Allewne 
pozostanie tes:tcze długo i:rupą mnlejszośclOW"-

Przywileje 

dla zamożnych 

Przeszkadza 
frustracja 

Stary domek Związku Majstrów Tkackich tzw. „Melsterhaus", 

CODZIENNIE UMIERA W USA NA RAKA Pl.UC 175 OSOB. 
NAJPRAWDOPODOBNIEJ JEDNAK 75 PROC. PRZYPAD• 
KOW TEJ CHOROBY MOŻNA BY UNIKNl\C. REZYGNU
JĄC Z PALENIA. RAK Pl.UC ZABIJA W STANACH ZJED• 
NOC'ZONYCH 64 TYS. OSOB ROCZNIE. Z POWODU WSZY• 
STKICH ODMIAN RAKA GINIE W TYM KRAJU 325 TYS. 
MĘŻCZYZN, KOBIET i DZIECI. RAK ZABIJA WIĘC RO• 
CZNIE TYLt. AMERYKANOW ILU ZGINĘŁO ICH W Cli\• 
GU Il WOJNY ŚWIATOWEJ. OPIERAJĄC SIĘ NA OBEC• 
NYCH DANYCH STATYSTYCZNYCH MOŻNA PRZYPUSZ• 
CZAC. IŻ CO ł AMERYKANIN UMRZE NAJPRAWDOPO• 
DOBNIEJ NA RAKA. POWSTĄJE PYTANIE JAK DŁUGO 
TRWAC BĘDZIE ATAK TEJ CHOROBY, KIEDY WRESZ• 
CIE MEDYCYNA BĘOOIE MOGŁA JEJ SKUTECZNIE 
STAWIC CZOŁA. 

la len lemal pisze na air. 4 
Danola Drachal 

_,.... 

uczynienia z Łodzi ośrodka 
przemysłu bawełnianego l 
lniarskiego. Ponieważ w 1825 
roku upływał termin zakazu 
eksportu z Królestwa do Ro· 
sji wyrobów bawełnianych, 
otwierały się przeto ogromne 
rynki zbytu, a tym samym 
wspaniałe perspektywy przed 
polskim przemysłem. Z pomo
cą wspomnianego Już geome· 
try de Vieblga komisarz prze-
prowadza dalszą regulację 

miasta lokując na terenach 
nad Jasienią nową osadę -
Łódkę. Wymierzono tu 113 
placów budowlanych poci 
przędzalnie. tkalnie I bielniki. 
Początkowy projekt samo
dzielnej osady nie wytrzyma! 
jednak próby czasu - latem 
1825 r. Rembieliński decyduje 
powiększyć obszar Łódki 
I połączyć ją z Nowym Mia-
stem. Trzon osady stanowiło 
307 placów leżących wzdlu7. 
Traktu Piotrkowskiego oraz 
phy ul. Emilii (8 Marca) i u 
wylotu ul. Zarzewskiej. 

Wśród dokumentów, jakie 
zachowaly się, interesująca jest 
umowa z kwietnia tegoż ro
ku zawarta między Komisją 
Wojewódzką a przedsiębior
cą Ickiem Eiznerem. Dotyczy 
ona budowy 10 murowanych 
domów dla „tkaczy wyrobni
ków lnianych i bawełnianych 
w nowej tutejszego miasta 
osadzie". Domy te wybudo
wano (kosztem 29.900 zł) w ro
ku 1826 przy ul. Piotrkowskiej 
między numerami 21 - 49. 
Dokument ów potwierdza duży 
udzial I wkład rządu w roz
budowę t.odzi przemysłowej. 
Według szczegółowych obli
czeń na ten cel wydatkowa· 
no w latach 1823 - 1830 at 
1.086 tys. zł polskich, z czP.· 
go największą pozycję zajmo· 
wały pożyczki na zakłady 
przemysłowe, narzędzia, war
sztaty, urządzenia oraz pro 
wadzenie przedsiębiorstw. Ja
kie to byly zakłady, w jaki 
sposób je prowadzono w pier
wszych latach Łodzi przemy
słowej - o tym napiszemy w 
nasti;pnym odcinku. 
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statnio. gr1>no naJwybitniejszych uczo
nych. i działacz' amerylrnusluch zwró· 
c1lo się do Kongresu z żądaniem pod
Jecia w równie szero-k1m stopniu pro„ 
gramu badań nad rakiem, jak ma to 
miejsce w zakresie badań kosmicz-

~ -----..... = -----

BLISKO 1.800 OKRĘTÓW WOJENNYCH I POMOCNICZYCH NIEMIECKIEJ FLOTY .... 
WOJENNEJ. 3 

OZNACZAŁO TO OSTATECZNY KONIEC ISTNIENIA HITLEROWSKIEJ KRIEGS
MARINE, KT0RA .JESZCZE NIE TAK DAWNO, ZWŁASZCZA W LATACH 1942-43, 
USIŁOWAŁA - GŁÓWNIE ZA POMOCĄ KILKUSET U-BOOTOW - ODNIESC ZWY
CIĘSTWO W ZMAGANIACH OCEANICZNYCH PRZECIW ALIANCKIM LINIOM ZE
GLUGOWYM, W ZMAGANIACH, KTORE DO HIS'.l'ORII II WOJNY SWIATOWEJ 
PRZESZŁY POD NAZWĄ „BITWY O ATLANTYK", 

---:::i ------

nych. Sta Wia się żądanie i>0dwojenia fundu
szów !ina.nsowycb orzei,aaczanych na ten cel 
do wysokości 40U mln dolarów rocznie. 

POSTĘPY W W ALCE Z RAKIEM 
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Nie ulega wątpliwości, iż medycyna lat sie
demdziesiąty.eh bez )>Orównania lepiej radzi 
sobie z rakiem, niż m1ało to miejsce w roku 
1931. 40 łat temu rak kończył się tragici,nie 
u 4 spośród 5 pacjentów, Dzisiaj 1 na 3 cho
rrch zOSlauie wylECZOlly (5-letni Okres przeży• 
cia traktowany jest jako wyleczenie). Współ· 
czesne problemy leczenia raka podzielić mo
żna na 3 kategorie. Pierwsza - to przypadki 
którym można zapobiec. Wprawdzie szczegó~ 
łowo mechanizm wywoływania raka w wvniku 
P'.1lenia papierosów nie jest znany, to istnie
me bezpośrednich zależności międzv paleniem 
a. powstawaniem raka nie ulell'a watpliwości. 
Nie ulell'a też wątpliwości. iż wielu zachoro
waniom ua raka płuc 1nożna by zapobiec re
zygnujac z palenia. 
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o.in„ z III Rzesza do-
biegła wprawdzie 
końca w pierwszej 
dekadzie maj a 1945 
roku, a akt bezwa
runkowej kapitulacji 
Niemiec przewidyw;ił 
całkowita hkwidację 

n·iemieckich sił zbrojnych na 
lądzie, morzu i w powietr:m, 
.lednaJ<że d roga do ostatecwe
go zn iszczenia tych siil okazała 
się długa i najeżona wieloma 
trudnościami. Chociaż sprawa 
podziału niem ieckiej fl<>ty wo
jennej (oraz hand:lowe']) zosta
ł;, poruszona po raz p ie rwszy 
w llś<je Stalina d<> Trumana i 
ChurchiU.a 23 maja tego roku, 
to jed·n ak miało upłynąć osiem 
miesięcy długotrwałych per-
tra.ktacjj, za.nim osta.tecz'l'l le 
osiągnięto z.ad-0-walające wszy
stkie &tronY pornzumienóe. Cie
kawą jest rzeczą, że główne 
trud•noścl w sprawie prze·kaza
nia Związ;kowi Radzieckiemu 
trzeciej częścl niemiec•klieJ flo
ty sta•w.iali nie Amerykanie, 
lecz Anglicy. Być może wypły
wało to z fa:k>tu. iż Sta•nY Zje
dnoczone, któ•r e w danej chwi
li ponosiły główny cięża.r woj
ny z Ja.panią, nie chciały :z>ra
żać sobie N1dzieckie·go sojuszni
ka i liczyły na je1go rychłe 
przystąPoi<en•ie do wojny na Da
lek1m Wschodzie, co też nastą
piło. In·na rzecz, · że stosunki 
ame ryk.ańS<ko - radz ieckie owia
ne były jeszcze w tym czasie 
duchem rozu.mnej i daleko
wz·rocznej · Pe>lityki Roosevelta, 
od które-j jego na.SJtępcy dooie
ro z wolna zaczynali odchodzić. 
WieLka Bqta•niia natomiast, 
wciąż jeszcze żyjąca mfrażem 
ctaw<nej świetności Royal Navy, 
pan,ującej kiedyś na sliedmiu 
morzach i oceana·ch. nie chcia
ła dopuścić myMi. że w Eu.ro
pie mogła wyroon<1ć ró-w.na jeJ. 
a w niedługim zresztą czasie 
znacznie od n iej \.vieksza, po
tęga morSJka. Dl.ateg<> też An
gldcY. a zwłaszcza Chuirchi.tl na 
początku konferencji poczdam
skiej, byli sta.nowcz-0 pr:1!ec0iwnl 
podziałowi niemiieckiej fle>tY na 
trzy ró·wne c'lęści twierdząc, że 
w d•ziaiła111iach morSJkich na 
froncie a•tLantycko - eu0r0opej
skim przqdującą role odg.rywała 
na morzu flota brytyjska I 0>na 
też pCJorniosła na.jwieksze st.ra1y. 

w stycznó·u 1946 roku wyniki 
p r ac komisji I jej za·lecen ia zo
stały prlkdstawióne rządom 
t rzech wielkic h moca rstw , a w 
dn iu 10 lutego ogłos-z.ono im ien
ny wykaz 1.794 n iemie ckich 
<>kretów wo.lennych I jednostek 
oomocn.iczych z których Stany 
Zjed•ne>czone otrzymały 593, 
Wielka B rytaonia 545. „ Związek 
Radziecki 656 okretów i s t at
ków. Trzeba tu Jes1lCze dodać. 
że de>kona,nie absolutnie rów
nego podziału z p rzyczyn natu
ry technoicznej n ie było możli
we. gdyż w oo•szczególnych ka
tegoriach okretów albo brak 

Atla·ntyck ie.go (NATO) Unil 
Z~chodn io-Europejskiej (WEU). 
PM roku póżn•i ej nastąpiło uro
czyste wręczen ie piel"Wszy ch no
m ina·cji w &Hach zbro .i·nych 
NRF. w tym e1ks-h i·tle r owskim 
gene rałom Heusi.ngerowi I 
Speidlowi „ U listopada 1955 r. 
re9tytuowano n iemieckie siły 
zbro.}ne . w tym i mors.kie. 

W myśl począ tkowych planów 
ro1budowy Bundesmarine miała 
składać s.ie z <>krętów o og rani
cz<>nel wyporności w tym i 
małych okretów podwodnych. 

(Da!S'Zy ciąg na str. 6) 

Wiceadmirał Guenther LuetJens rozpoczął wielką karierą 
wojskową w 193' r. jako dowódca torpedowców. Za kam
panię polską sam Hitler zawiesił na Jego szyi „Rltterkreuz". 
Jako dowódca pancernika „Bismarck" Luetjens zginął w wy
niku zatopienia okrętu w maju 1941 r. Gdy w sierpniu 1967 
roku w amerykańskiej stoczni Bath wodowano trzy pierwsze 
niszczyciele dla Bundesmarine, przystosowane do wystrzeli
wania pocisków rakietowych - Jedną z Jednostek (na zdJll· 

cłu) nazwano „Luetjens". 

było jednos'teik c'I-0 obd:oielenia 

Również w przypadkach raka skóq', który 
da.ie ok. 115 tys przypadków zachorowań ro
cznie istnieją możli wośc; profilaktyki. Uważa 
się, iż zmiany nowotworowe mogą być w tym 
wypadku PoWOdowane poddawaniu skóry zbyt 
intensywnemu działaniu oromieni słonecznych. 
Również w przypadkach nowotworów powsta
jących na tle szkodliw~o wpływu czynników 
chemici,nych. przy oracv zawodowej, istnieją 
możliwości skutecznel'o przeciwdziałania po
przez usuwaniip zagrożenia. I tak np. w prze
myśle chemicznym istnieją skuteczne metody 
zapobiegania rakowi pęcherza. wśród robotni· 
ków narażonych na działarLie betanaphthylami
ny, Istnieja również sku:eczne metodv zabez· 
pieczenia pracowników narażonych na działa· 
nie promieni radioaktywnych przed zmianami 
nowotworowymi tarczycy i białaczką. 

WCZESNE METODY DIAGNOSTYCZNE 

Jeśli nie we wszystkich przypadkach nowo• 
tworów możliwe jest obecnie zapobieganie, to 
szczególnie ważne jest wczesne w~r-krywaruie 
zmian. Role taka spełnia.ia np. masowe bada
nia profilaktyczne u ke>biet pozwalające na 
wczesne wykrywanie zmian no,votworowych 
w szyjce macicy. Pod.jęte wczesine leczenie 
pozwał, na uzyskanie •łmtecznych wyników 
w ok. 90 1>roc. przypadków. 

\V każdym prr.vpartku nowotw«>ru wczesne 
wykrycie zmian stwarza wieksze sz~n.;e wvłe„ 
czenia. Stosuje i;:.je nt1..irzP4c iej zesną1one ine
tody leczenia. łąc1ąc lerzenie chirurgiczne 
z naświetlaniem promieniatni oraz chemiote
rania. 

Obok wspomnianych metorl wczesne~o wy• 
krywania zmian nowotworowvrh wrhodz.i w 
gr~ obecnie jeszcze .ierlna. która t°'Pclzle mo· 
gła na.iorawdopoclobniej znaleźć ~zerQkie 7~a
stoso.wanie. Zmierza ona do wczpc;nego ''"V"" 
kry\vania raka jelit <:t 1:rube-~o. Metoda t~ opra
cowan" przez dra Phila Golda (Montreal Ge
neral Hosoital) i ,ie~o współoracownik6w ol>ar
fa jest na reakcji immunologicznei. Dr Gold 
odkrył. iż osobv chore na raka jelita grube· 
e-o, no<o\adaja we krwi antygen pł'ldowy zwa
nY CEi\ - carcinoembryonic anti1?en. Antv
~en ten nie wystenuje u osób zdrowych. Zni· 
ka natomiast u o•óh u których rak jelita gru
bPl?o został wyleczony. 

Opracowana na tej podstawie przez dra Gol
da metoda badań diagnostycznych nad wykrY· 
waniem raka jelita grubego, stosowana byla 
w ciall'u ostatnich 2 lat w wielu ośrodkach 
merlvcznych. Po usunięciu ;stnie.iących jeszcze. 
pewnych trudnośl'i natury technic„nej, znaj
d'llie ona najprawdonodobniej &zerokie zasto
sowanie diagnostyczne. 
Obecność antygenu "Płodowego stwierdzono 

również w przypadkach raka wątroby, 'Płuc, 
oiersi i jajników. Nie jest więc wvkluc,;one, 
że nowa metoda dia~no.stvczna zntłid7..ie zast.o
~owanie również I w tych przypadkach badań 
diall'nostycznych. 

CORAZ SKUTECZNIF,.JSZE DZIALANIB 
'LEKOW 

Według doniesień dra c. Gordona Zuhroda 
(National Cancer Jnstitute) współczesne środ· 
ki chemioterapeutyczne przynosza coraz lep
sze wyniki w leczeniu białaczki u dzieci. Pa· 
cje.nci, którzv przed kilku laty mieli przed 
soba tylko kilka miesięcy życia obecnie mają 

szanse przedłużen•a życia od 3 do 5 lat. Che· 
mioterapia w połączeniu z metOdami chirur· 
gicznymi i leczeniem promieniami odgrywa 
ce>ra~ poważniejszą rolę. Pozwala na uzyska
nie znaci,nie lepszych · efektów terapeutycz
nych w wielu przypadkach raka. 
Równocześnie jednak coraz większą wagę 

przywiązuje się do roli procesów immunolo
&:icznycn w powstawaniu zmian nowotworo• 
wych. Dr Robert A. Good (University of Min
nesota) należy dn tych. którzy uważają iż do 
rozwoju zmian nowotwoccowych ooct10uzi 
ws1<uLek braku silntj reakcji immunologiczneJ 
na dokonuJace sie procesy podziału komórki 
nowotworowej. 

Najprawdopodobniej - iak twierdzi dr Good 
„zalążek" raka obecny jest w nas stale. 

lstnieJe wiec najprawdopodo1>niej po.eucjalna 
n1ożliwość rozpoczęcia sie zmian nowotworo
wych każdego dnia. jak też możliwość zaha
mowania tego procesu na drodze reakcji im
munologicz.dej , Jest to proces - zdaniem dra 
Gooda - podobny de> tego jaki dokonuje się 
wobec obcej tkanki. Aby jednak nastąpił pro
ces odrzucenia, konieczna jest pełna zdolność 
działania systemu immunologici,nego • 
Poglądy tell'o rodz.aju wydają się znajdować 

potwierdzenie w obserwacjach p0czyn10nych 
przez dra Thomasa E . Starzla (University of 
Colorado). Dr SLarzl, który przeprowadził wie
le zabiegow orzesz.czepienia nerek, stwierdził 
wysoka liczbę przypadków nowotworowych 
wsród pacjentó>\' u klorych stosowane były 
leki immunosupresyjne. U pacjentów tych jak 
też ich dawców nie byl 0 żadnych podejrzen, 
które n1ogłyby wskazywać na istnienie zmian 
nowotworowych. Spostrzeżenia te wiążą się 
z przypuszczeniem, iż stosowane leki obniżyły 
obronność immunole>g·iczną organizmu niezbęd
ną również do walki z 1akie1n. 

W rezultacie wiec w przypadkach leczenia 
raka uróbu.ie sie stosować środki wzn1acnia
jące obro•nność iinmunologiczną. c>rganizmu. 
u pacjentów chorych na białaczkę i inne po
staci raka, stwierdza sie wybitne osłabienie 
procesów immunologicznych. Przeszczepiając 
komórki szpiku kostnego specjaliści liczą. · iż 
tą drogą będzie można doprowadzić do resty
tucji systemu immunologicznego, który bę
dzie w stanie walczyć z komórkami nowo
tworowy1ni. 

PROGRAM BADA~ NAD RAKIEM 

Wysuwając postulaty zwięl,szenia do 400 min 
dolarów rocznie funduszów na badania nad 
rakiem, amerykai\scy specjaliści wysuwają 
Jednocześnie propozycję stworzenia Central
nego Ośrodka Badawczegn - National Cancer 
Autor>ity. NCA pełniłby rolę samodzielnej 
agencji. Mówiąe o "Progranńe badań wysuwa 
się tutaj na plan pierwszy "Problem ustalenia 
7.ależności iniędzv mechaniz.1nami immun~lo· 
gicz.nymj a urocesami powstawania raka ora.z 
kwestie wiruso"ej koncepcji 1>0wstawania 
zmian nowotworowych. 
Rl>wnocześnie jednak podnosi,one są głosy 

krytyczne przeciwko tak szeroko pojętemu 
proll'ramowi badań nad rakiem. Nauka dyspo
nuje obecnie znacznie mniejsza wiedzą. o 
podstawowych 1>rocesach zachodzących w ży
wej komórce niż o zasadach lotów kosmicz
nych. Dlatell'o tet. .lak twierdza sceptycy, 
znacznie trudnie.is7a sprawa jest zwyciężenie 
raka niż realizacja proi:-ramu lotów na księ· 
życ. 

DANUTA DRACHAL 

(Dokończenie ze str. 3) 
nLmi w równej części trzech 
mocars·tw. aLbo od'biegaly one 
·<>d sieoie wiel11rośclą czy uzbro
joo.'iem, Ltp. 

Dlatego trójstron'l'la komisja do pródukcji artykułów mięsopodobnych. 
postarała się dokonać podziału Biat.ko roślinne poddane odipowiedmim 
niemieckliej floty w taki spo- .skomp!i'l.~CJIWanym z.a.biegom, można 
só•b, aby ka.Zda z t.rzech części przetl"obić na.„ gotowe kotlety, nada·w-
była mniej więcej równa. n ie 
liczbą wchodzących w ie.i skład szy im odpowiednią korus)'Ste1n,cję, ko-
jed1nostek. ale łącmym tona- lor, smak i zapach - tak.i., jaki chce-

być w tym celu st.ooowame. Powłoka 
ochronne muszą być całkowicie nie· 
szkodliwe dla lllld.zi i n.ie mogą wpły
wać na smaik potra•w. Moim zldan.iem 
najodpowiedniejszym ZJw i ązikiem na ta
kie po.wtoki, mógłby być benzoesem sa
charozy, ntiEl!'o.zipuszczalny w wod7Jie 
i nie.s.z.lwdL~wy dla criłow.ieka. ProdUJk.u-

zawartą w niej kofeiiną. Palenie kawy 
wytwairza zw iązl{Q rakotwórcze. A pro
dwMy palenia - tak w pa.p ier01Sie jak 
i w kawie są rakobwóT'cz,e. Pijmy więc 
herbatę. Teina ma takie same właściwo-
ści jak kofeina. Lis.tki herbaty wy.su
szyło jednak słońce, nie są palone. 

- Mówiliśmy o dalekiej przys7.lości, 

kotleta,ch roślinnych, energij a.tomowe.f, 
wiadomo jednak, ta pański instytut nie 
tylko da,leką przyszłością zyje.„ 

żem i ógó1nym potencjałem bo- my i do jakiego jesteśmy p!'ZyZJwycza-
Je>wym. Tylko jeśli chodzi o I jen-i. Nie będą to lwt.lety syintetyczme. 
okrę-ty podwod•ne, to każde z 
trzech mocarstw otrzymało ko, że ot.rzyma:ny z rośliny z ominię-
równa kh iJość (i różnych ty- Będzie to produkt naturalny, tyle tyl-
pów) do celów doświadcza!- ciem hodowli. z niektórych roś1in moż-
nych, mianowicie PO 10 na urvdobyć a.i 1500 kg bi~ka z hek-
U-Bootów. P-0Z<>Staiłe około 128 ··' 
7Jdobycznych U-Bootów uległo tara„. 
7Jniszczeniu na przełomiie 1945- - Ale to mmr.yka przyszłości?„. 
1946 roku. główn.ie w ramach 
tzw. operacjti „DeadlLght". - Ja ooobiście widzę w prizy1Szłości 

Roc2ll1iiki flot wojennvch, któ- nieogran.iczone możliwości P!"o<lukcji ta-
re u.kazały się w pierwszych niej energU elektryczinej w elektrow-
Latach powoJen.nych. poczatko-1 niach atomowych, eo znaCZJnie ułatwi 
wo w ru.bryce „Niemcy" poda- pra~ prizemys.Ju spożywczego. Ale 
waty ty1ko zestawien°ie <>'kretów wróćmy do dnia dzisi·ejs•zego. Do istot-
przekaunych ZWY'C'ięs.klm mo--
ca.rS'twom. ponadto za~ zamiesz- nych zadań przemysłu spożywczego 
cwły d.bug;Le listy strat wojen- należy przygotowanie żywności w !or-
nych Kroiegsma.rine. Póź.n.iej mie n.a.jba.rdziej przystępnej. A stąd ko-
Niemcy, t>Od<>bnie lak i Jaipo- · od d t ala 
nia, na kr&tko zn'i:k•nełY z la- niecznosc po.wie .niego jej u il"W -
mó•w tych roczn i'ków. nia, aby byla dostępna dJa konsumenta 

Anglicy l A,meryk.anie Jednak w ciągu całego roku. mooli,wie o naj-
ni:gicty praktyczn·ie nie 7J!i·kwi- wyższej jakości. Do niedawna steryli-

- Owszem. Zajmujemy się n,p. istot
nym zagadnien1iem , związanym z żywie

niem niemowląt: jeśLi małe dziecko 
jest zarn.iast mlekiem matki, karmione 
mlek.iem krowim, mogą wystąpić zabu
rzenia żołądkowe. Braik w mleka.i kro
wim pewnych substancji dolegliwości 

te powoduje. Instytut opracował nową 

metodę iwmeryzacj.i laktozy wytwarza
jąc w ten sposób lak:tulozę, która po
winna stać stlę dodatkiem do mleka 
krowiego ezy w pro.sizku, podawanego 
dziecku do 6 mi·esię.cy. Produkcję ma
my opracowaną w skaili półtechni,cznej. 
Ter-aa; potrzebna fabryka. Wojewódzkie 
władze partyjne zainteresowały się na-
szą pra.cą i mówi się o ewentua'Lnoścl 
uruchomienia tej produkcji n.a tererl'Li.e 

I 
I 

Te>też Z'dan iem Chu·rchiłla 
Angl'hlrom należała s~ę lwia 
cześć niemieckich 'łldobyczy. 
gdy zaś argument ten nie zna
}.aZ'l p0oparcia p.artnerów roz
mów w Poczdamie, ChurichiU 
za±adał a.opuszczenia do podzia
łu równid i Fra•ncji. Także I 
ta p r óba "'\ryma,newro-wani.a. 0 

związ.ku Radzi.eckiego i;,palila 
na paonewce. 

G 
dy konfere.nc1ja t>OCZdam
sika dobiegła końca, do
&zło .furi: ootatec'lltllie do po
rozumie•n>ia w sprawie po· 

d<>wa.1a w swych strefach <>ku- . 
pacyjnych niemieck.ich sił mor-I zacia t-ermicz:na była naj'lepszym spooo-
sk.ich. ogca•n'ko:ając je począt- bem. Naleiży spodziewać się, że niska 
kawo do pomocniczej slużbv w przyszłości cena energH elektrycznej 
tra·łowef. obe1muja"CieJ zra·zu spowoduje po'WlSIZechne z.a.stosowanie 
n'i·e mniel nnż 700 okretów. W 
lat.ach pótnie.ls'lych słu?;ba ta za.m.rallaJinictwa i suszenia sublimacyj-
byla wprawdzie stoPoniowo co- nego. 
raz bardziej <>izra<niczon.a. ale By lrobiebom ulactwić życie, przemysł je się go z oo.kiru bur.wza.nego I klwasu 

benzsoesowego (.zinainy jako składnik 
bo!"ówelk). Potrawy należy chronić 
przed. tym co n.ienaburaJ.ne, gdyż jes.t to 
często szikodliwe. Czy paini wie, ie kot 
nigdy nie położy się na sztucznym fu
terku, a malpa n.ie weźmie dobrowol
nie do py.slrn ni e t ylko paipierosa, ale 
i kawy, klórą m y s.ię za'Pijamy?.„ Szko
dJ.i:wo-ść kawy nie jest spowo<fowana 

województwa„. I 
- Mówił pan o niedoroaiwoju prz;e-
mysłu spo,żyw~go. 

- Nie myślę o ~ZY'srtJki.ch zakładach, 
ale o !Jworzenilll dużych fabryk. Duże 
zakłady na wysokim p0<z.iomie poz.wolą 
na roziwój przemysłu spo.żyw·czego. Ma
my w PoLs.ce 20 mln ha ziemi upraw
nej. Przy intensywnej go.spodarce każ
dy hektar powi.nien wyżywić nawe.t 4 
osoby, czyii 80 mLn. Jedzenia nam więc 
n ie zabralmie. Ale w tyan celu potrzeb
ny j eStt [}rzemysł spo.żywmy z pira1wdzi
wego .zdamenia. 

c'Iriału niemiec•ki,ej !loty wo
jennej I handlowej na trzy 
rÓ'W·ne części, a tekst odnośne
go uklad'U włączono d<> os<>b· 
nego prot0<k6lu. Realizując po
starnQ'Wien.ia tego u1kla<1u powo
ła.no trójstronną komis.1ę wo
jenno-morską. któ-ra rozpoczęta 
urzędowanie w dn i>U 4 sierpnia 
1945 rCl'kU w Be rli n ie i p.raco
wała p ~ zez cztery mi esiąc e. 

PO P.e>wsta·niu Niemiiec•kie1 Re-
pubi.i•ki Fede·raLnel jej res.ztkl spożywczy będ~ie przygotowywal coraz 
prz,,,k.'5'2'tałcono w tzw. jednost- więcej produktów porcjowanych. Pro-
ki słu.żby to'bocze1. a pmi~dto blem, jaki się tu wyłania, to właściwe 
powołano do życia See<rren'l- · w 
schu1z. czy.U Federałrna M-0r„ka opakowania. ymaga to nie tylko spe-
Stra<i Grainiczną. cjalnego wypo.s.a.żenia fabrY'k, ale także 

O 
tym co na~tąipHo pó~niei. i wybrania najodpowiedn iejszego two-
:n.i~ potrze·ba sde r0'7,pi.sy- rzywa. Używa111e lakieil'y zabezpieczają-
wać. Przypomnijmy tyl- ce i twoczywa s.ztuc.zne cz~lo za:wiera-
ko. i:e na.jpierw pQIWstał 

tzw. u.rząd BJ.a.n·k.a, potem ją składrui.k.i rakotwórcze i nie powinny 

9 m.a ia 1955 r. - NRF stała ••ii: iii••••• 
człorukiem Pakt~ Północno-

Rozm. A, PONIATOWSKA 



Propozycje • zmian 
w Narodowym Planie Gospodarczym 

na rok 1971 
Skrót przemówienia W. Trqmpczyńskiego 

P 
roponowane zmiany w 
NPG podporządkowane są 

realizacji kilku podstawo
wych zadań, które w o-

becnej sytuacji uważamy za 
najpilniejsze. 

Pierwszym z nich jest mak
symalnie możliwe w obecnycn 
warunkach podniesien!e docho
dów rodzin najniżej uposażo

nych I wielodzietnych. W 
tym celu zwiększono place naj
niższe, najniższe renty I zasił

ki rodzinne. W tym celu bę

dziemy również, zgodnie z pod
jętą przez rząd decyzją, doty· 
czą cą zam rożen i a wzrostu cen 
artykułów żywnościowych na 
okres najbliższych 2 lat reau~ 

zować zasadę, aby wzrost do
chodów nominalnych był zara
zem wzrostem realnym. 

Proponowane zmiany NPG 
przewidują zwiększenie plano
wanych dochodów ludności 

również przez dalszy dodatko
wy wzrost tunduszu plac, co 
wiąże się z decyzją w sprawie 
rezygnacji z wprowadzenia tzw. 
nowego systemu bodźców. 

Obecnie proponujemy poWlęk

szyć planow11ny fundus? plac 
o ponad 3 mld zł, co okazało 

się niezbędne dla prawidlowe
go opłacania wzrostu wydajno
ści pracy oraz w r,wlązku z re
zyi::nacją z Innych nleslusz
nych ograniczeń. 

Niezależnie od tego już pod
jęte decyzje o powięks1enfu 

śwlRdc1eń społecr.nych. przez 
Pfldwyżkę zasiłków I naJnlż· 

szych rent o łą<'zną kwotę 4,5 
mld zł oznaczają zwiek'7enle 
o tę kwotę Indywidualnych 
przychodów pieniężnych ludno
ści. 

Razem więc dochody pienięż

ne ludności z tytułu plac oraz 
świadczeń socJalnych wzrosną 

dodatkowo ponad 13 mld zl w 
stosunku do poziomu · NPG. u
względniając przyrost założony 

poprzednio w NPG. wzrost do
chodów pracowników z tytulu 
pracy wyniesie ok. 24 mld zł. 

W 
yma!(a to wygospodaro· 
wania odpowiednich do
datkowych dn.taw tow.a
rów na rynek. aby za

pewnić równowagę rynkową w 

warunkach zwiększonych do
chodów ludności przy stabiliza
cji cen. 

Jest to nasze drugie naj pil
niejsze zadanie. 

W tym celu konieczne jest 
zwiększenie zarówno produkcji 
towarów rynkowych, jak i do
staw z Importu. Dotychczaso
we prace wykazały możliwosć 

zwiększenia produkcji przemy
słowej ponad poziom założony 

w NPG o co najmniej 8 mld zl. 
Przeważającą część tej dodat
kowej produkcji stanowić będą 

wyroby konsumpcyjne. Szcze
gólnie cenne są zobowiązania 

produkcyjne podejmowane w 
ostatnim okresie w wielu galE:· 
ziach naszego przemysłu. 

Zarówno dodatkowa produk
cja, jak I urealnienie w nie
których gałęziach przemysłu 

zakładanego wzrostu wydajnoś

ci pracy wymaga zwiększenia 

zatrudnienia powyżej poziomu 
założonego w NPG szacunkowo 
o 30-50 tys. osób. Dużą część 

tego powiększenia przeznacza
my dla resortów produkują

cych głównie wyroby rynkowe. 
W celu stworzenia lepszych 
warunków dla zatrudnienia ko
biet, zwiększa się na ten cel 
nakłady inwestycyjne w gestll 
rad narodowych o 250 mln zł. 

Przewiduje się również zwięk-

szenie stanu zatrudnienia w 
handlu I slużbie zdrowia. 

Warunkiem pomyślnej reali
zacji podstawowych i dodatko
wych zadań produkcyjnych Jest 
prawidłowe rozwiązywanie 

spraw zaopatrzeniowych I koo
peracji. W tym celu konieczne 
jest dokonanie weryfikacji bi· 
lansów materiałowych. biorąc 

pod uwagę r1eczywlste stany 
zapasów w końcu roku, ko
nleczno~ć usunięcia ujawnio
nych niedoborów oraz pokrycia 
nowych potrzeb. 

S 
zczególne znaczenie w o• 
becnej sytuacji ma rów
nież właściwe sterowanie 
dodatkowym wysiłkiem 

dla produkcji tylko takich to
warów, które są poszukiwane 
na rynku i posiadają realną 

szansę ek~portu. 

Uzyskane w ten. spo~ób środ

ki chcemy przeznaczyć głównie 

na Import towarów rynkowych 
lub surowców do 'produkcji ar-
tykułów, zwłaszcza spożyw-

czych, które trafią na ryneK 
wewnctrzny Jeszcze w bieżącym 

roku. 

Utrzymywanie równowagi ryn
kowej powinno by<' żelazną 

zasadą gospodarowania w 1971 
r. Będziemy się starać, aby 
każda dodatkowa i trwała moż
liwość poprawy zaopatrzenia 
rynku była wykorzystana dla 
powiększenia dochodów ludno
ści. 

Trzecim kierunkiem działania 
jest zapoczątkowanie pewnych 
przesunięć środków Inwestycyj
nych na rzecz przemysłów wy
twarzających wyroby rynkowe 
oraz na rozwój usług dla lud
ności. Nakłady Inwestycyjne na 
budownictwo mleszkar>lowe t 
uzbrojenie terenów zwiększono 

o ok. 1 mld zl. 

Istotne znaczenie w obecnej 
sytuacji ma maksymalne dosto
sowanie struktury produkcji do 
potrzeb odbiorców na rynku 
krajowym I zagranicznym oraz 
usprawnienie obrotów środkami 
produkcji I przedmiotami spo
życia. Powinno to wpłynąć na 
ograniczenie przyrostu zapa
sów 1 powiększenie w ten spo
sób możliwości wzrostu kon
sumpcji lub dodatkowego eks
portu W związku z tym w 
propozycjach imian NPG prze
widziano dalsze zmniejszenie 
planowanego przyrostu zapa
sów o 2,5 mld zł w stosunku 
do założeń NPG. 

Jeżeli zadania i warunki po
stawione w programie rządu I 
zgłos10nych zmianach do planu 
I budżetu będą zreallzowane. 
to Istnieją wszelkie dane po te
mu, aby zapewnić przejście na 
rok 1972 z korzystniejszą niż 

obecnie sytuacją rynkowa. 

Pracujemy równoc1eśnle nad 
programem długofalowym na 
lata 1972-1975 I lata później· 

sze. Założenia tego programu 
znajdą wyraz w projekcie pla
nu pięcioletniego, który zosta-1 
nie przedłożony społeczeństwu 

f Sejmowi pod szeroką dytku
sję. 

GłóH'ne zadania ąospodarhi 

i oolilqki społeczne; 

Życiorysy 
(Dokończenie ze str. 2) 

dz:ałaczem SL. Od 1959 r. fest 
członkiem NK ZSL, a od 1969 r. 
- członk:em prezydium i se
kretarzem NK ZSL, Jest po
słem na Sejm PRL Odznaczo
ny m. in. Orderem Sztanda ru 
Pracy I i II klasy oraz Krzy
żem Koma ncforsk im ; Kawa
lersk im Orderu Odrodzenia Pol
ski. 

K. Olszewski 
Urodził się 9 sierpnia 1917 r. 

w Trześniowie w woj. lwow
skim w rodzinie robotn:czeJ. 
Ukończył gimnazjum we Lwo
wie, a następnie studiował w 
Politechnice Lwowsk'.ef. Od 1941 
roku walczył w szeregach Ar
mi'. Czerwonej, m. in . pod Sta
lingradem. W 1943 r. został 
przen iesior:v do 1 brvgady pan
cernej WP i przeszedł całv 

szlak bojowy I Armii. Po 
zdemobil:zowa.r:\u w 1947 roku 
zaczął pracować w Państwowej 

Fabryce Włók i en Sztucznych 
w Jeleniej Górze. a nastenn:e 
w Biurze Pro;ektów Przemy
słu Włók i en Sztucznych w Ło
dzi. W la.tach 1952-1955 praco
wał jako dyrektor. " nastepn'e 
wiceminister przemysłu chemi
czr.ego. 

W 1959 r. wyjeżdża do Mo
skwy jako orzedstawiciel Pol
ski 'w RWPG. Po powrocie -
od 1962 r. zostaje I zasteocą 

przewodniczacego Kom'tetu 
Współpracy Gospodarcz-:1 . z ~a
granicą przy Radzie M:mstrow. 
Od s tycznia 1970 r. jest 1astępcą 
przed<tawiciela rządu PRL w 
RWPG. 

Jest członk :em PZPR. Odzna
czony m. ;n. Orderem Sztan
daru Pracy I klasy, KrzvżP'.'1 
Oficerskim Orderu Odrodzenia 
Polsl<i. Krzyżem Walecznych. 

F. Szln chcl c 
Francis,zek Szlachcic urod1ił 

się 5 lutego 1920 r. w Byczy
nie pow. Chrzanów woj. kr~
k<>Wskie, w rodzinie robntnt
czej. Posiada wyższe w:,rks71tał
cenie techn ic zne. 

Od 1943 r. członek PPR. W 
cza,sie okupacji !:>rat udzia ł w 
walce zbro jnej z okupa·ntem w 
szeregach GL i AL. Po WY7JWO

leniu pracuje w organach bez-
pieczeństwa na różnych kie-
rowniczych stanowiskach w 
Krakowie, Rzeszowie, Olsztynie 
i Katowicach. W 1962 r. iostał 
mianowany wiceministrem spraN 
wewnętrz.nych. na któ~ym to 
stanowisku pracował do chwi'1i 
obecnej. W 1963 r. mianowany 
do stopnia generała brygady. 

Na IV Zjeźdz'.e PZPR został 
wybra•ny zastępcą czło!'Jka KC 
PZPR, a na V Z jeździ e -
członkiem KC. Posiada polskie 
i za,graniczne odznaczenia, m. 
ln. Krzyż Grunwa•ldu. Sztandar 
Pracy I I Ir klasy, Krzyż Wa
lec1m:vcłl . radziecki Order Cz!!r· 
wcm~o Szfa11daru. czeski Order 
czerwonej Gwiazdy I Lnne. 

Skrót przemówienia pos. 1. T ejchmy 
Na obecnym posiedzeniu powled1Jał 

J. Tejchma otwieramy dyskusję nad 
głównymi zadaniami gospodarki 1 polityki 
spolecznej w 1971 r. Zmiany w zadaniach, 
jakie wnosi rząd, są konsekwencją ostat
nich uchwał KC PZPR. Chodzi o przysto
sowan:e celu działalnoś€i gospodarc1ej do 
zmienionej sytuacji w państwie. Niedawny 
kryzys narastał od wialu lat na gruncte 
tałszyweJ oceny rzeczywistości społecznej I 
błędnych decyzji. Wysiłek społeczeństwa 

był coraz większy, a efekty niewspółmier
ne do wyrzeczeń na rzecz rozwoju. Gro
madzące się napięcia przerosły w tragiczny 
konflikt. sprzeczny z samą naturą naszego 
systemu. Przebieg wydarzeń omawiała Sej
mowa Komisja Spraw Wewnętrznych I jeśli 

okaże się celowe powróci ona do tycn 
spraw. gdy zbadane zostaną nie wyjaśnione 
jeszcze kwestie. 
Głównym wnioskiem vnr Plenum KC -

podkreślił mówca - jest zapewnienie dal
szego rozwoju socjalistycznego budownictwa 
w warunkach stabilizacji społecznej. Jed
no pytanie wysuwa się na czolo - co ro
bi<! dalej? Daje na nie odpowiedź przede 
wszystkim przemówienie J sekretarza KC 
PZPR E. Gierka na Vm Plenum KC. Z te
go punktu widzenia ważne znaczenie mają 
obecnie nie nowe deklaracje, lecz stosowa
nie i rozwijanie takiej praktyki politycznej 
i kierowniczej, która tworzyć będzie mocne 
podstawy rozwoju społeczno-gospodarczego. 

KC PZPR I jego Biuro Polltyczne utrwala 
takie metody od pierwszego dnia po 
VIII Plenum I będzie je rozwijać stopnio
wo I konsekwentnie. 

Tym celom mają służyć rzeczowe dysku
sje, uwzględnianie fachowych ekspertyz, 
respektowanie opinii, by na tej drodze 
umacniać gwarancje podejmowania prawi
dłowych clecyzjl. Są one pierwszym warun
kiem skuteczniejszego rządzenia I zarządza

nia. Tym celom ma służyć lntormowante 
społeczeństwa o pracach kierownictwa po
litycznego. Jest ono pierwszym warunkiem 
aktywnego współuczestnictwa spoleczeństwa 
w realizacji programu. Tym celom mają 

służy<! kontakty kierownictwa politycznego 
ze wszystkimi środowiskami społecznymi 
I czyn lepszej pracy, który jest odpowie
dzią robotników, chłopów, i·nteligencii 
I młodzieży na potrzeby dnia. 

Jest w praktyce jedna rezerwa, która 
przynieść może Polsce najszybciej skok 
rozwojowy - stwlerd1il J. Tejchma - jest 
nlą uruchomienie i zorganizowanie energii 
społecznej. Ten motyw le7.y u podstaw wy
siłków, jakle podejmuje PZPR. Zapoczątlco

wana prakty ka daje świadectwo, że partia 
nasza świadoma jest potrzeby zmian w 
wielu dziedzinach życia. Będą one dokony
wane na gruncie i w ramach niezmiennych, 
Ideologicznych I politycznych zasad. Jest 
to kontynuowanie eeneralnej llnti budowy 

socjalizmu w Polsce w oparciu o niena
ruszalny fundament kierowniczej roll partii 
oraz Internacjonalistyczny sojusz ze Związ
kiem Radzieckim. Te zasady nie mają 

alternatywy z punktu widzenia najwyż

szych Interesów naszego narodu. 
Budowa socjallzmu. choć zakłócana blę· 

dam! - wyprowadziła Polskę na drogę re
wolucji przemysłowej, umocniła naszą po
zycję w Europie 1 zapewniła trwałość na
rodowych granic. Stąd czerpiemy przeko
nanie o realnej możliwości wyprowadzenia 
kraju z przejściowych trudności na drogę 

trwalej, rozwojowej stabilizacji. Wymaga 
to docenienia naszych dotychczasowycn 
osiągnięć, stałego podtrzymywania krytycz
nej postawy I nowatorskiej Inicjatywy, a 
także posiadania jasnej świadomości celów 
I zdyscyplinowanego d zialania na rzecz Jen 
realizacji. 
Największym zagro7.eniem dla ę_olskl by

łoby nasze nienadążanie za poziomem go
spodarki tego obszaru Europy - zarówno 
krajów socjalistycznych jak i kapitalistycz
nych. Nie możemy dopuścić, aby w miejsce 
dawnego kompleksu narodowego, wywoła

nego brakiem niepodległości. zroC!zll się no
wy wielki kompleks cywilizacyj ny, wywo
łany nienadążaniem za postępem. To właś

nie ten problem musimy rozwiązać, myśląc 

o przyszłości I o dniu dzisiejszym. W tym 
duchu podejmujemy trudną, ale realną pró
bę rozwojow11. zawartą czę~clowo w prze
dłożonym planie na rok 1971. 

Na gruncie analizy stanu gospodarczego 
wyprowadziliśmy wniosek, że jest moi'.liwe 
zdynamizowanie gospodarki I w konsekwen
cji przyśpieszenie wzrostu plac realnych. 
Sądzimy, że Istnieją warunki przesunięcia 

środków na rozwój przemysłów przetwór
czych, w tym rynkowych, które szybciej 
przynoszą wzrost nakładów, przyśpieszają 

wzrost dochodu narodowego 1 plac real
nych. 

Musimy mleć przy tym świadomość - pod
kreślll J. Tejchma - że nowe trudności 

mogą powstać. gdy nie będzie spełniony 

jeden z głównych warunków wzrostu do
chodów ludności - powiększanie produkcji 
rolnej. Nadal więc kontynuowana być po
winna polityka wysokiego tempa wzrostu 
produkcji rolnej, wraz ze środkami nie
zbędnymi dla osiągnięcia tego celu. 
Równocześnie podejmuje się niezwlocznie 

większe program y socjalne w różnych dzie
dzi nach, głównie w budownictwie mieszka
niowym, które uzyskują najwyższy priory
tet społeczno-gospodarczy. Zadantt-m rządu 

jest opracowanie konkretnych środków rea
!lzacjl tych proi::ramów. Istnle.1ą pewne ogól· 
ne zasady, które powinny być przestrze
gane jako gwarancje efektywności naszego 
działania. Jest to umocnienie centralnego 
planowania w zakresie głównych kierun
ków rozwoju, rozszerzenie samodzielności 

kierowniczych kadr przedsiębiorstw t kadr 
naukowo-badawczych oraz uporządkowanie 

spraw związanych z rozwojem rzemiosła i 
drobnego przemysłu tak, by usunąć nadu
życia dokonywane pod firmą rzemiosła t 
równocześnie stworzyć mu lepsze możliwoś
ci rozwoju, produkcji I usług dla ludności. 

Jesteśmy przekonani, że jednym z wnios
ków, jakie nasuwa najnowsze doświadcze

nie polityczne, jest wzmocnienie roll wszy
stkich Instytucji przedstawicielskich, w tym 
szczególnie Sejmu. 

Sejm jest Instytucją socjalistycznej demo
kracji, stanowiącą prawa, by władza dzlala
la praworządnie. Jest on także naczelną In
stytucją kontroli pracy rządu I zgodności 

tej pracy z ustanowionymi prawami I za
daniami, ustalonymi przez partię , we wspol
pracy z sojuszniczym! stronnictwami. W ra
mach ustawodawczei funkcji Sejmu powin
niśmy zmierzać do gruntowniejszej weryfi
kacji rządowych inicjatyw ustawodawczych, 
a także rozszerzenia fachowej I społecznej 

dyskusji nad projektami ustaw. Dobre usta-
wy powinny zarazem przerwać lawinę 

szczegółowych przepisów, mało znanycn 
I nie dość szanowanych. Tu - w tej Izbie 
- mamy klucz do podniesienia kultury 
prawnej i państwowej , która dla naszego 
rozwoju ma coraz wlęl<Sze znac1enie. 
Wzmacnianiu kontrolnych funkcji Sejmu 
powinna służy<! zapomniana w ostatnich la
tach instytucja Interpelacji poselskiej 1 po
selskiej Interwencji. 

Klub Poselski PZPR uważa za niezbędne 

zaktywizowanie kontrolnych funkcji Sejmu 
poprzez częstsze I systematyczne dyskuto
wanie na plenarnych sesjach sprawozdań 

I Informacji rządowych. W ten sposób spra
wy społeczne i państwowe znajdą autory
tatywne forum dla dyskusji, decyzji I In
formowania opinii publicznej. 
Istnieją warunki ku temu, by najbliższe 

lata przyniosły Polsce przyśpieszony wzrost 
gospodarki. poprawę życia, postęp nauki I 
rozwój socjalistycznej demokracji. Poczucie 
odpowiedzialności nakazało Komitetowi 
Centralnemu oświadczyć. że wszelkie moż

liwości wzrostu plac muszą być wcześniej 

Wypracowane w sferze produkcji. Inne ro
zumowanie musiałoby się obrócić przeciw
ko Interesom łudzi pracy. 

Wszystkie dyskusje, Inicjatywy I dążenia 

do zmian - stwierdzi! J. Tejchma na za
kończeni e - powinny mleć przede wszy
stkim na uwadze poprawę gospodarowania, 
polepszenia wyników pracy w przemyśle 

I rolnictwie. Ka żdy, bez względu na to, ja
kie zajmuje miejsce w społeczeństwie 

powinien pracować tak, by wszyscy byli z 
tego 1.adowolen!. Ta prosta zasada jest za
razem najwyższą zasadą moralną, jaką 

partia będzie umacniać w naszym życiu. 

D 
epesze przyniosły se-nsacyjną r'Wiado

mość: angielski koncern „Ra'lls-Roy• 

ce" zbankrutował. Upadek „Rolls
Royce'a" jest najpoważnieljszym w 

okresie powojennym banluuctwem 

w Wielkiej Brytanii. Rząd przejmuje 

część koncernu. mianowany już zastał kurator 

i na razie fabryki „Rolls-Royce'a" zatrudniające 

ponad 80 tys. osób kontynuują produkcję. 

~ 

Warto przypomnieć. że firmie graził już upa

dek przed pół wiekiem. Frederic Royce. który 

po śmierci ojca - młynarza zacząJ pracować w 

Londy.nie już w wieku dziesięciu lat. mając lat 

dwadzieścia założył pierwszą swą fumę w roku 

1884. produkującą elektryczne urządzenia 

dzwonkowe. wyłączniki, lampy itp. W czasie 

wojny burskiej import tanich urządzeń z Nie

miec · i USA rozłożył firmę na łopatki. Royce 

gwałtownie rozglądał się za inną dziedziną pro• 

dukcji. I wówczas spotkał się z Rollsem i John

sonem, z którymi w 1906 roku założY'li ową 

słynną do ostatnich dni firmę. · 

Pierwszy sukces fetowali już w rok później. 
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= -ie Ich samochód zwyciężył w szkockim wyścigu 

niezawodności i został uznany - zresztą na 

długie lata - za najlepsze auto świ~a. Rzeczy. 

wiście wóz, który podołał trudnym, jak na owe 

czasy, warunkom wyścigu, musiał być dobry, 

Samochody miały przejechać przy zmieniających 

się załogach dniem ! nocą 24 tys. km, i to po 
górskich i wyboistych s·zkockich ·drogach. 
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Warto poświęcić parę słów zwycięskiemu wo

zowi. albowiem stał się on wzorem dla całej 

przyszłej produkcji. Otóż każda część samocho

du była produktem rzemiosła najwyższej klasy, 

jeśli nie mistrzowskim. Royce skrupulatnie kon

trolował wszystkie części, a wiele z nich wy

konał sam. W samochodzie zastosowano wiele 

iiDnowacji. W miejsce łańcucha wprowadzono 

tylny most z mechanizmem różnicowym, wy. 

ważono starannie wał korbowy, udoskonalono 

obróbkę cieplną części, udoskonalono system za

płonu. 

...... 

Royce kierował się dewizą: technikę samo

chodową należy doskonalić nie zwiększeniem 

szybkości pojazdu, czy jego ładowności, ale 

niezawodnością wozu i bezgłośnym tunkcjono
wa.niem. ~ 

'"< 

I 
n 
N 

'"< 
R

oyce nie lubił natomiast samolotów, 

w przeciwieństwie do swego wspól

nika Rollsa. Niestrudzonemu Rollso

wi długo nie udawało się talentu I 
zainteresowań technicznych Royce'a 

skierować ku samolotom. Charles 

..-. 
Rolls, pilot balonowy, a później sa

molotowy, jako pierwszy Anglik przeleciał nad 

Kanałem La Ma.n.che tam I z powrotem bez lą

dowania. W czerwcu 1910 roku na pokazie 

lotniczym w Bournemouth, podniecony aplau

zem publiczności, zaryzykował lot nurkowy, :i: 

którego już nie wyszedł. 
A jednak Royce zajął się samolotami. Zważ

my: precyzja, idealna konstrukcja samochodu 

to luksus, w odniesieniu do samolotu jakość 

konstrukcji jest warunkiem niezbędnym. 

Samolotowy start Royce'a jest nieomal filmo

wy. Trzy tygodnie przed sarajewskim zama

chem niemieckie Mercedesy zajęły pierws-ze 

miejsca w jednym z wyścigów i zwycięska ma· 

s-zyna została eksponowana na wystawie w 

Londynie. Kiedy wybuchła I wojna światowa, 

ów Mercedes zniknął w zamieszaniu w sposób 

zastanawiający. Przypuszczano, że był wyposa

żony w uproszczony wariant siLnika lotniczego, 

zdobywając dla Niemców rekord za rekordem, 

Angielski wywiad postanowił odnaleźć nagro

dzony wóz I odnalazł go w jednej z piwnic 

londyńskich. pod wielką stertą rupieci. 

Odnalezionego Mercedesa przekazano Roy

ce'owi, który z właściwą sobie skrupulatnoś

cią zbadał wszystkie najdrobniejs-ze elementy 

napędu. Wkrótce Royce zaprojektował silnik 

dla sterowców zwalczających lodzie podwodne, 

a następnie serię silników lotniczych. Ciągle 

doskonalone, doprowadziły one Anglików w ro

ku 1927 do pierwszego zwycięstwa w słynnych 

zawodach o puchar SchiDeidera, które już od
tąd wygrywali regularnie. W kilka lat później 

wszystkie światowe rekordy prędkości na zie

mi, na wodzie i w powietrzu należały już do 
silników Rolls-Royce'a. 
Były to oczywiście silnikl tłokowe. Przystą

pienie do produkcji silników odrzutowych przez 

firmę Rolls-Royce też jest owiane wieloma nie

jasnościami. Rzecz była zresztą przedmiotem 

ogromnego procesu patentowego. Ba.nkructwo 

Rolls-Royce'a niebywale komplikuje brytyjskie 

kontakty z amerykańskimi koncernami. które 

otrzymują silniki samolotowe Rolls-Royce'a. po

wiązania z lotniczym przemysłem zachodnio

europejskim oraz francusko-brytyjski program 

budowy ponaddźwiękowego samolotu „Concor· 

de". TOMASZ MIECIK 

u 
~ 

= ::s:t ..... 
= 
~ ..... 
=e = 

Na aukcji starych samochodów w Londynie. naJdrotuym 
ze sprzedanych samochodów był - Rovce „Silver Ghost". 
zbudowany w 1911 roku na specjalne zamówienie indyiskif!· 
eo maharadży . Zaknpil go amerykański kolekc .ioner James 

C. Leske za 9.800 funtów szterlineów. CAF 

-

a 

DZIENNIK ŁÓDZKI nr 38 (7010) 5 



EARL HOOKER był je&nym t cleikawszych. wykonawców 
blusa. MLmo. !IŻ stronił od efek~ów elektromcznyc h. uwa
żając, t.e tuszują one częste braki techn:iczne grup mlodzle· 
towych wynalazł a.rcyC<iekaiwą techni.kę gry zwa.ną „wah., 
wah sound" Grał na spee<j.al,nle wykonanej dwugryfow ej 
gl~rze Glbs~na &- I 12-strunt>wej . Jego patentem jest właś
nie ten efekt (u.żyty 1>lę.rwsey raz w utworze „Wah. wah. 
blues") który powstał z poląc:iz.enla kapitalnie onanowanel 
techniki gry Slide qullta,r" l akcentO'Wanla tego używa
niem brzm ienl~ wah.. wah. W Odróżnlen·iu O<l wielu wsp6ł
~esnych gltarzystt'>w bJ.uesowycb t rockowych. 

1
7 któt{;'~~ 

muzyce tkwi wyrażne piętno gry •• króla g arzys 
B B K".nga gra Earla była oryginalna, cechoowaly ją bez· 
bięd~a I technika. czy.stość, wyczucf ~1 blu~sżow;~ c~r!fJ 
l oszczędność w dawkowaniu wypow · 
przedwczesnej śmdercl (kwiecień 1970) UWlllżany był zaś naj· 
lepszego gitarzystę w ChicagQ. najwlększytm przec ież o rod· 
ku bluesa w USA. kl 

V FESTIWAL MUZYKI ESTRADOWEJ. Festiwal Muzy . 
Estrad01wej (dawrut nazwa: Festiwal Mlodzieże>wej Muzyki 
Rytmicznej) w br. b!ld,zie miał szczególn ie uroczysty cha· 
rakter z uwagi na 15-lec-ie t.ó<lzkńego Klubu Jazzowego, 
którego kootynuatorem tradycjt le&t główn~ org~!~t~::i,~~-

rezy tzn Ste>warzyszende Współc2le!IIlej uzy Y • 
~ej. v F~iwal Muzyki Estradowej orga.nizowany jest w 
a etapach: 

1. eLlmin~Je marzec - kw1.eclell (bez udziału publlcz-
noścl), 

2. pólflnaly drniga pole>wa kwlletnLa, 
3. fina! i koncert laureatów - sala Filha.rmon!Li Łódzkiej 

- maj, 
Zespoły I soliści otrzymywal! moga karty zgłoszeń oraz 

regulaminy w Biurze Organizacyjnym V FME, Łódź ul. 
Wólczańska 121/123 (tel. 612·21 I 611-24) w godz. 9-11. 

Laureaci V ~·estiwalu Muzyki Est radowej otrzymają na
grody za zajęcie m iejsc od I do V, nagrody dJa najlepszych 
1nstrumentalistów, wokalistów ora:z dwie nag rody specjalne 
Stowarzyszenia Współczesnej Muzyki Rytmicznej ~a reper• 
tuar najbardziel zbliiżony do jazzu. 
SZKOŁY MUZYCZNE SP'ECJALNE, z uwagi na zaintere

sowan ie młodz! eży ktJńcząceJ w br. szkoły Podstawowe 
nauką w szkołach przygotowujących do wykonywania za. 
wodu, podaje n lżej adresy techn Lków budowy inst rumentów 
muzycznych. Oprócz zawodu absolwenci tych szkól zdoby· 
wają konieczne wyksz.tałcen le muzyczne. n iezbędne dla 
o rientac}i w zagadnieniach artystycznych. zwiaza.nvch z ·bu
dową l<nstrumentów. 

Technikum Budowy Fortepianów, Kalisz. Grodzka 2, 
Technikum Budowy Instrumentów Dętych., Warszawa. Ka

węczyń s·ka 23. 
Technikum Budowy Instrumentów Lutnlcz~h. 

Ta rg. Szaflarska 2. 
Nowy 

HALINA KUNICKA PONOWNIE w LODZI. 16 t 17 lute
go br. w sali FiJha,rmonli Łódzk iej powtórzone zostanie wi· 
dowlsko muzyczno-estrad<Jwe Parada Gwlaui z udziałem 
HALINY KUNICKIEJ, grupy wokalnej PARTITA. LUCJA
NA KYDRYRSKIEGO oraz zespołu JACKA SZCZYGLA, 
Bilety są jNzcze do nabycia w „Orbisie" I „Turyicie" <>ra.:i1 
w kasie FilharmonH w dniach Imprez. 

GRUPA MICHAŁA URBANIAKA I URSZULA DUDZIAK. 
MICHAŁ URBANIAK - saksofonista tenorowy I soprano
Wy„ koonpozytor 1 aranżer należy do czołówki 1>ol.sklch mu
zyków jazzowych. Od roku ·1965 at do 1969 przebywał za 
granicą występując w różnych, najczęściej k ierowanych 
przez siebie zesool.ach. Przed szerszą publicznością zadebiu
tował w roku 1969, występując z zespołem Zbigniewa Na
mysłowskiego .. Jazz Rockers". W roku następnym widzimy 
go JW! w sławnym &kładzie ~połu •. The Wreckers„ An
d·rzeja Trzaskowskiego, który reprezentował nasz k·raj na 
sławnych festiwalach jazzo\':ych w Newport i Waszyngto
n ie . Następnie Urbaniak współpracuje z kwintetem Krzy. 
sztofa Komedy. aż wreszde twe>rzy własny kwa rtet, z któ· 
rym wyjeżdićl za granicę. Od roku 1965 z zespołem Micha· 
ła Urbaniaka st ałe współ1>racuje 1,nteresująca wokalistka -
U rszula Dudziak. Podcz.as J>Obytu w Skandynawii zesp6! 
Michała Urbaniaka z Urszulą Dudziak. Andrze1em Dąbrow
skim t Wojciech.em Karolakiem dokonal !ic'znych nagrań 
rad iowych oraz nal!'rań kilku płyt dla norweskie .1 wytwórni 
Atlas. W 1969 I 1970 r. Mkh.ał U rbanla<k wra7 z Urszulą 
Dud>;lak (jego tona) brał udział w kolejnych festiwalach 
•• Ja:rz Jamb0oree". 

ANDRZEJ .JOŻWIAS: 

~ Jak jut donosiła prasa, 
~ na wyspy l\lorza Karaib· 
~ skiego będzie zorgani:sowa· 
~ na - może Jeszcze w dtym 
~ roku międzynaro owa 
~ wyprawa naukowa, Weźmie 
~ w niej udział m. in. jeden 
~ z łódzkich płetwonurków. 
~ Celem ekspedycji jest :sba· z danie podwodnego środowi· 
~ ska I Innych tajemnic tego 
~ rejonu. Według podań, m.in. 
~ książki Stevensona „Wyspa 
~ skarbów", na wyspie Pinos 
~ w prowincji Hawana znaj
~ duje się ukryty skarb słyn
~ nego pirata kapitana Flinta. 
~ Podobne legendy towarzyszą 
~ historii innych zakątków 
~ archipelagu Antyll. 

G 
dy w końcu lł92 r. ta• 
glowce pierwszej wy• 
prawy Kolumba dobi· 
ja!y do Wysp Bahama, 
by znaleźć u ich mie• 
szkańców potwierdze• 

nie. że osiagnieto znane z bo· 
gactwa Indie, marynarze do· 
strzegli. li nadzy krajowcy jed
nej „ małych wysepek nosza. 
w nosach ; uszach ll'Zdoby -
kawałki żółteit"o metalu Kieru· 
jąc się wskazówkami tubylców 
odkryto na Haiti większe zaso
by złota. Tu też umiejscowiono 
pierwsza bazę. Stąd zaczęła się 
hiszpańska ekspansja. Kolejna 
wyprawa w następnym roku 
miała jut określony cel - ko· 
łonizację Indii. Wielki odkryw
ca bowiem nadal twierdził. te 
w tym właśnie kraju wylądo· 
wał na czele swej wyprawy. 
A by dostatec~nie rozstrzygnąć 
wątpliwości sceptyków, zażądał 
od załogi notwierdzenia przy• 
slegą, że odkryli ląd azjatyc· 
ki. Załoga zgodnie spełniła żą• 
danie swe,:o kapitana, tym bar• 
dziej. iż odmowa mogla . ko~zto· 
wać delikwenta wyrwame Języ· 

Od Kriegsmarine 
do Bundesmarine 

(Dokońc:zenie na str. 4) 

a lake 1eJ główne zadanoe uwa
żano zabezpieczenie linii komu
ni,kacyjnych państw NATO na 
Me>rzu Północnym, p6źnle1 "!:a$ 
równ l eż obronę - wspólnie z 
ma,rynarką duńską I norweską 

reloou Cieśn!,n Duńsk>lch . 
Stopniowo następowała dalsza 
rozbudowa zachod<nion!emlec
k ie .1 ma rynarki. Jel floty mor
skie.1. sił nadbrzeżnych I lot
n ictwa. stopni.owe zwiększanie 
personelu . który dOChO<l'Zil już 
do 40 tysi ęcy ludz.i. gdv począt
kowo zezwolono tylko na 25 ty· 
sięcy ludzi. (a n,p. ograniczona 
traktatem wersal&kim ówczesna 
Relchsmar!ne mo-gła. . po>iiadać 
jedynie 15 tysięcy oficerów t 
marynarzy). 

Sto1>ndowo następowała rozbu
dowa baz. silnej floty J)Omoc
n iczej. wreszc ie okrętów o 
uzbrojenl'll rakietowym, nalp!e.rw 
dużych n iszczycieli. a ostatnio 
także t troche mniejszych fre
gat; do teg0 programu należy 
także przezbrojenie znaoeznel 
części śc igac zy w broń rakieto
wą . Ma rzen ie zachodnioniem!ec
kictl adm>rałów . aby Bundes
marlne mogła przekształcić się 
w potęl(ę morską 1>05iadajaca 
okn:ty uzbrojone w pociS<kl ato
me>we. Pozostało Jednak nadal 
tyl,ko w sferze 1>0boż.nych ży
czeń. 

Ostatn1o wszakże - Jakby n<11 
I ronię, w ćwierćwiecze wspom
nfa,ne1 na peczątku lLkwldacll 
h itlerowskiej floty - uchod· 
n le>nlemlecka prasa lansu le 
projekt ke>nlecznoścl 1>0!Jiadanla 
„flo.ty dwóch mórz". W myśl 
tych życzeń Bunde<smarine nie 
ITIJ!ała ,by już spetn!ać roll po
mocn iczej do zadań eskorto
wych na Morzu Pó!,noc,nvm I 
wspóluczestn!czenfa w obronie 
C i eśnin Duń~kich ale powl'11i!la 
p<>Sliadać „eine Flotte filr zwel 
Meere•-. 7.dołną do wyke>nywa
n ia zadań obron'11ych na Morzu 
Północnym, a zaczepnych na 
Bałtyku. 

.JERZY PERTEK 

ka. ato ba1:6w tub ir!Ywn•. w 
aaldnoicj od 1'4>.Pn.ia. 

W 20 lat później .nastepcy K:O
umba lądują na wy)irzetu Ju• 

ka nu. Manenia o Jephdamej 
krainie złota stały aię rzecsr· 
wl icl • Podboje Corteza w 
teksYkn atanowią ko!eJ!Y atap 

hlsa11dskleJ olonf.aacJt T 
p centrum, kN ors•nisowa• 
no dalsze ekspedycje do lłra• 
ów Azteków I Inków, staje si• 

uba. Stąd również kierowane 
ą na Półwysep iberyjski 1kar· 

by zrabowane w świątyniach 
Meksyku i w rejonie Andów. 

• e 
W ślad za hiszpańskimj od• 
rywcami Nowego Swiata za• 

C!Zęlv, podążać kolumbowskim 
zlakiem statki kaperskie Frąn• 

cuzów. Portugalczyków. Holen• 
drów. a p.ue"e wszystkim An· 
&lików. A11cHa w 'ten 1pos{J.b 
saczela o'1!rani7JC1wać na mo• 
rł;tcb 1w11 silę zJm,Jnit. Za lO 
proc. fup6w kohuie otrllYD!f• 
w \i J>,litent s11e1wnjaJ11cy Im o• 
cbrpn• praWDą państwa, po« 
fJaJ( którego wy<stępow11ii, Z 
zwalezanle wrogów Anclli :aY• 
1k.iwali cięsto wys le urzędy. 
Na)glośaiejsze oazwisk;i to Haw-
kins. Drake. Ralelc . Udane 
łeb na s rrto Ollłi"DS.o 
Trynidad, Jamajkę i inne mieJ
scowości stale podkopywały 
władze hiszpańską. Król Filip 
li nie zamierzając z nikim dzłe· 
lić się zdobyczą wyprawił lZO 
okrętów, aby ro'Zprawiły się ~ 
napastnikami. Jednak cześł flo• 
ty królewskiej nochlonął 
sztorm. a resztę zatopili kapro· 
wie. Klęska ta była jednocze
śnie końcem najświetniejszego 
okresu Hiszpanii jako mocar
stwa. 

Ze względu na potegujący się 
wzrost zagrożenia. kluczowym 
punktem hiszpańskiej żeglugi 
staje się Kuba. Stąd wprost do 
Kadyksu płynęły żaglowce peł· 
ne złota I srebra. Do 11rzewozu 
skarbów używano teraz kon• 
wojów ok retów wojennych. 
Ich szlakiem sunęły kC>J"· 
sarskie 1 pirackie brygi, 
czekając na rll'Zpr~?.enie 
floty i napadając na marude· 
rów. Inni, chroniąc się w nie· 
dostet>nych 7.atokach wokół Ku· 
by. znienacka spadaii na uzbro
jone okretv. Najwiekszego w_y· 
czvnu dokona! Holender Piet 
Rein, na czele niewielkiej gru· 
nY malvcb i słabych ża<tlowc6w 
- u wrót Kubv jednym atakiem 
zdobvl 9 wielkich statków bi• 
szpańskich. 

• • • 
Wkrótce 1>lracka społeczno§e 

wzboe-•caja tzw. buk•nier.v I 
flibustlerowie. Różnorodna mle· 
szanina ludzka - rozbitkowie, 
dezerterzy, poszukiwacze przy
gód. miejscowi Metysi - clą· 
gnaca szlakiem hiszpańskich 
podbojów, staje sle groźbą dla 
statkńw hanrllowycb, rybackich 
i nadmorskich osad. Na począt· 
ku za.imowali się oni m. In. 
sorzeda7.a poszukiwanego suszo· 
nego mlesa. Ponieważ nie pfa· 
cili podatków ora„ ignorowali 
władze. królewska zaczeto orga• 
ni~łłwać przeciwko nim krwawe 
wyprawy. Używan" w nJch spe
~jalnych pSów. Tresowan~ do 
tronienill I pilnowania \ttdzi. zo· 
stały nrzywiezione 'Z Hi~znanlt 
podcz"' drugiej wyprawv Kolum
ba, Karmione bvły ciałamj In· 
dian, na których urządzano w 
tym celu specjalne 1>0lowania. 
Prześladowani poczęli orga· 

nlzować się w pirackie brac• 
twa, wchłaniające także zwy• 
klyeb awanturników. Uzbrojo· 
ne grupy, najpierw n.a nlewiel· 
kich łodziach. patem na zdoby• 
cznych <>kretach tWOTZYlY całe 
pirackie floty. z usług Ich ko· 
rzystall również często we WU• 

jemnych walkach gubernatorzy 
kolonii an1rielskich I francu• 
ski eh. 

Statki 1POd eaku czarneJ 
bandery " wizerunkiem kościo· 
truna zwaneiro •• Wesołym Roge· 
rem", dowodzone przez Levas· 
seura, .Jambe de Bois (Drew· 
niana Noga) d'Olonois, Scotta, 
Davisa de Graffa. Van H<>rna 
I Mansvelta wzbudzały uzasad· 
niony popłoch kupców f władz 
wielu miast Antyli a także lą• 
du amerykańskiego. 

Ale największą sławę piracką 
zyskał Morgan. ,Jednym z pierw· 
S<ZYCh jego· wyczvnów było za· 
atakowanie z 500 ludimi leżą· 
cego w głębi lądu miasta Puer-

~"-"'~~"-"'-"-~"~'-~'-~~~"-~°'~~iN!Sl~~-'1~~SlM:~~:S:~~~~!Ri;~~!Ri;:iR~!Ri;~ 

UPRZEJMIE PROSIMY CZYTELNTKOW O TRAKTOWANIE NASZEGO HOROSKOPU ~ 
~ ~ 

JAKO PRZYJEl\INEJ, NIEDZIEl,NEJ ROZRYWKI. MOŻE SIĘ JEDNAK ZDARZYC 
I TAK. ŻE HOROSKOP PRAWDĘ POWI E„. 

WODNIK (21. I. - 19. Il.). św! c;ć swojej 1>racy. Wa.rto 
W bieżącym tygodniu mote też s i ę zastano.wić nad ży

się wydarzyć coś bardzo waż- ciem osobistym. 
nego. Spa.ro sympat.i.I I uda· BLIŻNIĘTA (23. V. -21. VI.). 
na randka OC'Zekuje clę około Tydzień pomyślnego 7l3!a,twla
pi4tku. nla spraw ważnych. Wiele 

RYBY (21'. II. _ 20. III.). bieganiny l jakaś drobna 
Ktoś bliski będzie się coraz awanturka. 
bardziej od ciebie oddalał. wie. 

UwM:aj na Zd<ro-

Nie przejmuj się jedn.ak tym. RAK (22. VI, - 112. VII.). 
gdy± ucz,ucla tej osoby są Twoje poS<tępowanle nie z.na· 
trwale. Więcej optymizmu t lazło wielu zwolenników. 
serdeczności - o-to co cl za. Poświęć więc więcej czasu na 
leca horoskop nie tylko w zjednanie se>b le najbliższych 

tym tygodniu. kolegów. Ja,kleś drobne' do-

BARAN (21. III, 20. IV.). 
mowe klo1>otY. 

!lzoować Włzystkle p!ainy. ~ 
WAGA (23. IX. - 22. X.). ~ 

Same sukcefl"Y, W o«óle nie• ~ 
zwykle udany tyd~leń. W 90- ~ 
botę nawet bardzo !Jrl.,terew- ~ 
jące spotkanie. ~ 

SKORPION (23. x. - 21. xn. ~ 
Więcej serdec=ośc! nie tyJ,ko ~ 
d'la bliskich - to ułatwi cl ~ 
tycie i zalatwle<nie .poważnej ~ 
sprawy. OcukUije clę dłuższy ~ 

wyjazd. ~ 

STRZELEC (22. XI. - 22. XII .). ~ 
Pamiętaj & starym powledze· ~ 
nlu - „Jak kto sieje ta·k I ~ 
zbiera". Maksyma ta b~zle ~ 
nlejednok,rotnle dawała o ro• ~ 

ble znać w clą~ ?U1Jblit.§zych ~ 

d•nl. ~ 
KOZIOROŻEC (23. XII. ~ 

~. I.). Nadal spo,re kłopoty ~ 
finansowe. Więcej rozwagi I ~ 
taktu w 1>racy, Zre.alizuJess ~ 

wreS'l!c!e swoje za.ml<&ry. ~ 

~~~~ 

t& Prlnclpe. Zask0czen1 w no• 
cy mieszkańcy, nie ubrani. mu· 
siei! własnoręcznie dostarczyl! 
lupy na plac w środku mluta, 
a potem przenieś~ Je 1>rzez 
dżungle na wybrzeże. Wielu z 
nieb zmarło oo drodze 

• • 
O pin!„ w Europie ostro pei• 

tępiała okrucieństwa piratów, 
będących na usługach nie po
siadających skrupułów ~uberna• 
torów zamorskich kolonii. Zritu
siło to Brytyjczyków do cofnię
cia przywilejów piratom. Jest 
to okre•. gdy miejsce His>.pa
nii w znacznym stonniu zajęły 
Anglia. Francja, Holandia I Da· 
ula. Mocarstwa kolonialne po 
usadowieniu się mocno w tym 
rejonie zapragnęły stabilizacji 
I wspólpie zaczely tęnić tych 
bukanierów I flibustierów. któ· 
rzy nie chcieli zerwać ze swym 
nrocederem. 

Morgan zagrożony are!l<Ztowa
niem za okrucieństwa w Pana• 
mie. sam udał się do Londynu, 
~dzie spotka! się z wielką wy· 
rozumialościa sędziów oraz 
sympatią marynarskiej społecz
ności, która traktowała go ja
ko dzielne110 żeglarza I niemal 
że bohatera. Morgan potrafił 
nawet zyskać sympatie króla i 
otrzyma! nominacje na glówno• 
dowodzącego brytyjskich sił na 

Jamajce. Jego zadallłelll było • .; 
wytępienie piractwa. Nobillto• 
wanv w ten sposób przestępea 
:r;abrał się do dzieła s wrodzo• 
nym zapałem 1 okrucieństwem. 

• • • 
Po piratach p&zostały barw• 

ne i krwawe opowieści, a takie 
legendy o wielkich 1ka·rbach 
ukrytych na bezludnych WY• 
spacb f u Ich wybrzeży. Na Ja• 
majce. która długo stanowiła 
oparcie pirat.6w znajdowane są 
od czasu do czasu namacalne 
dowody tamtych dni p0twier
dzające niekiedy legendy. !)• 
biektem penetracji pirackiej 
była również Kuba. 

Losy I wizerunki b0hater6w 
pirackich opowieści są bardzo 
bogate, od wyrzutków spole· 
czeństwa no złoczyńców o ro· 
mantycznej osobowości I ~an
tazji .Tak też przedstawiane 
bywają w boll".atej beletrystyce. 
Sprawiedliwość jeżeli nie do· 
sięgła bezpośrednio piratów, 
wyraża sle często w tym, t<ł 
zrabowane bogactwa przepad:t• 
ją ukryte w tajemniczych mle.l· 
scach. nie przynoszac potytk'b 
zdobywcom. Takie finały naJ· 
cześciej prezentuje literatura. 
Taki \os spotkał równieł 1kar· 
by kapitana Flinta. 

Czy znaczv to, te naprawd' 
one · nie istniejąT 

Krzq:;ł.ówka 
POZIOMO: t. Rewolucjonista francu•kł. S. Hasło rozpo

znawcze. 10. Granicz11 z ZSRR. u. Zdobią 1arzęblnę ł drieW
czvnę. 12. Miasto w Grecji. 14. Wotn11 uniwersytecki. 
IS. Dawn11 oficjalista dworski. 17, JeJ pomnik w 1tolic11. 
lB. TruJqc11 pierwiastek chemtczn11. 19. Skrzytowa11.i. M 
okrqglo. Zl. Sale w 1tarot11tn11ch domach. 14. Ktoltnl• riu w 
tyciu, JS. Kolega plaza. 27. Kontuu. 29. Zolnlerz afr11kańskł. 
31. Balnlowa czę'd Talmudu. 33. Pterwaz11 kapla11. .!4. Po• 
ploch, larum, 35. Czę'd •Plat11. 38. Początek W11lclgu. n. PaU 
slęl 

PIONOWO: %. K0Jarz11 Mii I Talesem. I. Bł.rmaltsTcłe Tatrt1. 
3. Nilłd0lężn11 1ta.ru1tek. •. Wchod~ w •klad WW!LkleJ wa,.. 
•zaw11. 5. Prawoslawn11 ducllown11. S. Dzliłr:tawa. 7. ,„„Tu 
Warszawa, program I.„". I. Zdrob. lm!e mę1kle. 9. Kozodój. 
13. Gl6wna arteria. IS. Mmu 1edwabnlk6w. 20. Jezioro afr11• 
kańslde. zt. Mkuto marokal\lkl•. 2_2. Gatunek m.archWł. 
23. Filmowe de.Hczkl. 24. Miast& w Turcji. %5. Azvt dla „Sv• 
renk\„. 26. Jugoalowiańska zlot6wM. li. Kwarc. 30. Dzwone11 
w kartach. 3Z. Art11st11czna nagold. 

Rozwlqza.nla nads111ad nald11 pod adrNmn „Ol." to t-ło 
ni. 7-dntowt.tm z doplakłem no kopertach „Krz11ż6wk4 
1 dnia 14. ll. br.". 

NAGRODY KSIĄZK:OWE Zll rozwiązanie krzytówek Z dnlll. 
2ł I 31 stycznia br. wylosowali: T. Bogacka, Tomaszów Ma· 
zowleckl, Ośiedle ZMW nr 5 m. 18, M, Nuc, t.ódź, ul. Ta· 
trzańska 26, M. Stai!, t.ódź, ul. t.omżańska 17/19, L Pągow· 
ska, Zduńska Wola, ul. Laska 73, E. Swiderski, t.ód:t, ul. 
Abramowskiego 1, z. Kazimierczak, t.ódź, ul. Zachod· 
nia 23/30, M. Kawecki, Zduńska Wola, ul. Szkolna lOb, 
J. Ratke, Ozorków, ul. Dzierżyńskiego 25, 1\1. Kępczyńska, 
Łódt, ul. Wolborska 5, H. Szczepański. Pinek. ul. Słowackie· 
iO 2. 
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lS,o dxie1i nieGie 
NIEDZIELA 

+ „Synchronizacja obrazu z 
dźwiękiem" - prelekcJa mgr 
inż. Jana Piechury połączona z 

sowaną w życiu codziennym: demonstracją urządzeń jego 
wynalazku do synchronizacJI 

Ili ;:i Ż KUŁOW • go etnografów, historyków 
• ATRAKCYJNA SPRZEDA ARTY Ili ~~~~:i j~!~k ~~sz~~~~c~ l~~z;,~~ 

LZG „Restauracje" w swoim 
czasie wysiały ekipę fachowców 
na Wybrzeże Gda11skie, gdzie 
7.apoznali się oni z autentycz
ny m zdobnictwem ludowym, 
budownictwem kaszubskim I 
pozostałościami muzealnymi po 
bogatym ongiś folklorze. Efek
tem tych wyjazdów jest wczo
rajsze otwarcie restauracji „Ka
szubskiej" przy ul. Piotrkow
skiej w pobliżu ul. Zamenho_fa 
(dawny „Swit"). Koszt . _całoscl 
prac adaptacyjnych wymosł ok. 

dźwięku i obrazu w filmie ama
torskim, o godz. 10 w f,DK 
(Traugutta 18). + Recital piosenkarza Kazi-
mierza Konrada, prowadzi Ja
nusz Gust, o godz. 18 w „Pała
cyku" (Piotrkowska 262). 

Ili O D Z I E Ze o w y c H ~~;ukza du~;~u~sz~a,,niem d~~~~~~ 
• 

•

111 

powitać inicjatywę ludzi, któ-
r zy postanowili nie tylko oca-
lić ten folklor od zapomnienia, 

+ „Ziemia Kozielska", „Kro„ 
nlka Koszalińska", „W zabytko· 
wym Poznaniu", „Rytmy sp1.s„ 
kie" - projekcja zestawu fil
mów oświatowych, o godz. 12 
w Muzeum • Archeologicznym 
(Plac wo_lnoścl 14). 

• • 
• 

400 tys. zł. . . 
W restauracji „Kaszubsk1eJ" 

znajdujemy maleńki skanse!'l 
ludowej sztuki kaszubskieJ , 
wiernie odtworzone wnętrza 
gospody, jesteśmy również ob
sługiwani przez kelnerki w lu
dowych strojach. Potrawy przy
rządzane są ze starych jadłospi-
sów ludowych. Podaje się 30 
regionalnych dań Rzecz jasna 

PONIEDZIALEK 

+ „Osiągnięcia nauki I tech
niki w dziedzinie , kosmosu ze 
szczególnym U\Vzględnieniem 
ostatniej wyprawy „Apollo-14" 
- spotkanie z mgr Edwardem 
Kowalem - prezesem Lćdzkie
go Towarzystwa Astronomiczne
go, o godz. 19 w Klubie SD 
(Piotrkowska 78). 

Ili 
• 

Ili 

Wojewódzkie Przedsiębiorstwo Handlu Odzieżą w Łodzi informuje, 
ie spr~edaż odzieży po cenach obniżonych prowadzić będzie handel 
detaliczny MHD, PSS, WZGS na terenie miasta i województwa 

Ili 
• 

Ili 

Zgodnie z zapowiedzią wczo
raj przekazalismy na konto 
Obywatelskiego Komitetu Odbu
dowy Zamku Królewskiego w 
Warszawie sumę 511 tys. złotych 

zebraną przez naszych Czytel
nik6w na książeczce PKO zalo· 
tonej przez redakcję „Dzienni
ka". Po zebraniu kolejnej „por
cji" 50 tys. zł znów przekaże

my ją na konto PKO I OM w 
Wanzawle 1-9·122122, 

są tam również potrawy Inne, 
nie tytko r y bne, ale także mię
sne. Pierwsze miejsce przyzna
jemy - po degustacji - kar
piowi w sosie piwnym. Naj
cenniejszym pomysłem było u
stalenie dla tej restauracji ka
tegorii drugiej , pomimo wszel-
kich zalet predysponujących 

+ Występy Maryll Rodowicz 
I jej gitarzystów oraz gruzm
sko-czeskiego zespołu „Rucha
dze-Band" o godz. 17 i 20 w 
Teatrze Rozmaitości I 18 bm . o 
t ych samych godzinach - tam
że. 

łódzkiego. 1049 / k m lokal do pierwszej kategorii. + Od niedzieli autobusy u
nii 69" 70" 72" C" kur
sow~Ć 'bę'ctą ' Niżs~ą." Sląską, 
Kruczkowskiego do zbiegu z 
Feth'lskiego. Przystanki odjazdo
we są na ul. Kruczkows kiego. 
Autobusy 11 G" i „ 151" będą 
kursować: Zapolskiej, Ch!ędow
skiego i Kruczkowskiego; llnil 
„77" Nałkowskiej, Rydla, 
Anczyca. Na pozostałych 09c10-
kach tras kursowanie bez 
zmian. 

i=·=·==·==·-·=·==·=·==·==·==·==· 
Restauracja otwarta będzie od 
godz. 8 do 22 - co jest także 
pewną innowacją, ponieważ 

NADWOZIE „Syreny" U· 
większość lokali rozpoczyna 

OGŁOSZENIA DROBNE ORGANY elektrycz.ne Slkodzone sprzedam. Te- Tymczasem wplaty do redak
cji napływają nadal. Wczoraj 
kolo LOK przy Zarządzie Aptek 
m. Lodzi (Obr. Stallngradu 
62/64) wpłaciło 500 zł zebra
nych wśród członków na mocy 
uchwały ostatniego zebrania 
sprawozdawczo-wyborczego. 130 
zł wpłacił mgr Michał Jawor
ski - dyrektor Technikum Me
chanicznego nr 3 (Pojezierska 
47/51), 100 zł - Marla Staszowa 
(Gdańska 37), uczniowie klas: 

pracę o godz. 10. 
(.radzieck ie) sprzedam. Jeloo 510-19 5309 g Dodajmy, że główne zaslugl 

D_r_Z_I_O_M_K_O_W_S_K_J_--w--e---D-0-~-1-E-K--sp-rz_e_d_a_m_.-F-r-an- Tel. 535.:..21 4840 g PRZYCZEPĘ do , War-
neryczne, skórne, IS--19, ciszkań:&ka 134 KOŻUCH sprzedam. 5'16-76 sza wy" sprzedam. Wia-
Piot rkowska 59, procz ---- - domośc Ł.óClz, Putask1e-

OGRODNICTWO centrum ŁAPKI karakułowe, brą- g 8 m 10 - wieczorem 
sobót 4~28 g Łodzi - a<trakcyjny punkt zowe, modny fason I brą- 0 

' ---

w odtworzeniu lokalu na wzór 
folkloru kaszubskiego przypada
ją inż. R. Jackowskiemu, któ
ry zbierał w t y m celu materia
ły m. in. w Muzeum w Kar
tuzach l Chojnicach. (j. kr.) 

PLAC na Julia·no-wie lub zby~u kwiatów, szklar- zowe panofixy _ a.pr-ze- „SYRENĘ 104" wyloso-
Radogoszczu kupię. rei. nńa. inspekty, l.SOO m dam. Tel. 319-95 wa•ną w PKO sprzedam. 
576-43 5291 g kw. ziemi w kulturze, Odbiór w „Mo-to.zbyc .e". 

materiał rośli.nny, swiat· OVERLOCK „SLnger" 3- Oferty „54:3" Prasa, 
DOMEK z ogródkie:n pil· nitkowy oraz dzturkarkę Piotr.kowska 96 

------~----~---~---

przy świecach Koncert 
me sprzedam. Olowia- 10• siła, stud•nia - od- „Diirko-p" sprzedam. Tel. 
na 3 5358 g dam w dzierżawę z po- 209-l>L, do godz. 14 

wod u cho-ro by. Oferty 
ŁODZ-Sikawa - plac 1400 „5016" Prasa, Piotrka-w· O_D_S_T_Ą-PIĘ-50_p_r_oc_. -u-
rn kw. sprzedam. l'ele- ska 96 działu w przedsięblo-r-
fon 644-46 5360 g stw ie przemyslowo~uslu· DREWNIA.K 1-piętrO'Wy 
10 ha doskonalej Liemi do rozbiórki sprzedam. goWY!D· Powa.żne oferty 
p r zy graonicy Lod?.i, na- Oferty „5212„ Prasa, „5'.08" Prasa, Pio-trkow-

„WARSZAWĘ _ Co-mbi" po 
maiym przeo1egu s;>rze
dam. Łódź, Wólczans ka 
155 l)Ji)2 g 

„WARSZAWĘ 2a3" no
wą, zamienię na nowe
go ,Wartburga". Oferty 
„;>320' ' Prasa, Piotrkow

VIia, VIiia i VIIlc Szkoły Pod
stawowej Specjalnej nr 176 
(Roosevelta 11/13) wpłacili 260 
zł, pracownicy Stacji Krwio
dawstwa w Lodzi - 257,30 zl, 
pracownicy Biura Projektowo
Badawczego Mlastoprojektu 
Lódź - l\fiasto - 6.180 zł. 

15 bm. (poniedziałek) o godz. 
19 w kawiarni ,,Teatralna" -
kolejny „Koncert przy świe
cach", związany tym razem z 
przygotowywaną przez Teatr 
Wielki premierą „ Uprowadzenia 
z Seraju" Mozarta. W wieczorze 

wezmą udzial: T. May-Czy
żowska, I. Nave, A. Majak, R. 
Spychalski, R. Werliński l re
żyser F. Boerlage. 

Podczas spotkania losujemy 
na kupony „DL" bilety do Te
atru Wielkiego. 

da j ąceJ się na produk- P-iotrk<l'Wska 96 ska 96 
cjr: warzyw lub sad - ADAPTER stereofonl c-z-

TEATR WIELKI „DZIENNIK l.ODZK.1" 

s p rzedam. Henryk Kop- DOMEK z placem sprze- ny automatyczny „Ph ll
czyński, Huta Jagodni- dam. Mies:1;kanie na za- li·ps", fabrycznie no-wy 
ca 8, p-ta Rąbień, p <>w. m iani:. Kraterowa 14 o r a'Z: radio tranzysto ro-
Łódź 5334 g (.Doły) 5262 g we „stern-Vagant" 
DOMEK jednorodzl.nny POSIADAM obiekt pię- s przedam. Tel. 604-18 

ska 96 
SAMO_C_H_O_D __ "_V_O_L_K __ S· 

w AGEN Carman" (spor-

Wszystkim serdecznie dzięku

jemy I informujemy, Iż nadal 
przyjmujemy wpłaty got6wko-

towy) pilme sprzed.am. we na ten szlachetny, patrlo-
Dzwonić: L<>wicz 780 tyczny cel. 

KONCERT PRZY SWIECACH 
15, II, 1971 r. 

imię i nazwisko 

adres sprzedam. Łódź - Sto-ki, cio-hektarO<Wy pod Lo-
Krokusowa 48, Jaruga dzią , budynki zelektryfi

2 DZIAŁKI budowlane 
na Ma·rys~nie (Ruda) -
sprzed.am. Starogarj21ka 
~el. 416-82, od 19 

kowa,ne. Oczekuję róż
•nych propozycji. war
szawa, Pilicka 8, Mro-

SYPIALNIĘ - kanadyj
ska brzoza - sprzedam. 
Rem.bielińskiego 37 m. 8 
od 17 l'il49 g 

„SYRENĘ 104" - wylo
sowaną w PKO sprze
dam. Ocl!b tór w „Moto
zbycie". DZlworuć: 681-40 

(Jp) 

~'''~'''''~''~'''''~~~~~~ 
o:owska 918 k KOZUSZEK nowy dam-

- ------ - ---- POSZUKUJĘ lokalu na- INŻYNIER poszukUJe po
, WARTBURGA 1000" rok dającego s i ę na warsztat koju w centrum z W,Y,: 

i965 - sprzedam. Ł6dż, samochodowy, najchęt- godami. . Oferty ,,5Jtia 
Turoszowska 24 m. iii, niej w dzielrncy Górna. Pras~~trk_o~k~ DOMEK jednorodzinny MEBLE różne sprzedam. 

p iętrowy, nie wykończo- Fornalskiej 48 m. 6 
nv w Sier{ldLu - .Sł~ze- ~c'ZENIAKĄ Bedttngto
dam. D~wonić: .Łowicz na - -teriera (oVf1~ctka). 
780 531'1 g sukę sprzedam. Telefo-n 
RÓŻNOJĘZYCZNE \tsiąż- l73-56 5316 g 
ki, l:>lblioteczkę, regal NOWY domek jednoro
Szlekisa, pra.lkę, kredeas d-<illlny na Julianowie -
kuchen.ny - sprzedam. kupię. Tel. 589-33, p0 go
TeL 578-27 4883 g dz hnie 9 5113 g 

PRACOWNICY POSZUKIWANI 
ROBOTNIKOW torowych z terenu m. Łodzi . I po
wiatu łódzkiego zatrudni Miejskie, Przedsiębiorstwo 
Komunikacyjne w Łodzi. Bliższych informacji U· 
dzlela I zgłoszenia przyjmuje dział zatrudnienia 
kadr i szkolenia Miejskiego Przedsiębiorstwa Ko
munikacyjnego w Łodzi, ul. Tramwajowa 11 w 
godz. 8-14, w soboty 8-12. 954/k 

KIEROWNIKA ochrony p. pożarowej 
zaraz Zakłady Aparatury Elektrycznej 
w Łodzi, ul. Przędzalniana 71. Warunki 
obowiązujących stawek. 

zatrudnią 
„EJ ester" 
płacy w/g 

951/k 

SPAWACZY - blacharzy z uprawnieniami, ślusarzy 
oraz elektryków samochodowych - praca na dwie 
zmiany - zatrudni JV Oddział PKS w Łodzi, ul. 
Gibalskiego 2/4. Zgłoszenia przyjmuje dział spraw 
osobowych tel. 591-20 wew. 84. 948/k 

TOKARZY, szlifierzy, traserów, hartowników 
(praca na trzy zmiany) zatrudni natychmiast 
Kombinat Obrabiarek 1 Narzędzi do Obróbki 
Sciernej „Ponar-Jotes" w Łodzi, ul. Wólczańska 
178. Warunki ptacy zgodnie z UZP dla Przemysłu 
Metalowego. Kandydaci winni zgłaszać się w dzia
le kadr w godz 9-12. 945/k 

ski, bu l.ga·rski sprzedam. 
Tel 349-05 3155 g 

ORTEP,IAN „:;ch-rode1" 
a.nio Si>rzedam. Telefon 

570-72, godz. 13-1-5 

Zab\eniec . 5304 g Oferty „5498" Prasa, POMOC do dzięcka po· 
„s-YRENĘ 11W' lub „Tra- PlD'trkow&ka 96' trzebna. Teofilów, Roj-
ban.ta 601'' - używane 

3
„ . łd . 1 na :/Jl m. 42, blok iiio, 

kupię. "Tel. 261-15, po 19 ·P\'!;ec:oni:po V:~~s~~"wsk~ lekarz. Zgloszen:a: sro
„VOLKSWAGENA ltlQO (miejska komunikacja iy, pląt~l po południu. 
A" 0<raz motocykl „Ja- stołeczna), zami enię na POMOC d<>mowa docho· 

TELEWIZOR tra.nzysto
rowy „Junost" - sprze
dam. Wygodna l m. 3 
(przy Stadionie ŁKS) 

wę 250" - z powodu podobne w Pabia.nicach, dząca do 2 starszych pra-

GREMPEL, overl<>ek 
„Textiima". ma.szyny dzie
wiarskie 8 i 6(1 '.lra z 
motocykl „SHL 175" 
sprzedam. Wieluń, Ko-

wyja.zdu natych:n iast Zgierzu, Lodzi. Oferty cu~ą<:ych osób potrzeb· 
sprzedam. Namiotc>wa 3:X: „514.1" Prasa, Pio-trkow- na zaraz. Wa·runki do· 

Chelskie.g_o __ 1_0 ____ _ 

,:RENAULTA IO", „NSU 
1000 C", !a•bryc2ln-ie no
we - sprzedam. Oferty 

4886" Prasa. Pi.otrk<>W· 
~ka 96 

AKORDEON „Weltmei- „VOLVO Amazo-n 121" -
ster" 12-0 basów - sprze- sprzedam. Konarowa 9 
dam. Łódź. Clirobrego 8 „WARTBURGA" 1965 r. 
m. 1 od J!:Odo:. 16 sprzedam. Zachod·nia 70, 
KOŻUCH bułgarski mę- tę.I. 3111·50, go<l.z. 7-15 
ski - sprzedam. Błoń- .~WARTBURGA" ostaotnl 
ska 7 5303 g model, stan idea.lny -
FUTRO - łapki karaku- sprzedam. Tel. 256-66 
!owe, czarne sprze:la.m. „SYRENĘ" wyloso-wa.ną 
Nowotki 89--9 w PKO sprzedam. Tel. 
NOWOCZESNĄ szafę 6~6-_8~ 5049 g 
dwudrz.wi<l'Wą spr-zedam. ,,SYRENĘ 104" sprzedam. 
Tel. 218-16 5274 g Tel. 323-62 0025 g 
KAMERĘ Admlra" 8 
mm ku'Pii:. Tel. ł80-24 
SILNIK motocyklowy (>CY 
!Lnder - 200 ccm) lm
;p ię. Tel. 634-91 

„SKODĘ 100 S" wyloso
waną w PKO sprzedam. 
Odbiór w „Moto2'bycie". 
Oferty "5069" Prasa, 
Piotrk<l'Wska 116 
---- - ·-----
„WOŁGĘ Diesel" nową 

Tel. 

ska 96 bre Os iedle Włady By· 

FARBUJEMY - t>luzkd 
elastyczne, koszule no-n-
11ron, ortaliony, korOIOki. 
WschO<iJn ia 62 (przy Ja
racza) Rrzymski-Frycz 

DĄBROWA - „M-3", 2 
pokoje z ku•chnią - kwa
teru·nkowe, zamienię na 
rówoo.rzędne w ~nnej 
dzielnicy. Oferty "5326" 
Prasa, Pio0~rkowska 96 

WARSZAWA - ka·waler
kę komfortową 22 m 
kw „ telef<>n I pokój z 
kuchnią, wszystkie wy· 
gody, 40 m kw„ telefon 
w Łodzi, zamienię na 3-
p0okojowe mies:okanie z 
wszystkim1 wygodami w 
budowoni.ctwie międzywo
je>ll.nym w Lodzi. Ofer
ty ,,5-096' ' Pra·sa, . Piotr· 
kO>W&ka 96 

tomskiej, Sta.szica 19 in. 6 

DOCHODZĄCA do dziew 
czynki 10-letnieJ pogzeo
na. Tel. 673-94, po l6 

POMOC do dziecka po
trzebna, Łódż, 22 Lipca 
33 m. a a, tel. 264-81 

GOSPOSIA dochodlą·ca 
do 4-letniego dziecka po
trzebna. Andrzeja ,;.tru
ga 92-65 5365 g 

POTRZEBNA ko-bieta lub 
mężczyzna znająca pra
cę w ogród•ku oraz p:>
moc domowa. Tel, 249-76 

l'OMOC domowa na sta
łe na wyjazd do War
sza.wy po-trzebna. Z.gło
szenia Łódź, ul. Bi::zeź
na 10 m. ł, Mac 

RENCISTKĘ do cukie·rni 
pra:yjmę. Tel. 634-m 

BRANŻOWY SKLEP 
z PKO sprzedam. 
663-29 lub 658-1.9 
---·-----:--
„SYRENĘ 104" wyl<>so
wa•ną w PKO sprzedam. 
Tadeusz Hochman. Za
chodnia 61 m. 24 

KOMFORTOWE cztero- ENERGICZNY, solid.ny 
poko-jowe mieszkanie w posiukuje pracy w cha
centrurn, I piętro, ga- ra•kterze akwizytora lu·b 
raoż zamienię na 3 razy innej w prywatny•m 
po pokoju z kuchnią w przedsiębiorstwie. Ofęny 
blokach. Oferty „5031" „5209" Pra.sa, PiotrkD<W-„M E R I N 0" 

UL. GŁOWNA 23 
ZAKŁADÓW PRZEMYSŁU WEŁNIANEGO 

IM. A. STRUGA W ŁODZI 
P O L E CA PT KLIENTOM 

9a.la.nłtJ.tią wałnianą 

SZALE DAMSKIE całodzienne i okryciowe 
CHUSTKI DRUKOWANE NA GŁOWĘ 

SZALE DZIECIĘCE 
SZALE MĘSKIE - drukowane i moherowe 

SZEROKI ASORTYMENT 
TKANIN SUKIENKOWYCH 

„IFĘ F 9" w dobrym 
stanie okaa:yj-nte 9PfZe
dam. Pryncypalna 'l 

Prasa, Piotrkowska 96 ska 96 

z POKOJE z kuchnią z NAWIĄŻĘ współpracę z 
ogródkiem w domku je- akw~zytorem - ;>rzed
dnorodzkninym, blisko stawicielem na drobną 
centrum, zamienię na ga.Jainterię. Oferty .,3356" 
.JM-3". Oferty ..,5'208" Prasa, Piotrkowska i6 

„SYRENĘ" wylos<l'Wa•ną Prasa, Piotrkowska 96 
w PKO - odbiór w DYSPONUJĘ samocho-

Mot.ozbycte" - sprze- DĄBROWA „M-3", za- dem osobowym I wol-
dam iu,b zamienię na mienię pilniie na pokój nYm czasem. Oczekuję 

Fia•ta 125 P" z dopta- z kuohnią w bloka<:h propozycji. Oferty ,52';8" 
t'ą. · Oferty z poda::iiem Lub kawalerkę l pokój Prasa, Piotrkowska 96 

· 77" p o<idzi·elnie. - Dzwo.nić: 
·warunkow „~: ras-a, 226_14, 00 goct-z. l7 PRZYSTĄPIĘ do :;-pó~ki: 
P iotr ko-wska 96 - - - --- rzemiosł<>, ogrodnictwo, 
„WARSZAWĘ 22'4" pra- 2 lub 3 POKOJE z ku- hodlOwla. Oferty ,,5217" 
wie nową sprzedam. Pa· :hnią, wszystkie wy- Prasa, Piotrkowska 96 
bian ice, tel, 34-l<l gody - ku.pię. Oferty 
=='="'===-::---:-:=--:-;--1 „ 5283" Prasa, Pi<>trkow- POSIADAM gotówkę -

MOSKWICZA 403" piJ- ska 96 przystąpię do spółki W 
~ie sprzedam, Lódź, M. dziewiarstwie, pończosz-
Fornalskiej 48 m. 37 Z POKOJE, kuchni~ za- nJctwie lub oczekuję llil-

mienię na pokój lub nych propo-zycji. Oferty 
SYRENĘ 104" wytoso- p0>kój z kuchnią - ma- „5183" Prasa, PLotrkow-;,ainą w PKO spr"leda•m. le. Zduńska 'l m. 1 ska 98 

Odbiór w „Motozbyoie". 
Tel. 303-3-0 52~6 g NOWY lokal nadający POSIADAM !<>kal na 
MOSKWICZA 400" sprze· się na wszelkiego rod-za- Cho·Jnach, nadający się 

d" "'m· Aleksandrów Łódz- ju wars:ota1 lub pracow- na przemysł tub rzemio
~ mię. w dzielnl>ey Górna sio. Oczekuję propo•ycji, 

, ki, ul. Ta,rgowy Ryne'k 7 do wydzierżawienią. O- Oferty „4884" Prasa, 
I WARSZAWĘ 204" piLn ie ferty „4903" Prasa, Piotr- Piotr·kO<Wska 96 
~p·rzedam. Zgierz, Miel· kowska 96 1------------

1 czarskiA""' blok 12 m. 7 ZGINĘŁA suczka - ow-
-~ BIOLOGIA, chemia - cza.rek nL:oinny, białe 

I „w~RSZAWĘ" r0>k _ 1963 korepetycje, egzaminy podl>r=sze t la,p:ki, ple-
p iLme sprzedam. Zgierz, ws-t~pne. Peda,gog mgr cy cieffilny beż. Ewe.n
.:.W:..a:::.s'-il=-e=w=-a-:-k:::ie:::1::-8-::-:-=--.-l Krupa, No.wo-bk:i 8 m. 31 tualne,go nabyw>eę bar
MIESZKANIE „M-2" do MATEMATYKA, f.jzyka, dzo proszę o odprowa
wyna•jęc i a na rok. Ofe r - chem ia, 257_57, mgr Piu- dzenie. Koszty zwrócę 
tv „5348" Pra.sa, Piotr· •kowski 4565 g wynagrodzę, Dębowa 6 
,iwws-ka 88 m. l 6485 g 

UCZENNICA zaawanso- -----------
wa.na w krawiectwie po
trzebna. Tele!Olll 278-03 

SUPERELEGANCKIE stro 
Je ślubne oraz su.kienecz
ki do komun.ii wykonuje 
z własnych i powierzo
nych - materiałów t !rma 
„Ro-ma", Zachodnia 15 

UCZENNICA do pra.lni 
c.hemtczmej po-trzeb-na. 
Więc.kowski~o J4 . 
ZGINĄL duży, czarny 
o-wcza.rek niemiecki. Od
prowadzić za wy.nagro
dzeniem. Tel. 388-99 

OBUWIE: przerabiain!e 
ot>casów era.z nosków 
na mod,ne. Srebrzyńska 
Sl, Wróblewski 

PRZYBŁĄKAŁ się pies TRADYCYJNY Wieczór 
se ter. Tel. 3111-85, godz. 
15-20 5252 g Samotnych 21 lutego 

(>llied:oi.ela) w „Tivoli", 
Ka·rty wstępu „SWAT
KA" Łódź, Plot.rkowska 
133, godz. lll-19 

TRWAŁE uszczelnianie o
kien taśmą metalo-wą, 
wstrze-Uwan~e kołków, 
montaż ka,rniszy (Tam). 
Tel. 316-53, A. SOkół SWIADKOW wypadku ------------1 samochodo•wego, który 
SIAT.KJ ogrodzeniowe, miał miejsce 8 stycznia 
bramy I slup·ki wykonu- br. u zbiegu \lilie: Piotr
je zakład ślu5arski Wł, kD<Wsklej I Rewo-lucjl 
Milili.szewskl, Łódt, uJ. 1905 r. okolo godz. 20, 
Wólcza·ńslka 105, te.l~fon prO&Zę 0 &kontaktowanie 
665-79 4872 telefon.iczme 430-34 

ORTALIONY, skay, la
mi,naty, na,prawiam, skra 
cam - szybko 1 so-lid
nie. Walasfa.k. Obr. Sta
lingndu 40, god-z. M-18 

PROTEZY, korony, na
tychmiasto-we reperacje, 
Pawlikowska, Sienkiewi
cza Z1 3859 g 

Dnia 11. II. 1911 r. zmarł nagle w wieku 
68 lat nasz najukochańszy Mąż, Brat, Szwa
gier i Wujek 

S. ł P. 

FELIKS GUTKOWSKI · 
b. oficer rezerwy Wojska Pplskiego, b. wię
zień Oflagu w Wo!denbergu, odznaczo'ly 
Krzyżem Kawalerskim Orderu Odrodze.n1a 
Polski oraz medalem X-lecia Polski Ludo
wej. 

Wyprowadzenie drogich nam zwłok nastą
pi w niedzielę dnia H.JI.1971 r. o godz. 1ł 
z kaplicy cmentarza na Radogoszczu, o czym 
zawiadamiaja z głębokim żalem 

ZONA, SIOSTRA J RODZINA 

W dniu 10 lutego 19'11 r„ przeżywszy lat 
31 zmarł nagle 

S. ł P. 

ANDRZEJ TOMASZEWSKI 
MISTRZ FRYZJERSKI 

Pogrzeb odbędzie tlę dnia H.IJ.1971 r. o 
godz. 15 z kaplicy cmentarza na Mani, o 
czym zawiadamiają oogrążone w głębokim 
smutku 

MATKA, ŻONA, DZIECI I RODZINA 

W dniu 11 lutego 1971 roku zmarł 

FELIKS GUTKOWSKI 
długoletni, zasłużony pracownik Wydziału 
Kadr i Szkolenia Zawodowego Zjednoczenia 
Przemysłu Lniarskiego. Odznaczony Krzy
żem Kawalerskim Orderu Odrodzenia Pol
ski. 

Zonie i Rodzinie Zmarłego wyrazy głębo· 
kiego wspOłczucia składają: 

DYREKCJA, POP PZPR, RADA MIEJSCO
WA oraz KOLEŻANKI I KOLEDZY 
ze ZJEDNOCZENIA PRZEMYSLU LNIAR-

SKIEGO W LODZI. 

DZIENNIK ŁODZKI m: 38 {7010). Z 



WAZNE TELEFONY 

InformacJa telefoniczna 
Strat Pożarna os, 666-41, 

ł99-90, 
Pogotowie Ratunkowe 

Pogotowie MO 07, 400·00, 

TEATRY 

03 
595·55 
257-71 
09 

:;oo-oo 

WIELKI god.z. 19 „Jezioro 
łabędzie", 15.2. nieczynny 

POWSZECHNY - g. t.l „Wszys
cy moi synowie", godz. 15.30 
„Zatopione królestwo". godz. 
19.15 „Mniszki", 15.2. nleczvnny 

NOWY - god-z. 15 „Zemsta". 
godz. 19.15 „Król Mięsopust" 
Hi. 2. nieczyn.ny 

MAŁA SALA - god-z. 20 „Cle
nie". 15.2. nleczy'!lna 

JARACZA - godz. lB „Jegol' 
Bułyczew I Inni" 
15. 2. nieczynny 

TEATR 7.u; - godz. 19.15 „Łez• 
tern", 15. 2, nieczynny 

OPERETKA - godz. 19 „Wie· 
deńska krew" 
15. 2. nieczynna 

ARLEKIN - godz. 14, 15 „ Wu
jek Bum". 1.'i. 2. godz. 17.30 
„Maski mistrza Fantaski" 

PINOKIO - godz.. 1'7.30 „Orty 
1 trąbki", 15. 2. nie<:zyn.ny 

MUZEA 

SZTUKI (Ul. Więckowskiego 36) 
godz, 10-16 , 15. 2. nieczynne 

ARCHEOLOGICZNE I ETNO· 
GRAFICZNE (Pl. Wolności "14) 
godz. t.t-16. 15. 2. nieczyn·ne 

HISTORlI RUCHU REWOLU-
CV.JNF.GO (Ul. Gdańska 13) 
godz. 10-l'I. 15. 2. nieczynne 

HISTORII WLÓKJENNICTWI\ 
(Piotrkowska 282) godz. 11-16 
l~ . 2. n ie<:zynne 

KATEDRY EWOLUCJONIZMU 
UL (Park Sienk iewicza) "odz. 
1()-14, 15. 2. n ie<:zynne 

ŁODZKIE ZOO 

czyn•ne od godz. 9-15.30 (lka· 
sa czynna do 15) 

KJ N A 

BAŁTYK - „W innetou w Doli
nie Smierci" od ia-t 14 (jug.
NRF) g. 10. 12.30, 15, 17.30, 
20. 15.2, „Złoto Mackeny" 
Od lat <6 (UiA) g, 9.30, · 12, 
14.30, 17.1,5, 20 

LUTNIA - „Gwiazda Polud-
nia" (USA) od lat l-1 godz. 
10. 12.15, ]4.30, 16.45, 19 
15. 2. Jak wyżej 

POLONIA - „Pamiętaj o rocz
n:cy ślubu" od lat 16 (ang.) 
godz. IO, 12.LS, 14.30, 17, 19.30 
15. 2. Jak wyżej 

WISŁA - „Jeśli dz·iś wtorek, 
to jesteśmy w Belgi.I" od lat 
14 (ang.) g odz. 10, l2.l5, 14.30. 
17, 19.30. 15. 2. jak wyżej 

WLÓl(NIARZ - nie<:zynne 

WOLNOSC - „Winnetou w Do
lin ie Smie.rci" od lat 14 1Jug.
NR~' ) god2. 10, 12.30, 15, 17.30, 
20 15. 2. ja•k wyżej 

ZACHĘTA - „Gwiazda Połud
n ia" od lat hl (ang.) godz. 
10. 12.30, 15, „Spartakus" od 
lat 16 (USA) godz. 18, 15. 2. 
„G,,..iaula Południa" godz. W, 
12 :5, „Spartakus" godz, lł.30, 
18.1.S 

STYLOWY - Preze•n1a<:Ja pre
m ier mies i ąca godz. 10, 
„P1 ęśC'l w k ieszeni" Od lat i8 
(wł.) godz. :6, 18, W. L5. 2. -
,,Pię3ci w k ieszeni' 1 godz. 16, 
18. 20 

STUDIO - „Słoń Maruda" od 
lat Il (ang.) godz. 15, „Strasz
ne skutki awar ii telewizora" 
od lat 16 (czechosł.) godz. 
17.15, 19.30, 15. 2. „strasz.ne 
skutki awarH telewizora" g. 
17.15. 19.30 

ADRIA - Pożegnanie z tytu
łem: 0 A to h istoria" od lM: 
14 (USA) godz. IO. 12.30, 15. 
li.30, 20. 115. 2. jak wyżej 

TATRY - Bajki: „ZOO" g odz. 
lZ. 13 . 14. 15, 16, I'7, „Sta.wka 
większa ni ż życie" od lart; li 
(poi.) godz. 9.45 18, 20.15, L5. 2. 
Baj~<i godz. 15, 16, 17, „Staw
ka większa niż żyeie' 1 god'l. 
20. 12.30, 1a, 20.:5 

CZAJKA „Porwany przez 
mafię" (wł.) od lat J6 godz. 
15, 17. 19, 15. 2. nieczynne 

DKM „Kniaź i Tatarzy" 
(bułg.) od lat 14 godz, Hi .45. 
19, 1.,;. 2. nieczyn.ne 

ENERGETYK „Cze~wony 

płaszcz" (duński) od lat 15 
goiz. 17, 19, 15. 2. nieczynne 

KOJ.EJARZ - „Żyć, aby żyć" 
(fr.) od lat 16 godz. 17, 19 
15. 2. nieczynne 

ŁDK - „Twarz a.niala" Gpol.) 
od lat 16 godz. 15, 17.15, 19,30 
15. 2. „ChłO<lnym okiem" od 
lat 16 (USA) god·Z. 14.45, 17.15, 
19 45 

GDYNIA - „Jesteś już męż
<:zyzną" od lat 18 (USA) g. 
10. 12.3-0, 14.45. 17.15, 19.45 
15. 2. jak wyżej 

HALKA - „Zlota ka<:zka" g_ 
15. „M;ecz dla króla" od lat 
7 (USA) godz. 16, „Lew prę

ży się do skoku" od lat 16 
(weg.) godz. 18, 20, 15. 2. -
„Miecz dla króla" godz. 16, 
,.Lew oreży się do skoku" 
g<>dz . 18. 20 

l MAJA - „Jacek I jego pie
ski" godz. '.4.30. „zn,icz 0 \im
p i j~kl" od lat 14 (poi.) godi. 
Jj.30. 17.4!i. 20, 15. 2. „Znicz 
olimpijski" god-z. 15.30, 17.45. 
20 

• 
ŁĄCZNOSC - „Mścldel z prze

klętej góry" od lat 16 (Jug.) 
godz. 14, 16, 18, 15. 2. .,Mki
ciel z przeklętej góry" godz. 
18 

MŁODA GWARDIA - „Nieza
wodni przyjaciele" od lat u 
(rum.) godz. 10. 12.15. „Boo-m" 
od lat 18 tang.) godz. 14.45, 
17.15, 19.45, 1"5. 2. Jak wyżej 

MUZA - „Zbieg :1. Alcatraz" 
od lat 18 (USA) godz. 15.JO, 
17.45, 20. 15. 2, Jak wyżej 

OKA „Quentin Du r'"Na·rd" 
(USA) od lat 11 godz. 12.30, 
1.5, 17.30, 20, 15, 2. „Prom" 
(P•>l.) od lat 11 godz. 10, 12.30, 
1"5. 20 

POLESlE Bajki godz. 14, 
„inwazja potworów" (jap.) 
od lat 11 godz. 15, 17, 19, IS. 2. 
„Móz.g" (fr.) oo lat. 14 godz.. 
17, 19 

POPULARNE „Romant ycz-
ni" (poi.) od lat 16 godo:. 
17, 19.15, 15,2. nieczyn•ne 

PRZEDWIOSNIE - „Walet ka
rowy" (USA) od lat 14 godz. 
15, 17.30, 20, 15. 2. jak wyżej 

POKOJ - „Zaczarowana itud
niaq godz. 15, „Dz.won admi
rała" od lat 11 (ang.) gocto:. 
16, „Prawdzie w oczy" od lat 
16 (pol.) godz. 17.45, 20. 15. 2. 
„Zamek pułapka" od lat 16 
(franc.) godz. 1.S.30, 17.45, 20 

PIONIER - nie<:zynne 
REKORD - „ Władca pustyni" 

godo:. IO, J.l, „Nowe pny gody 
nieuchwytnych" od iat li 
(radz.) godz. 12, 14 , 16, .,Za
bójcy" od la1 18 (USA) godz. 
18, 20. 15.2. „Nowe prŁygody 

nieuchwytnych" godz. 10, l.2, 
u. 16, 18, 20 

ROMA „ Wesoła Ludw ika "' 
godz. IO, l<l, „ Wspan i ały Red" 
od lat 7 (USA) godz. 12, 14, 
16, „Mały" od lat 16 (.Pol.) 
godz. 16, 20. :s. 15. 2. ~ Wspa
niały Red" godz. 10, 12.15, 
14.30 „Maty" godz. 17, 19.JO 

SOJUSZ „Skarby sezamu" 
godz. 14, „Piękny listll pad" 
od lat 18 (wł.) godz. 15, 17, 
19, 15. 2. „Pra.wdzie w oczy" 
od lat 16 (poi.) godz. 17, 19.15 

STOKI - „czarny kot" godz. 
14 30, „Bitwa nad Neretwą" 
od lat 14 (jug.) godz, i5.Jij, 
18.45, 15. 2. „Bitwa nad Neret
wą" godz. !5.30, 18.45 

SWJT - .• Wa•ka<:je z dU<:hem" 
godz. IO, Ll, 12. „Na ">z.laku 
wojennych przygód" od la.t 
11 (czechosł.) godz. 13, „ży
<:ie w Battersea" od lat 16 
(ang.) godz. 15, 17.15, 19.30. 
15. 2. „Człowiek z M-3" od 
lat 14 (poi.) godz. JO, 12.15, 
„życie w Battersea" godz. 
14.30, 17, 19.30 

DYŻURY APTEK 

Przybyszewskiego łl, Sporna 
83, Nowotlci 12, Gdań>ka 90. 
Narutowi<:za 6. Dąbrowskiego 89, 
Wielk:0opo!ska 53a. 

15. 2. 
Piotrkowsika 193, Ja-racza !2, 

Rzgowska 51, R. Luksemburg 3, 

Nidarnlana 15, Gdańska 21 , 
l:.a·n.owa 129-131. 

DYZURY SZPITALI 

I Klinika Poł .• Gin. AM 
ul. Curie-Skłodowskiej 15 
dzlelnl<.'a Górna. 

Ił Klinika Pol.· Gin. A!\f 
ul. St1 rtinga 13 dzielnl<:a 
Sródmieścle I poradnie •. K" ul. 
Nowotki 60 1 Kop~lńo;kl e~o 32. 

Klinika WAM - uł. M. For· 
nalskief 37 - dzielni<:e Polesie. 
Sródmieście I re.Jonowe norarl· 
nie „ K" ul. P i'> t rkowska 107 
I Piotrkowska 269. 

S;r;pital Im. H. Wolr - ul. Ła 

giewnicka 3ł - dzielni<:a Ba· 
luty. 

Szpital Im. n. Jordana - ul. 
Przyrodnicza 7/9 - dz:ielni<:a 
Widzew. 

Chlrurgta poludnde - Sllpltal 
Im . Pasteura (Wigury 19) 

Chirurgia północ S;opital 
Im. Pasteura (Wigury 19) 

Chirurgia u.razowa - Szpital 
im . Radlińskiego (Drewnow-
ska 73) 

La.ryngologla Szpital 1m. 
Pirogowa (Wókzańska 195) 

Okulistyka Szpital tm. 
Barlickiego (Kopcińsk iego 22) 

Chirurgia i la,ryngologia dt.ie 
clęca - Szpital im. Kor<:zaka 
(Armii Czerwonej 15) 

Chirurgia szczękowo-twarzowa 

- Sz.pital Im. Barli<:kiego (Kop 
clńskiego 22) 

Toksykologia - Instytut Me· 
dycyny Pracy (Teresv 8) 

15. 2. 

Chirurgia południe - Szpital 
Im. Pirogowa (Wólczańska 195) 

Chirurg ia północ ~z;pital 
im. Pirogowa (Wólczańska 195) 

Chirurgia u.razowa - Sz.pital 
WAM (Żeromskiego Ll3) 

Laryngologia Szp ital Im. 
Ba·rliekiego (Kopcińsk i ego 22) 

Okulistyka Sz.p ital Lm. 
Jonschera (Milionowa 14) 

Chirurgia I laryngologia dz.ie 
ctęca - Szpital im. KonlJ<!>ni
ckieJ (Sporna 36150) 

Chirurgia szczękowo-twarzowa 
- S7..pital Im . Barlickiego :Kop 
ctńskiego 22) 

Toksykologia - Tnstytut Me· 
dycyny Pracy (Teresy 8) 

NOCNA POMOC LF.KARSKA 

Nocna pomoc lekarsl<a Stacji 
Pogotowia Ratunl<0wPgn przy 
ul. Sienkiewicz, 137 tel. 666-66 
Swiąteczna pomoc lekarska 

dzielnica ~ródmleścle - Piotr
kowska 102, tel. 271-80, Bałuty 

Z. PacanowsikieJ 3. tel. 
541-96. Górna - Le<:znfct;a 2/ł. 

tel. 440-62. Polesie - A!. 1 Ma
ja 42. tel, 30.1-83. Widzew -
Szr>ftalna 6, teJ. 271-52. 
Bałutv - w Pnychodnl Re

jonnwej m· 27 przy ul. Tra•k
torowe1 61 w godz. 10-17. Wl
zytv domowe należy z!1;las7-ać 
ooobiście lub telefonicznie (~el. 
538-3:) do godz. 15. 

NTEDZTELA, tł LUTEGO 

PROGRAM I 

9.00 Wi.ad. 9.05 Fala 56. 9.15 
Magazyn wojskowy. !O.Oo Dla 
dz ieci młodszych cykl: Gd zie 
jest latający talerz? - słuch . 
L0.20 Rad io niedziela informuje. 
10.35 Piosen•ka m lesią<:a. !•I.OO 
Roz.glośnia Harcerska. 11.40 Czy 
znasz mapę świa•ta. 12.05 Dzien
n ik. 12.:5 Jarma'!"k cudów. 13.15 
Z melod i ą ! piosenką. 13.40 Z 
nowych nagrań, 14.00 Spot kan ie 
z Anną German . 14.30 „ W Je
zioranach". 15.00 Koncert. ty
czeń. 16.00 Wiad. 16.05 Tygod
n io wy p r zegląd wydarzeń. !6.20 
„P i ęć dialogów o zm ierzchu" 
- slu<:h. 17.40 Gra zes pól Wł, 
Byszewskiego. 18.05 Transmis ja 
koncertu. 19.00 Kabarecik rekla
mowy. 19. IS Przy muzyee o 
sporcie. 19.53 Dobranocka. 20.00 
Dziennik. 20.20 W iad. sport. 
20.30 Ma tysiakowie. il.OO Muzy. 
ka tanecwa. 21.30 Radiovarie te . 
22.30 Jan Pietrzak p0oleca ... 
22.50 J-0 minut z forte;iianem . 
23.0o Ir wydan.ie dziennika. 
23.:o Tańcem żegnamy niedzie
lę. 24.00 Wiad, 

PROGRAM II 

8.30 Wiad. 8.35 Rad·loproble
my . 8.50 (Ł) Kon<:ert tyczeń, 
9.55 (Ł) „Spoj rzen ia I reflek
sje" - magazyn. 10.15 (Ł) Ma-

ga2yn litera<:ko-mu.zyc2lny. 12.05 
Wiad. !2.30 Poranek symfonicz
ny. 13.30 Podwieczorek przy 
mi krofonie. 16.00 Kiddue z pocz
towego szlaku - słuch. 16.02 
(Ł) Muzyka ope·rowa. 16.30 
Kon<:ert chopinowski. 17.00 
Wiad. 17.05 Tygodnik dźwięko
wy. 17.30 Rewia piosenek. 18.00 
„Apollo z Bellac" - słuch. 
19.00 Wiad. 19.16 Minikabaret. 
19.35 10 mi•nut w rytmie bossa 
novy. 19.45 Wojsko, strategia, 
obronność. 20.00 Magazyn li te-
raeko-muzyczny, 21.30 (l:.) 
Przeboje stare i nowe. 22.00 
Wiad. 212.05 Ogólne>polskie wiad. 
sport. 22.25 (Ł) Wiad. sport. 
22.35 Nied.zielne spotkania z 
muzyką - w programie utwo
ry H. Berliina. 23.50 W·lad. 

PROGRAM III 

112.05 Parada oswstów. 12.30 
Eksp resem przez świat. 12.35 
Słon.vni<:zek instrumentów 
CDEF. IJ.00 Walter and Connie 
- rozmówki. 1'3 .15 4/4 - ma.ga
zyn. 14.00 Ekl>presem przez 
świat. !4.05 Przeboje na start! 
14.20 Peryskop. 14.45 Kroni ka 
Polaków w balladzie. Ni.IO Mu
zyc1me premiery. 15.30 Dom, 
który <:zeka - rep. 16.50 zwie
rzenia prezeMera. 16,15 Sły>n.ne 
tria. 16.40 Rze<:zywistOOć I poe
zja. 17.00 Perpetuum mobtle. 
17.30 „Pożegna.nie z bronią" -
odc. 17.40 Mój ma.gonetofon. 18.00 
Pogwarki u Szymona. 18.15 Po
l<>'nia śpiewa, Hl.30 Ekspresem 
pro:e-z. świat. 18.35 Przypomina
my przeboje Cliffa Richa'l"da. 

19.00 •• P~żegnanle z 1otn•ls1<1em" 
- sluch. 19.30 Mini-max. 20.00 
Albośmv to jacy tacy . chłopcy 
kujawiacy. 20.10 Muzyka re sta· 
rych I n<>wyeh płyt. 21. lil t,o
wy na smoka - fragm. 21.25 
Melod ie z autografem . 21.50 Ry
sza r d Wa gner: „Złoto Renu". 
22.00 Fakty dnia. 22.08 Gwiaz
da s iedmiu w ie<:zorów - Sła
wa P r zybylska. 22.20 z ielono
górsk ie wspomunki - m a gazyn. 
22.35 Włoski katalog. 23 .00 LI· 
ryka an gi elS'ka - Ro bert Bu.ros, 
23 .05 Muzyka nocą. 

TELEWIZJA 
PROGRAM I 

8.00 TV kurs roln iczy (W). 
8.35 PrzypomLnamy, ra:lzlmy 
(W). 8.50 Dla młodych wid«ó w : 
Te lewizyjny Klu•b Sml.ały<: h; 
,. \.Vyprawa polarna'': .,Mo rze 
Kara ibskie" - film z s e n ! 
„Siede m mórz" (od<:. 3) (W). 
10.05 Reportaż z międzynarodo
wy<:h zawodów w łyżwiarstwie 
szvl>kim na lodzie (z Za kopa
nego). Ul.OO Opowiadania z 
Ermitażu - program pt. ,Mair
murowa Wenus" (z Leni•ngra
du) . li.JO Dzienn ik (W), 11.45 
Przemiany (W), 1.2.15 l:.ucJa z 
Lammermoor" montat opery 
Gaetano Donizettiego (z Po
znania). 13.00 „Trudny wyb'.'>r" 
- fi:m z serii: „Dr Ewa" (od<:. 
I) (W). 13.25 Międzynar-odowe 
za wody narcia,rnkie o Puchar 

Tatr - Olbwarty konkurs 'lko· 
ków (W). 15.30 „Piosenka dila 
<:ieble" (W). 16.20 „Wielka gra" 
- teleturniej (W). 17.10 PKF 
(W). 17.20 studio 63: Adam Mi· 
ckiewicz „Pain Tadeusz'' -
ks i ęga IV pt. „Dyplomatyka I 
!owy" (W). 18.15 Melodie Wiel
kiego Ekranu - „Piosenki 7Jnad 
Wełtawy" (z Ka,towic), 19.20 
Dobran.oc - „Mieszkaniec ze
gara z kura1rutem" (W). 1.9.30 
Dziennik (W). 20.05 „Poznań
skie slowikl" - film fab. prod, 
poi, (W). 21.30 Maga2yn sp<>'rto
wy (W). 2"2.00 „Na.u.ki mistrza 
Ka.Jeta•na" - nan.lika I „Krak
sa" (W). 

PROGRAM II 
16.15 „Wędrów<ki mu1:yC7J!le" 

(W). 17.15 „Brac·ia Gieryms<:y" 
- z cy<klu: Ga1lerLa S7ltukl (W). 
17.45 „Warszaws'ka premlera" 
- film fab. prod. poi. (W). 
19.20 DC>branoc - „MiesZkąinie<: 
zegara z kura.ntem" (W). 19.30 
Dzie<nnik (W). 20.05 Nowa poe
zja po\s·ka Tadeus-z Urgacz -
Lata.mia maig<k:zna (W). 20.55 
„Budowa wieHriej pinm1.dy" 
(W), 21.25 Klub Dobrej Książ
ki (W). 2'1.50 Re:flleks,Je na do
branoc (W). 
PONIEDZIAŁEK, 15 LUTEGO 

PROGRAM I 

10.00 Wd.ad. io.os „Ten chwtea
ny ląd" - opow. 10.is Utwo
ry dawnych mlstrrow. t.1.00 
„szk<>ła wa•lco:ą<:a". 111..10 De
dykujemy II zrrnlande. U.45 Po
rady praktyc2ltle d!la kobiet. 
12.05 Z kraju i ze świata. 12.25 

* SPORT * SPORT* SPORT * SPORT* SPORT * SPORT* SPORT * SPORT 

Piękny sukces odniosły siat. 
karki łódzkiego Startu, które 
po wczorajszym zwycięstwie 
nad Legią w Warszawie 3:1 
(15:6, 11:15, 17:15, 15:10) wywal
czyły tytuł mistrza Polski. 
Łodzianki świetnie zagrały w 
ataku, czym udowodniły jesz
cze raz, że właśnie im należy 
się prymat w naszym kraju. 

A oto skład mistrzowskiego 
zespolu: Barbara Niemczyl<0wa, 
Hanna Sojczuk, Lidia Chmielni· 
cl<a, Alicja Serwa, Janina Plu
ta, Krystyna Karasińska, Miro„ 
sława Buda, Zdzisława Pija· 
nowska i Alicja Jaworska. Tre· 
nerem zespołu jest mgr i\n
drzej ChmiPlnicki, a kierowni
kiem mgr Tadeusz Łabaziewicz. 

Chóralne „Sto lat" żegnało 
wcz<>raj schodzące z parkietu 
koszykarki ŁKS, po zwycięskim 
meczu z mistrzem Polski kra· 
kowska Wisłą. Łodzianki zaslu
żenie wy-grały ten p-0jedynek 
79:73 (40:43). Punktv dla ŁKS 

zdobyły M•rciniakówna 27. Ka-
czmarow 24, BJaszczykowa IO, 
Strumiłlo Ł11czyńska oo 8, 
Gałl<a 2. Dla Wisły: Oglozińska 
24. Likszo 18, Wojtal 13. Rogow
ska IO. Grabowska 6, Szaflik 2. 

Pojedynek rutyny z młodo· 

ścią, wielokrotnego mistrz" Pol
ski - Wisły i młodego zespo• 

Liga anq;elska 
Coichester - Leeds 3 :2 
Everton - Derby 1 :O 
Hull - Brentford 2 :1 
Coventry - Blackpool 2 :O 
Bolton - Middlesbrough O :3 
Carlisle - Queens Park 3:0 
Charlton - Sheffield Utd o :2 
Norwich - Bristol City 3:2 
Sheffield Wed - Birmingham 3 :3 
Sunderland - Cardiff O :4 
Aston Villa - Rotherham l :o 
Bristol Rovers - Fulham 0:1 
Plymouth - Swansea 2:3 

Mistreynlom Polski składamy 
serdeczne gratulacje. 
Pozostałe wyniki wczoraj· 

szych spotkań: 

AZS Warszawa - Polonia 1:3 
(10:15, 15:11, 8:15, 10:15) 
Wisła - AZS Gdańsk 3:2 

(15:13. 12:15, 16:14, 13:15, 15:13) 
Kolejarz - Spójnia 3:2 (15:3, 

ł:t5, 15:4, 7:15, 15:3) 

Włókniarz-Spójnia 8:3 
W meczu o mistrzostwo I li· 

gi tenisa stołowego łódzki 
Włóknia r, pokonał zespól mi
strz" Polski Spóini ę Warszawa 
8:3. Goście grali w rezerwo
wym składzie. 

lu ŁKS zakończył sie zasłużo
nym zwyciestwem łodzianek. 

Jest to chyba jedna z pierw
szych „jaskółek" dobrej, dlugo
falowej polityki prowadzonej 
n~zez trenera J, Żylińskiezo i 
kierownictwo sekcji. polityki, 
która zaczyna już dawać owo
ce. 
Początek wczorajszego spot· 

kania nie zapowiada! zwycię· 
stwa ŁKS. Rutynowane zawod
niczki krakowskie. mimo że w 
pierwszych minutach orzegry
wały już 0:6 szybko odr-0biły 
straty i głównie d;r;ieki rzutom 
Ogłozińskie.i i Likszowej obję· 
ły prowadzenie. Jednak na 10 
min. przed zakończeniem spot
kania krakowianki wyraźnie o
padły z sil, a dyrvgowany umie
jętnie przez A. Kaczmarow ze
snó! łódzki dzieki lepszej grze 
w końcówce odniósł zaslużone 
zwycięstwo. Obok Kaczmarow i 
Marciniakówny w ŁKS wyróż· 
nić należy Blaszczykowa i Łu-
czyńską. (s) 

AZS Poznań - AZS Warsza
wa 86:69 (50:33). 

Polonia Spójnia Gdańsk 
73 :62 (36 :41). 

Lech - Olimpia 56:40 (25:28). 

Hokeiści LKS 

Rozegrany wćzoraj mecz o 
misbrzostw0 1 liJgi ho.kejoweJ 
między ŁKS I Na.przodem Ja
nów za•kończył się zde<:ydowa
nym zwycięstwem łodzian 8:4 
(3:3, 5:0, 0:1). Bramki padły w 
kolejności: 3 mi·n. SzeW'czyk 
(1 :o), 8 min. Maryni ok (l :1), JO 
min. Białyn.ickd (2;1), 19 ml•n, 
Bia·lynicki (3:1), 19 m i>n. 
Koźli'k (J :2), 20 mln. Koźlik 
(3:3, 5:0, 0:1). Bramki pa>dły w 
30 min. Białynicki (5:3), 32 min. 
Sotefa•n•iak (6:3), 33 mi.o, Stefa
nia•k (7:3), 39 min. Choda.kow
ski (8:3), 54 min. Albre<:ht 
(8:4). 

SędciowaLi dobrze pp. Muza.
lewS1ki (Bydgos-zcz) i Zagórski 
(Toruń). Widzów komplet. 
Hokeiści LKS Jeszcze raz udo

wod•nH.i, że zaliezaJą się do 
grona ścisłej czołówki krajowej 
w tej dys<:yplbnie sportu. Je
żeli której kol wiek z dwóch 
doruży·n prezentujących swoje 
umiejętności na łódo:kim lodo
wis<l<u należy się wyższa IO'ka
ta w tabeli, t 0 z pewnością tyl
ko ŁKS. Łodzi anie dosłown ie 
z-deklasowa•li rywala i przy lep
sze.1 dyspozycji bramkarza ło
dzia>n Kosyla , wyni•k móglby 
być jeszc2e korzystnie.iszv dla 
ŁKS. W sumie Jedna.k zespól 
łódzki zdecydowan'ie górowat 
nad rywalami i przekony-Nają

co wygra! to spotkanie. Na 
na,jwyższą notę w l'..KS zasłu
żyli świetnie wc-zoraj grający 
Bi ałynl<:ki i Stefaniak. 

Dwie pierwsze tercje, to gra 
bard-zo żywa I obfi.tująca w 

Grunwald-Anilana 15:11 
W meczu 0 mistrzostwo I li

gi piłki ręcznej mężczyzn Grun
wald Poznań pokonał u siebie 
Anilanę 15:11 (7:7). 
Pozostałe wyn iki: Spójr.da -

Sląsk 16:18, Pogoń - Wybrze
że 16:10. S t al - Gwa.rdia 23:19. 

wiele sytua<:JI podbramkowych. 
Przewaga ŁKS uwidoczniła iię 
szczególnie w dirugieJ tercji. W 
tr-zeciej łodzian ie wyraźnie się 

osZ<Czędzali. (m) 

• * • 
Uni,,_ - Górnik 2:5 (I :2, 0:2, 

1:1) 
Baildon - GKS 6:3 (1:1, ł:l, 

1:1) 
Legia - Pom<>rzanin 11:2 (5:1, 

1:1, 5:0) 
Podhale - Polonia 7:3 (0:1, 

4:1, 3:1) 

DZISIEJSZE IMPREVI 
Hokej. LKS - Naprzód Ja

nów I liga, godz. 18 w Pałacu 
Sportowym. 

Koszykówka. LKS - Wisła 

Kraków I liga pań, godz. 17, 
Al. Unii 2. 
Społem - Legia I liga pa-

nów, godz. 17 w hali na Wi
dzewie. 

Siatkówka żeńska. LKS 
Sparta Zlotów II Hga, godz. 11, 
Al. Unii 2. 

Start II - Budowlani Torul'l 
Il liga, godz. Il, ul. Teresy 56. 

Boks. Rudzki KS - Metal 
Tarnów o wejście do IT ligi, 
godz. li, ul. Zjednoczenia l. 

Tenis stołowy. Włókniarz -
Polonia Warszawa I liga, godz. 
11, ul. Przędzalniana 66. 
Pływanie. Mistrzos twa okręgu 

- seniorzy I juniorzy, godz. 16, 
ul. Teresy 56, dzieci grupa B 
I c, godz. 16.30, III LO, Ul. 
Sienkiewicza 46. 

Walne zebranie sprawozdaw
cze ŁOZPR, godz. 10.30 w loka
lu Chojeńskiego KS, ul. Kosy
nierów Gdyńskich 18. 

PONIEDZIALEK 
Koszykówka. Społem - Le

gia I Uga mężczyzn, godz. 20, 
w hali na Widzewie. 
Pływanie. Mistrzostwa okręgu 

dzieci grupy B i C, godz. 16.30, 
basen III LO, ul. Sienkiewi
cza 46. 

Wię<:ej, lepiej, tan.Jej. 12. łS ROI• 
niczy kwadrans. 13.00 Z tycia 
zw. Radz. l~.20 Wieś tańC"Zy 1 
śpiewa. 13.40 Melodie 1 rytmy, 
14.00 ,„Polak się rozwodzi" 
rep. literacki. 14.20 Utwory K. 
Llp ińskiego. 15.00 Wlad. 15.03 
G od zina dla dziew<:ząt i chłop

ców. 16.05 Alta i Omega. 16.30 
Popołudn.Ie z młodością. 18,50 
Muzyka i aktualności. 1·9.15 
z ks i ęgarskiej lady. 1·9.30 Ma
gazyn muzy<:zny. 20.00 Dzien
nik. 20.25 Muzyc7lne pocztówki. 
20.47 Kronika sportowa. 21.00 
Naukowcy - rolni kom, 21.25 
P ięć minut o wychowaniu. Z!.30 
A to Polska właśnie - aud. 
poe tycka. 22.00 Wieczor-ny kon
cert · życzeń. 22.40 Walce I ta<n
ga. 23.00 II wydanie dzie<nnika. 
23 .10 Korespo nden<:Ja z zagra• 
n i<:y. 23.15 Tańczymy we dwo
je. 23 .40 Mi ędzynarodowa Try
b u na Kompozytorów - Pa'l'yt 
1970. 24.00 Wiad. 

PROGRAM D 

8.30 Wiad. 8.35 Problemy ł 
d y s kusje. 8.45 Spacerkiem po 
Warsza·wie. 9.00 Utworami po
pularnymi dyryguje A. Tosca
nini. 9.30 Wlad, 9.35 Unbwersy
tet Radiowy. 9.55 Wokół Morza 
Sródzlemnego - muzyka lud. 
1().25 „W Jezl0<ranach". 10.55 z 
mu2yki węgierskiej . 12.05 Z kra
ju I ze świata. 12.25 R. t.ęckl 
gra utwory fortep ia.n1Jwe P, 
Rytla. 12,40 (Ł) Komunikaty. 

li!.45 (l:.) W tr-0s<:e o zdrowie 1 
ży<:ie. 12.55 (L) Na ludowo gra 
zespól St. Maciejewskiego. 13.05 
(Ł.) „5 mi.nut o ~orcie". 13.10 
(Ł) Od gawota do fok.stretta. 
!.3.40 „ Wojna, ludl.le i medy
cyna" - fragm. 14.00 Wiad. 
H.OS Spot.kan.ie z piosenką. 14.25 
Tance luod-O<We. 14.40 „Przygody 
'.l.'elemacha" fragm, l-5.00 
Kon<:ert solistów. l~.30 Pisa·r ze 
- piosenki A. Krecz.ma.r. 
.w.oo Wiaod. 16.05 Nowośoi. trze<:n 
radiofonili. 16.45 Aktualności 
lodzkie, 17.00 (Ł.) Gra ork. pa 
i TV, 117.2-0 (Ł.) „Robby rniJJio
nbw" - komentarz. 17.35 (Ł.) 
Koncert Centra•1nego ZespO!u 
Wojsk.a PolSkiego. 17.55 (Ł) 
„Poglądy róime na rzeczy roz;
ma~te". 18.20 Sonda. 19.00 Echa 
cLni.a, 19.15 Lek<:ja jęz. rosyj
skiego. 19.31 „Pa,pierosy Herbo· 
we" - slu<:h. 20.05 Koncert. 
20.48 Notaibnitk kulturalny. 20.51 
D. c. k.oncertu. 2.1.:U Chwila 
poezji. 211.36 Mełodie rozryw
kowe. 22.00 Z kradu t ze $wia
ta. 22.211 Wiad. &;port. 22.30 
Nasi ulubień<:y. 22.50 Nowosci 
PO'l.sklego Wytda.wllli<:twa Mu
zycznego. 23.30 Gra katow1cJti 
zepół t3'1leQ2lily NMetnl!II1". 23.50 
Wia<i. 

PROGRAM IU 
lllZ.Olil Z .k>raJu i ze świata, 

12.25 Koncert muzyk.i uniwer~ 
salnej, 13.00 Na l:>ialost.ockiej 
antenie. lt5.00 Wśród 1udz.i god
nych ;parnię<:!. 15.10 G. Beca.ud 
- pi.oselllka.r!Z 1 kompozytor. 
15.30 Ekspresem przee świat, 

1:>.35 Szki-ce Józefa Brand•ta. 
u;.;;o Słowni<:zedc tns~rumen,tow 

- G, 16.15 Pioselllki dJa pollglo~ 
tów. 16.45 Nas:r. rC>k 71. 17.00 
Ekspresem prze.z świa.t. 17.05 
Quodlibet. 117.30 „Pożegnanie z 
bronią" - Odc. 17.40 Autopor
tret kO'!Dtllozytora - A. Bloch. 
18.10 Krajobrazy - magazyn. 
18.3-0 Ekspresem przez swiat. 
18.35 Praga ka,rnawałowa. 19.00 
Herma.n Dembeck ,,Pojętne 
zwierzi:ta". W.15 Rita Rays -
jazzowa gwi.awa Hola0nd1i. 19.35 
Spiewa Adriano Celerutano. Hl.-15 
Polityka dla wszystki.JCh. 20.00 
Nowe, nowsze l najnowsze. 
20.40 Ka1pLtan mukrożeglug1. 20.50 
Muzyka z Anitypodów. 2:1.30 
w. A. Mozart - Temat z wa
riacjami z Sonaty A-<lur. 21.40 
Na pc>boczu wielkiej polityki, 
21.50 R. Wagner - „WaLkiria". 
22.00 Fakty dnia. 22.08 Gwiaz
da s iedmiu wie<:zorów - Ives 
Monta•nd. 22.Hi „Oca.tenie" -
odc. Z2.45 Miłość w piosenka<:h, 
23.00 L Lryka a,n,gielska. 23.0S 
Muzyka no<:ą. 

TELEWIZJA 
PROGłtAM I 

15.20 Poli technika TV: Fizyka, 
kurs przygotowawczy - Ośrod
ki jonowe. Elektroliza (z Gdań· 
ska). 15.55 Politechnika TV' Fi
zy ka, kurs przygotowawczy -
Ogniwa (z Gdańska), 16.30 
Dzienn ik TV (W). 16.40 Dla dz•e
cl: Zwierzyniec, w programie 
m. in. filmy o przygodach psa 
Augie Doggie i Mag!lla Gorilla 
(W). 16.25 Echo stadionu (W). 
17.55 „Dlaczego śnieg jest bia
ły" film prod. radz. (W). 
18.~0 Wiadomości dn ia (L). 18.4j 
Eureka (W). 19.20 Dobranoc 
„Miś z olcienka" (W). 19.30 
Dziennik TV (W). 20.05 Teatr 
Telewizj i: Noel Coward „Se
ans" (W). Po teatrze ok.: 21.25 
Felieton: „Literatura współcze
sna w NRF", przed kamerami 
Wilhelm S zewczylt (z Katowic), 
21.40 „Amsterdam na pi<:cioli-
nii" program rozrywkowy 
(W), 22.40 Dziennik TV (W). 
23.00 Politechnika TV: Fizyka, 
kurs przygotowawczy (powt. z 
Gdańska). 23.35 Politechnika 
TV: Fizyka, kurs przygotowaw
czy (powt. z Gdańska). 

~ ...... "'~ iX' ~"''"" "'"'"'" """'" "" "" """ "''~ Z przyczyn technicznych naj-

bliższy odcinek powieści uka
że się we wtorek. Przepra
szamy. 

~,,,,~~'''""''''''"'"'"'~ 
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~a do nabycia w sklepie „R11chu". Lódź. Piotrkowska 95. Wszelkich tntormacl! o warunkach pren11meraty udzielają wszystkie p\ ~ cówkl „Ruchu" I poczty. 

8 DZIENNIK ŁODZKI nr 38 (7010) &klad & druk; Prasowe Za.kł.ad:v: Graficzne RSW „Prasa", l.ódt, Ul. Zw1rk1 11, Papier druk. mat. 50 g. S-1! 




